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CZĘŚĆ URZĘDOWA

1. Biuletyn.
* Jej c. i k. Wysokość Najdostojniejsza 

I z a b e l l a ,  ma się odpowiednio 
i° °toliczności dobrze, a nowonarodzona 
feyksiężniczka jest silnie rozwinięta i

Preszburg, dnia 18 listopada 1888.
Dr. T au  s c b  e r m. p.

Hie

2. Biuletyn.
Stan Jej c. i k. Wysokości Najdostoj-

Jjszej Arcyksiężny I z a b e l l i  jest stale 
nyślny, noc przepędzona była pomyślnie, 

^^onarodzona Arcyksiężniczka ma się zu­
p n ie  dobrze.

Preszburg, dnia 19 listopada 1888.
Dr. T a u s c h e r  m. p.

Minister sprawiedliwości przeniósł na 
asną prośbę: radcę sądu krajowego Mau- 

tycego G il  e w s k i e g o  w Wadowicach do 
obwodowego w Jaśle, a radcę sądu 

fajowego Juliusza N o w a k i e w i c z a  w 
Mle do sądu obwodowego w Wadowicach.

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA
Lwów, 22 listopada.

Bardzo obszernie rozpisują się 
°d dni kilku dzienniki niemieckie 
0 pracach parlam entu Rzeszy, które- 

otwarcie nastąpi dzisiaj , i to

w sposób uroczysty, bo mową trono­
wą. Ogólnem jest zdanie, iż głównem 
polem prac parlam entu, przynajmniej 
w najbliższym czasie , będą kwestye 
społeczne i ekonomiczne. W pierw ­
szym rzędzie ma on się zająć przy­
gotowanym już przez radę związko­
wą projektem ustaw  o zabezpieczeniu 
robotników na starość i na wypadek 
nieudolności do zarobkowania, oraz 
nowelą do ustawy o spadkach, na­
stępnie sprawą kolon ij w Afryce 
wschodniej i szeregiem projektów 
budżetowych. Natomiast bardzo w ą t­
pliwą jest rzeczą, czy staną tym ra 
zem na porządku dziennym projekty
0 ograniczeniu pracy w niedziele i 
dnie św iąteczne, tudzież o zaopieko­
waniu się kobietami i dziećmi, za- 
trudnianemi w fabrykach i w ogóle 
zakładach przem ysłow ych, albowiem 
komisya m in isteryalna, której poru- 
czono rozpatrzenie tych przedmiotów
1 zebranie potrzebnego materyału, 
nie zdołała podobno jeszcze przygo­
tować odpowiednich wniosków. Nie­
wiadomo ró w n ież , czy parlam ent 
zajmie się na sesyi bieżącej kwestyą 
socyalistyczną. Ponieważ moc obec­
nej ustawy o socyalistach kończy się 
dopiero dnia 30 sierpnia 1890, więc 
byłoby dość czasu przystąpić do no­
wego uregulowania tej kwestyi na 
sesyi zimowej 1889/90. W kołach 
atoli rządowych są zdania, iż byłoby

i wielce niewygodnem podejmować tak 
j ważny i bądź co bądź drażliwy przed- 
! miot przed samym upływem okresu 
prawodawczego, a więc w czasie, 
gdy z powodu zbliżającego się ruchu

przedwyborczego umysły są zazwy­
czaj rozgorączkowane i mniej skłon­
ne do spokojnej i rozważnej pracy. 
Ze względu więc na to, istnieje za­
m iar postawienia tej sprawy na po­
rządku dziennym sesyi bieżącej, choć 
nieco w późniejszym czasie. W dzien­
nikach spotykamy się dalej z donie­
sieniami o nowych projektach podat­
kowych i cłowych, mianowicie o 
przygotowaniu przedłożenia co do 
podwyższenia cła od tytoniu , a taki 
w łaśnie projekt ma licznych zwolen­
ników zarówno w parlam encie, jak 
po za nim , przedewszystkiem w ko­
łach producentów tytoniu w Meklem­
burgii, na Pomorzu i w Alzacyi. Al­
zacko - lotaryńska rada gospodarcza 
przygotowała nawet pe tycję  do par­
lamentu za podniesieniem cła tyto­
niowego, podając jako motyw corocz­
ne zmniejszanie się produkcyi tyto­
niu w Alzacyi i Lotaryngii. Jak  w ia­
domo, rząd niemiecki nie zaniechał 
bynajmniej projektu większego ocle­
nia tego produktu, ale tylko go od­
roczył, a w ostatniej mowie tronowej 
wyraźnie zaznaczono , że rząd w zu­
pełności obstaje przy projektach po­
datkowych, zaleconych w orędziu 
cesarskiem  z listopada 1881 r.

Dodaó tu wreszcie należy, iż z 
zeszłej sesyi pozostała niezaiatwiona 
spora liczba projektów, a przypomi­
namy tu tylko projekty o zniesieniu, 
ewentualnie ograniczeniu publicznych 
posiedzeń sądowych, o obostrzeniu 
ustawy przeciw socyalistom i ogra­
niczeniu swobody prasy. Być tedy 
może, iż większość parlam entarna ze­

chce je obecnie podnieść i tym spo­
sobem uczynić zadość intencyom 
rządu.

Wiele mówiono i pisano w dniach 
ostatnich o nowych żądaniach admi- 
nistracyi wojskowej, podawano na­
wet cyfrę tego żądania, której nie­
zwykła wysokość m iała być rzekomo 
koniecznem następstwem  dokonanych 
translokacyj militarnych po stronie 
rossyjskiej. Dzienniki oficyalne po­
spieszają jednakowoż z zaprzeczeniem 
tych doniesień zapewniając, że nad­
zwyczajne wydatki na siłę zbrojną 
nie wyjdą z poza ram  normalnych i 
wynosić będą około 80 milionów, z 
której to sumy zostanie użytych 50 
milionów na potrzeby armii lądowej, 5 
mil. na potrzeby m arynarki a reszta na 
uzupełnienie fortec i budowę nowych 
koszar. Oprócz tego zażąda M inister­
stwo wojny 12 miiionów na zbudo­
wanie uchwalonych już strategicz­
nych kolei, a 3 miliony na sieć że­
lazną w Alzacyi i Lotaryngii.

Sprawy parlamentarne.

(Ol.) Na posiedzeniu k o m i s y  i wo j ­
s k o w e j  d. 20 b. m., był obecnym także 
p. Minister oświaty dr. G a u t s e h ,  zapro­
szony z powodu paragrafów o jednorocznej 
służbie na ochotnika.

Do §. 22go (o dobrowolnem wstępowa­
niu do wojska) zabrał głos pos. P o p o w s k i ,  
i zapytał, jakie ułatwienia myśli Rząd po­
czynić, aby z prawa dobrowolnego wstępu 
mogła korzystać także młodzież niezamoż­
na, nie czekając 21go roku życia. P. Mini­
ster hr. W e l s e r s h e i m b  oświadczył, że
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Część trzecia.

X X III .
(Ciąg dalszy.)

A le na  te raz  o spoczynku  m yśleć 
yło  m ożna. D zień e lekcy i się zbliżał a 
a u  x iążęcia  Jan u sza  b y ła  ciężką. 
N areszcie dn ia  jednego , późnym  wie- 
sm, W ład y s ła w  rozp rom ien iony  w padł 
om naty  x iążęcia hetm ana.
— A ssek u racy a  dla ku rfirsta  p o d ­
ia ! — zaw ołał.
X iążę, k tó ry  siedzia ł w  fo telu , dźwi- 
się żywo.

— N areszcie ! — rzekł, i o d etch n ą ł
Aro. . .
— O to treść.... — rzek ł S ic ińsk i i
ł x iążęciu  pap ier.
X iążę  czy ta ł a  u s ta  i oczy m u się 
ty p rzy  tem  czytaniu.
— D obrze.... — szep ta ł — poręcze- 
iłowem kró lew sk iem , w razie w ybo- 
l  k u rfirs t zachow any będzie p rzy  p ra- 
głosu w czas elekcy i, i że żadnem i 
:mi ciężaram i nie będzie obarczony.... 
s tk ie  g rav am in a  z pow odu c ła  el- 
tiego  zniesione i ap e lacy a  w  sądo- 
twie.... d a le j , uw olnienie k u rfirs ta  
stępców  od o sob istego  sk ładan ia  
r.... w olne w yznan ie kalw inom  przy- 
s.!!. p rzyrzeczenie roczn y ch  subsy- 
t  ku rfirs to w i n a  za łog i w  fo rtecach  
ń e  i K łajpedzie.... D o b rz e , je s t

iążę p rzes ta ł czy tać i zam yślił się.

— S to su n ek  lenn iczy— szepnął znów 
po chwili, — już jak b y  o d tąd  n ie  istn iał....

X iąźęce  P ru s y  w yzw olone, w ładza 
k ró lew sk a  osłabiona.... K u rf irs t pow in ien  
b y ć  k o n te n t, bardzo  k o n ten t....

A  zw racając się ku  S ic iń sk iem u :
— H o v e rb eck  assek u racy ę  o d eb ra ł ? 

zagadnął g łośno.
— D oręczy łem  m u ją  sam.,., p rzed  

m om entem .
— A  jestżeś w aść pew ien, iż o tem  

n ik t n ie w ie p rócz nas? — sp y ta ł znów 
xiążę.

— Z aręczyć m ogę, — o d p arł W ła ­
dysław . — N aw et kanclerz O ssoliński nie 
przeczuw a....

— G d y b y  p rzecz u w a li! — p rzerw ał 
x iążę, m ów iąc jak b y  sam  do sieb ie  —
g d y b y  przeczuw ali !... A ssek u racy a  ta, to
może gorsze dla n ich , niż C hm ielnickie­
go  bunt.... to  zapew nien ie p o tęg i tem u, 
który....

N iedokończył i znów zap y ta ł żyw o :
— K ró le  w ic bardzo jęczał ?
■— J ę c z a ł, m odlił się i n ieledw ie 

p ła k a ł, ale w reszcie  po d p isa ł. S k łon iła  
go o b aw a, że bez tej a ssek u racy i k u r ­
first sam  k ró lem  zostan ie , lub  że p o p ie ­
rać  będzie kró lew ica K aro la .;.. — A  ! w o­
la łbym , — jęczał — ab y  R ak o cz y  żył i 
k ró lem  zo s ta ł, w olę już n iech k u rfirs t 
panuje, by le  nie b r a t ! by le  nie b ra t  1

X iążę  się zaśmiał.
— D zięki tej zaw iści, — rzek ł — 

m am y, cośm y chcieli. P o  elekcyi trzeb a  
ab y ś  wac.pan do k u rfirs ta  jechał.... dam 
lis ty  ważne.... M oże też w ypadn ie  do ho ­
sp o d ara  L u p u la  jechać i do S ied m io g ro ­
d u   w acp an  spełn isz te  poselstw a, ale
w przód  n iech  m inie sejm  e lekcy jny ....

Tej nocy  W ład y sław  w yszedłszy  z 
p a łac u  zaledw ie p rzec isnąć  się zdołał, 
tak ie  tłu m y  sn u ły  się po u licach. N a K ra - 
kow skiem  P rzedm ieśc iu  , obok K azano- 
w sk ich  p a łac u  b y ło  gw arn o  ja k b y  w dzień 
b ia ły . S zlach ta  w racając  z Jab łonnej i

N iep o rę tu  tu  się skup iła , rozbiegając po 
go sp o d ach  lub na u licy  g ło śn ą  p ro w a­
dząc ro zp raw ę , g ło w y  b y ły  trunkiem  
podniecone, w ięc się śc ie ra ły  różne opi­
nie, w ypo w iad an e  o tw arcie.

W ład y s ła w  p rzec isn ą ł się ku  p a ła ­
cowi i  spo jrzał w okna. Jedno  z nich 
odsłon ię te  b y ło  i na  pó ł odchylone a na 
tle św iatła, k tó re  biło  z g łęb i kom naty , za­
ry so w y w ała  się p o stać  H alszki, jak  obraz 
cudow ny w ram y  ujęty.... S erce  zabiło 
mu gw ałtow nie . Isk rzącem  spojrzeniem  
w pił się w tę  postać , u siłu jąc  odgadnąć 
ry sy  a n a  n ich  dojrzeć uczucia i w raże­
nia, k tó re  ją  w tej chw ili poruszały. Snać 
H alszka p rzy słu ch iw ała  się ulicznej w rza­
w ie, p rzysłuch iw ała  się okrzykom , k tó re  
co m om ent podnosiły  się z tłum u na 
cześć tego , k tó ry  za dni k ilka m iał k ró ­
lem  zostać. N iek tó re  g ło sy  u p ie ra ły  się 
jeszcze p rzy  kró lew icu  K aro lu , ale sk o ­
ro  s i ę  jeno  odezw ały, p ijana h a ła s tra  p o d ­
n osiła  o k ru tn ą  wrzawę^ z k tó re j jasno  i 
do b itn ie  w ydobyw ało  się im ię Jan a  K a ­
zim ierza.

H alszka całkow icie okno o tw orzyła 
i nie bacząc na  c h łó d , k tó ry  b y ł p rzej­
m ujący, w y ch y liła  się pó ł p ostacią  na 
zew nątrz, po jąc  się  snać  z rozkoszą o- 
k rzykam i tem i, k tó re  jej zw iastow ały  t r y ­
um f ukochanego .

S ic ińsk i d rżący, b lady , s ta ł zdała i 
p a trzy ł. N ie s ły sza ł w rzasków , nie ro zu ­
m iał tre śc i o k rz y k ó w ; co chw ila p o trą ­
cany przez przechodniów , jak  n iep rzy ­
tom ny p a trz y ł n ieruchom o przed  siebie.

A ż n ag le  obudził się z zadum y, g d y  
jakiś p ijan y  szlachcic przechodząc mimo, 
n iem al n ad  sam em  uchem  zaśpiew ał o- 
ch ryp łym  g łosem  :

„Uderzono w wszystkie d zw ony :
Dobry będzie K ró l z Jab ło n n y !

| A  teraz mówią chłopięta :
Lepszy będzie z N ieporęta ! “

— C ha ! cha ! cha ! — zaśm iano się 
chórem . — V iv a t K ró l z N ie p o rę ta !

P ow oli w y ludn ia ły  się ulice.... E ch a  
g łosów  odd ala ły  się coraz bardziej i n i­
kły.... W  oknie s ta ła  jeszcze d łu g i m o­
m ent H a lsz k a , w reszcie cofnęła  się i 
szybkim  ruchem  rę k i spuściła  zasłonę.... 
S ic ińsk i się obudził, — w y c iąg n ą ł ra ­
m iona w niem ej rozpaczy  k u  ciemnym 
m urom  pałacu , jeszcze chw ilę p a trz y ł a 
w reszcie pochy liw szy  g ło w ę n a  p iers i 
odszedł w olnym  krokiem ,...

Ze schm urzonego  n ieb a  śn ieg  p a ­
dać zaczął i czep ia ł się zm arzniętej zie­
mi, sk rzy p iąc  p od  nogam i.

0  tejże sam ej porze w N ieporęcie, 
pp  ru ch u  ca łodziennym  i gw arze zaleg ła 
cisza. O sta tn i goście  w yjechali już d a ­
w no i J a n  K azim ierz pozostał sam  z m y­
ślam i swojem i, k tó re  snać n ie w esołe b y ć  
m usia ły , bo  jeg o  b lad e  oblicze w yrażało  
znużenie a  w oczach n ie b y ło  b ły sk u  r a ­
dości.

P o  ty lu  la tach  dochodził w reszcie 
do u p rag n io n e j w ład zy ; w szy stk ie  p rze ­
szkody  ja k a ś , ja k b y  czarodziejska ręk a  
usu w ać się zdaw ała — a  jeg o  duszę g n ę ­
b ił n iew ypow iedziany  sm utek .

K o m n a tę  za leg ała  p raw ie  ciem ność 
zu p e łn a  ; jeno  p rzed  obrazem  M atk i N a j­
św iętszej palił się św iecznik  i rzucał na  
śc ian y  m igotliw e blask i.

Jan  K azim ierz u siad ł i tw arz  u k ry ł 
w  d łonie w p o n u rem  zam yśleniu .

N agle drzw i się o tw a rły  i na  p ro g u  
s tan ą ł Sokoł. Z oczyw szy go  k ró lew ic  
żyw o się poruszył.

O. P o lik a rp ? ... zag ad n ął szybko.
— Czeka, N ajjaśniejszy Panie.... o d ­

rzek ł dw orzanin .
K ró lew ic  rzucił się  k u  drzwiom.
— W p ro w ad ź  go  n a ty ch m iast! — 

zaw ołał.
1 za chw ilę ukazała  się  w e drzw iach 

p o s tać  sędziw ego m nicha. O p ie ra ł się

%



Rz§d chętnie poczyni wszelkie ułatwienia, 
ale przeprowadzenie pomysłu pos. Popow- 
skiego w zamierzonej przezeń formie i w 
zamierzonych rozmiarach, byłoby połączo­
ne z wielkiemi trudnościami. Pułkownik 
N a y a r i n i  zaś podaje do wiadomości, że 
ustanowione już ułatwienia polegają na tem, 
iż zgłaszający się ochotnicy dwa tylko mu­
szą okazać dokumenta: pozwolenie ojca lub 
opiekuna i wystawiony przez powiatową wła­
dzę polityczną certyfikat. Oba dotumenty 
są wolne od stempla. Legalizacyę pozwolenia 
ojcowskiego zastąpi proste potwierdzenie 
podpisu przez powiatową władzę polityczną. 
Wszelkie postępowanie ustne byłoby więcej 
zawikłane i droższe.

Po tych wyjaśnieniach przyjęła komi- 
sya paragrafy 22 i 28 (traktujące o dobro- 
welnem wstępowaniu do obrony krajowej.)

Paragrafy 24 i 25, zawierające po­
stanowienie o s ł u ż b i e  j e d n o r o c z n y c h  
o c h o t n i k ó w  wzięto jednocześnie pod dy- 
sKusyę.

Dep. dr. B a e r n r e i t h e r  stawia do 
Rządu następujące cztery zapytania : 1) Czy 
nie poczytuje przepisów obu tych paragra­
fów za wielkie utrudnienie w kontynuowa­
niu studyów? 2) Czy nie ma zamiaru zła­
godzenia następstw tego utrudnienia? 3) Ja­
kie zamierza poczynić w tym kierunku za­
rządzenia? 4) Jakie będą następstwa tych 
przepisów na pobieranie stypendyów.

P. Minister wyznań i oświaty dr. 
G a u t s c h  skreślił najpierw w ogólnych ry­
sach stanowisko zarządu oświaty do posta­
nowień o jednorocznych ochotnikach. Fak­
tem jest, że z ułatwieniami co do jedno­
rocznej służby wojskowej dzieją się pewne 
nadużycia, być może spowodowane naturą 
tej sprawy. Jednoroczni ochotnicy albo 
wcale albo bardzo niedbale uczęszczali na 
wykłady. W tej mierze dostarczały bardzo 
pouczającego materyału opinie wydziałów 
prawniczych, wydane z okazyi poruszenia 
kwestyi reformy tych wydziałów. Wszyst­
kie te opinie wypowiedziały zdanie, iż ko- 
mulacya służby wojskowej i studyów wy­
wiera nadzwyczaj niekorzystny wpływ na 
frekwencję w ogóle. Nie ma w tem zresztą nic 
nowego. Już publikacya oficyalna Minister­
stwa oświaty w r. 1878 nazwała taki stan 
rzeczy niemożliwym do utrzymania. Objaw ten 
nie ..ogranicza się wyłącznie na Austryi. Ta­
kie powagi jak Schulte, Goldschmid i wiele in ­
nych omawiając reformę studyów prawniczych 
w Austryi dały wyraz przekonaniu, iż rok 
służby ochotniczej jest dla studyów zupełnie 
straconym. Rzecz ma się tak właściwie, iż ko- 
mulacya stała się prawną fikeyą. Przede- 
wszystkiem podczas kursu letniego — przy­
pomnijmy sobie tylko ćwiczenia obozowe, 
dalekie marsze itd. — nie może być mowy 
o regularnem uczęszczaniu na kolegia. Za­
rząd oświaty musi atoli mieć jeszcze na 
oku jeden ważny wzgląd, mianowicie wzgląd 
na wychowanie. Służba wojskowa jest bez 
wątpienia znakomitym nad wszelki wyraz 
środkiem wychowania. Doświadczenie uczy,

że przynosi ona cenne korzyści nie tylko 
pod względem fizycznym, lecz intelektualnym 
i moralnym. W obec pojawiających się 
uwag należy podnieść z naciskiem, że każdy 
powinien służyć państwu w sposób najod­
powiedniejszy jego indywidualności. Młodzież 
uniwersytecka powinna oddać tedy do dys- 
pozycyi państwa swoją inteligencyę, jak 
inni oddają swe siły fizyczne. Zarząd oświa­
ty nie wahał się przyjąć stanowiska proje­
ktu ustawy; obok tego jednakże zarząd 
oświaty baczył na to, aby ci, którzy uczy­
nią zadość swemu obowiązkowi pod wzglę­
dem wojskowym, otrzymali pewne ułatwie­
nia. W tej mierze musiano wystosować 
przedewszystkiem zapytanie do władz uni­
wersyteckich. Stało się to natychmiast 
mianowicie w dniu wniesienia projektu 
ustawy do parlamentu. Podstawą zapytania 
była obecna organizacya studyów. Zarząd 
oświaty projektuje jednak reformy studyów, 
w pierwszym rzędzie prawniczych, a przy 
tej sposobności będzie można wziąć pod 
dalszą jeszcze rozwagę kwestyę owych uła­
twień, mianowicie, czyby się nie udało wpro­
wadzić dla jednorocznych ochotników skró­
cenia okresu studyów, o ile byłoby to mo- 
żliwem bez uszczerbku dla wymagań nau­
kowych. Ankieta, która ma być zwołaną 
wyłącznie w interesie tych reform, zajmie 
się bliżej pomienioną sprawą.

Co do kwestyi stypendyów oświad­
cza p. Minister, iż zarząd oświaty uważa 
sobie za obowiązek zajęcia w tej mierze 
jak najbardziej liberalnego stanowiska. W 
pojedynczych wypadkach ułatwienia w tym 
kierunku będą z natury rzeczy rozmaite. 
Dep. dr. B a e r n r e i t h e r  wspomniał tak­
że o trudnościach, na jakie będą wysta­
wieni ci, którzy odbywają studya dla Chle­
ba; niema wątpliwości, iż zajdą tu pewne 
utrudnienia, ale rofe jeden nie jest decydu­
jącym dla karyery. Ustawa, o ile dotyczy 
obowiązku drugiego roku służby, oddziała o 
tyle zbawiennie, iż stanie się potężnym 
bodźcem do pilności celem złożenia zaraz 
po pierwszym roku służby egzaminu oficer­
skiego. P. Minister zapewnia w końcu, iż 
uczyni wszystko, co tylko jest możliwem, 
aby ochotnicy zostali jak najbardziej u- 
względniani.

Pos. B a e r n r e i t h e r  nazywa wywo­
dy pana Ministra oświaty bardzo ciekawe- 
mi, ale wytyka im, że na jego zapytania 
nie odpowiadają. Wnosi dodać do §. 25go 
ustęp tak i:

.,Minister oświaty ustanowi sposobem 
rozporządzenia razem z wejściem ustawy 
niniejszej w życie ułatwienia, jakie się na­
leżą jednoroczniakom w kontynuacyi stu­
dyów."

P. Minister oświaty dr. G a u t s c h  
oświadcza się przeciw temu wnioskowi, raz 
dla tego, że wydaje się mu zbyt ciasnym, 
skoro możnaby poczynić ułatwienia w in ­
nych także wypadkach; po drugie dlatego, 
że ułatwienia te nie mogłyby być jeszcze 
przepisane w chwili, gdy ustawa niniejsza

wejdzie w życie. Pan Minister stanowczo 
zapewnia, że postara się o ułatwienia dla 
jednoroczniaków, którzy w pełnej mierze 
uczynią zadość swojemu obowiązkowi woj­
skowemu.

Poseł M a t t u s z  wnosi rezolucyę na­
stępującą: „Aby z jednej strony uczynić 
zadość uznanej potrzebie pomnożenia ofiee- 
rów rezerwy, z drugiej strony zaś ile mo­
żności złagodzić ciężary nowych postano­
wień § 25-go, wzywa się Rząd, aby sposo­
bem ustawodawczym, a ewentualnie sposo­
bem rozporządzenia postarał się:

1. aby miara wiedzy potrzebnej w egza­
minie oficerskim ze względu na jednorocz­
ną tylko naukę teoretyczną i praktyczną, i 
na przyszłe wojskowe użycie oficerów re­
zerwy, była ograniczona do stopnia najnie- 
odzowniejszego;

2. aby pamiętano o takim składzie 
komisyj egzaminacyjnych, by kandydat, 
wykazawszy się z dostatecznej dla służby 
znajomości języka niemieckiego , miał spo 
sobność złożyć egzamin w języku, którym 
biegle w łada;

3. aby ochotnikom jednorocznym, któ­
rzy z skutkiem złożyli egzamin oficerski, 
rok służby wojskowej zaliczony był do 
prawnej praktyki, a względnie do czasu 
służby przy ustanowieniu go w służbie 
państwa i w służbie publicznej, którą na 
równi z służbą państwową uważać należy".

Poseł B a e r n r e i t h e r  nie łudząc się, 
żeby przytoczona powyżej poprawka jego 
miała widoki przyjęcia , wnosi rezolucyę: 
„Wzywa się Rząd, aby sposobem rozporzą­
dzenia jak najwcześniej ustanowił ułatwie­
nia nieodzowne dla jednoroczniaków, by 
w kursie studyów swych nie doznali prze­
szkody".

Pos. C h r z a n o w s k i  zapytuje pana 
Ministra oświecenia, czy nie sądzi, że licz­
ne w przyszłości wypadki służby dwulet­
niej u jednoroczniaków wpłyną niepomyśl­
nie na studya; na co pan Minister dr. 
G a u t s c h  odpowiada, iż tych, którzy pod 
grozą drugiego roku służby z pewnością 
złożą 8wój egzamin oficerski, będzie więcej, 
niż tych, którzy dotychczas studya swoje 
kończą w właściwym czasie ; że przeto nie­
pomyślnego wpływu na studya obawiać się 
nie potrzeba.

P. Minister obrony krajowej hr. W e 1- 
s e r s h e i m b  w mowie, wygłoszonej już 
późno w nocy a trwającej przeszło godzinę, 
zwalcza wszystkie tu wspomniane i nie- 
wspomniane zarzuty przeciw projektowi. 
A nasamprzód co się tyczy żądania, żeby 
jednoroczniakowi wolno było obierać sobie 
miejsce załogi ze względu na koszta swego 
utrzymania, pan Minister wskazuje na fakt, 
że prawie połowa jednoroczniaków służy na 
koszt państwa; wywodzi dalej, że koszt 
własnego utrzymania w wojsku w której 
bądź załodze jest mniejszy, niż na uniwer­
sytecie ; że nadto za 174 zł. rocznie każdy 
może dostać od fiskusa wojskowego zupeł­
ne utrzym anie, mieszkanie , mundur i

b roń ; że nakoniec wolny wybór oddziału w°J 
skowego łączy w sobie zarazem do pewne® 
stopnia wybór miejsca załogi, co przy êrâ 0 
niejszęj stałości załóg niemało znaczy, 
do żądania pos. Mattusza w ustępie 4ty 
rezolucyi powyższej, pan Minister uważa .J 
w ogólności za słuszne, ale sam od s®" 
nie w tym względzie uczynić nie ®° ’ 
Zresztą w łonie Rządu już sprawę tę p°r 
szono, iżby wymogi w egzaminie na c^ce .(1 
rezerwy były zbyt wielkie, jest to zafZ 
niesłuszny.

Ktokolwiek rozpatrzy te wymogi i 
ży, jak się różnią od egzaminu na oAef ^  
z powołania, przyzna, iż zeszło się w 
już do najskromniejszej miary. Złożenie | 
gzaminu zależeć będzie od niejakiej szcZha 
rej chęci jeónoroezniaka. Już sama potrze^ 
wielkiej liczby oficerów rezerwy jest ręk°J  ̂
mią, że wymogi nie są przesadne. Ew®,® 
tualny drugi rok służby będzie bodźcem P1 __ 
ności w pierwszym; okoliczność zaś, że dr® 
gi rok służby będzie ciężarem dla każdeg 
komendanta ze względu na trud, ja^ e£ j 
przyczyniają mu jednoroczniacy, prowad 
do przekonania, iż niebezpieczeństwo d.rU, 
giego roku służby zagraża bardzo nie*1® 
kiej liczbie jednoroczniaków. Co się tyW 
języka egzaminacyjnego p. Minister uzd 
pełnia swoje oświadczenie, złożone w dys* 
ayi ogólnej, wiadomością o wydanem j 
przez Ministerstwo wojny rozporządzę®,^ 
wedle któr-co do każdej komisyi egza®} 
nacyjnej mają być powoływani oficero*1 
władający ojczystym językiem aspirant' 
Mówiono o niechęci oficerów z powoła® 
ku oficerom rezerwy. Była pewna nieeb^ 
w pierwszych czasach po utworzeniu 
tucyi służby jednorocznej, o tyle łatwa 
pojęcia, że jednoroczniacy z wiele mni0J 
szyiu trudem dochodzą stopnia oficerski uf?0'. 
Dziś niechęć ustała całkowicie, bo w ca*0J 
armii zapanowało przekonanie o konieczny 
ści i ważności wielkiej liczby oficerów r6' 
zerwy. Pod względem wywodów o przerwa' 
niu studyów p. Minister stwierdza fakt, * 
i teraz bardzo wielu nie oddaje się st®' 
dyom i po części oddawać się nie mo*®’ 
Upadają przeto wszystkie argumenty PrZ®j 
ciw przeobrażeniu instytucji jednoroczni 
służby na ochotnika. W obec wielkiego z®a'  
czenia jej dla armii p. Minister musi oy‘ 
stawać przy uchwaleniu reformy bez zim®' 
ny. Wszakże chodzi tu o nieodzowne sko® 
pletowanie oficerów rezerwy, bez któreg0 
w razie wojny wszystko, nawet wynik woj' 
ny byłby podany w wątpliwość. Pan M®1' 
ster odwołuje się tedy do patryotyzmu k°' 
misyi.

Na tem przerwano obrady i podzię' 
kowano p. Ministrowi oświecenia za zj®' 
wienie się w komisyi.

(CR) Projekt rządowy o ulgach fiska ' 
nych dla konwersyi pożyczek, załatwiła k °“ 
mi s y  a b u d ż e t o w a  w zupełności na 
dnem posiedzeniu, przyjmując go z niew® ’

n a  lasce , szedł wolno, z po ch y lo n ą  głow ą, 
o k ry tą  b ia łem i ja k  m leko w łosam i.

— Z apom nieliście o m nie, ojcze! 
ozw ał się J a n  K azim ierz, obie d łon ie 
w y c iąg ając  ku  starcow i, k tó ry  podn iósł 
zw olna oblicze m izerne, zg rzyb iałe  i p rz e ­
n ik liw e spojrzenie z p od  b rw i siw ych  
u tk w ił w  tw arzy  kró lew ica.

— N ajjaśn ie jszy  P an ie  — rzek ł zw ol­
na, g ło sem  nieco d rżącym  — nie zap o ­
m niałem  o W a s  n ig d y  w m odlitw ach  n ie ­
godn y ch  ; p rzed  T ro n em  B ożym  są p ro ­
śb y  moje i łzy  m oje za W am i....

— A le  ja  — p rz e rw a ł żyw o Jan  
K azim ierz, — p rag n ą łem  m ówić, w idzieć 
się.... w y spow iadać się W am .... P rzecz­
że w y  ojcze, znacie mię od dziecka.... 
k tóż  jeże li n ie wy, m ożecie zdjąć ciężar, 
k tó ry  duszę p rzy g n ia ta .... S iadajcie ojcze, 
ja  w am  w ypow iem  w szystko.... w szystko 
co za k ry te  p rzed  ludzkiem  okiem  a je d ­
nem u B ogu  wiadom e....

T o  m ów iąc k ró lew ic  p od  ram ię ujął 
m nicha i usadow iw szy  w w ygodnem , po- 
ręczow em  krześle, sam  zajął obok  n iego  
m iejsce. N aprzeciw  zaw ieszony św iecz­
n ik  u o b razu  M atk i Bożej, rzu ca ł teraz 
b la sk i n a  tw arz  O. P o lik a rp a , k tó ry  o- 
czy w zniósł ku  n ieb u  i m odlił się w d u ­
chu.

K ró lew ic  ob iem a ręk am i tw arz za­
k ry ł, ja k b y  m yśli zb iera ł i odw agę do 
w ypow iedzen ia w szy stk ieg o  co m u na 
sercu  ciężyło. P o  chw ili żachnął się, p o ­
w stał i sto jąc n ap rzec iw  m nicha m ów ić 
począł. G łos zrazu c ic h y , stłum iony, 
w zm agał się chw ilam i i b rzm ia ł donośnie, 
t0  j? ów. czasem zachodził łzam i i cichł 
w. llłaniu. S łow a p ły n ę ły  potoczyście , 
n iew strzym anym  strum ien iem  a  szybko, 
ja  y  m u spiesznie by ło  w ypow iedzieć 
w szystko , jak b y  się lękał ,  i e raz się 
strzym aw szy, m e będzie już w stan ie  u- 
czynić ca łego  wyznania. I  opow iadał 
ca łe  dzieje la t  d ług ich , w szystk ie  u d rę ­
czen ia  p rz eb y te , w szystk ie  w alk i dum ne­

go  serca, od  e lek cy i b ra ta  aż do chw ili 
obecnej. ...

O. P o lik a rp  n ieporuszen ie  słu ch ał 
tej m ow y. Oblicze jeg o  w yrażało  n ie ­
w zruszony sp o k ó j, czasem  jeno  oczy 
w znosił do g ó ry  i ręce  sk ład a ł jak  do 
m odlitw y . W  ciągu  sw ego  k ap łań sk ieg o  
ż y w o ta , ileż to  w yznań on słyszał, ilu 
upadków  b y ł św iadkiem , ile bo leści koił, 
ile gn iew ów  słow em  bożem  uśm ierzy ł! 
Ze sp raw  nędzy  ludzkiej nic obcem  być  
mu nie m ogło....

S łu ch a ł w ięc bez ździw ienia, sp o ­
kojnie, czasem  w zrok  ła g o d n y  p o d n o sił 
na oblicze kró lew ica, jak b y  m u w tem  i 
spo jrzen iu  pow iedzieć chciał, że sk ru ch a  j 
i p o k u ta  zm yw a w szelakie przew iny....

A le  n ag le  zadrzał na całem  ciele. 
O blicze jeg o  p rzy b ra ło  w yraz  surow y, 
żachnął się, w ychudzoną rę k ą  sch y c ił 
d łoń  kró lew ica, dźw ignął się i pow stał, 
w yiskrzonym  w zrokiem  p a trząc  na  Jan a  
K a z im ie rz a , k tó ry  g łow ę pochy lił na 
p ie rs i i ja k b y  odpow iadając na  niem e 
zapy tan ie  m nicha m ów ił dalej :

— T a k  ojcze! R zek łem  so b ie ; w o­
lę k ażdego  niż bra ta .... znosiłem  rządy  
W ład y sław a , lecz n ie  m ógłbym  teg o  p rz e ­
nieść, ab y  m łodszy odem nie K a ro l p a ­
n ow ał  K u rf irs t żądał odem nie asse-
k u racy i.... to  b y ł je d y n y  ś ro d ek  zap e ­
w nien ia  sobie p o p a rc ia  i....

O. P o lik a rp  w alczył w idocznie z 
un iesien iem , k tó re  go  opanow yw ało .

— I  dałeś m u ją ?  — sp y ta ł g łucho .
— D ałem  dzisiaj.... od rzek ł k ró le ­

w ic szeptem .
M nich oba ram iona w zniósł do g ó ­

ry . O blicze pała ło  m u n iew ym ow nym  
zapałem  a z u s t poczęły  biedź słow a 
gw ałtow ne, k tó ry ch  p o sk ro m ić  już nie 
m ó g ł:

— W ięc  d la pan o w an ia  ziem skie­
go, w y rzek łeś  się p ra w  ojców  tw oich  ! — 
w o ła ł — w ięc dla u zy sk an ia  w ładzy  dla 
sieb ie , um acniasz g roźne p o tęg i p rzeciw

narodow i tw em u.... Żali w iesz k ró lew i- 
i cu, coś u czy n ił?  i co w przyszłości zgo- 
i  to w ałeś  tem u narodow i, k tó reg o  K ró lem  
i i ojcem  chcesz b y ć?  W yzw oliłeś z p od  
i  tw ojej p rzew ag i tego , k tó ry  ju tro  sil­

n iejszym  od c ieb ie  będzie, k tó ry  skup ia  
w okó ł s ieb ie  w spółw yznaw ców  i na  ich 
czele przeciw  n arodow i tw em u w alkę 
rozpocznie śm ierte ln ą  ! T y  zaś jak ą  siłę 
p rzeciw  n iem u postaw isz ?... Ż jednej 
s tro n y  kozak  zbun tow any , z d rug ie j T u ­
rek , T a ta r, Szwed, czyha na tw oją b ez­
silność a w k ra ju  ro z te rk a  : szlachcic, 
k tó ry  cię s łuchać nie chce, pan, k tó ry  
ci za zd ro śc i, albo  lekcew aży  i za p rz y ­
k ładem  twoim , n ieprzy jacio łom  asseku- 
ra cy e  daw ać będzie!...

Ja n  K azim ierz cofnął się nieco; 
podn iósł g łow ę i w yniośle  spojrzał na 
m nicha. P o czę ło  go  gn iew ać  to  zu­
chw alstw o. T ak im  g łosem  i lakierni s ło ­
w y jeszcze n ik t doń p rzem aw iać nie 
śm iał. W szak  on ju tro  m onarchą będzie 
a  dziś p oddany , m nich ubogi, śm ie tak  
doń m ów ić, ja k b y  sędzią by ł....

— S u ro w e słow a wasze.... zaczął.
— Surow szym  będzie B ó g ! s u - ; 

row szą będzie p o to m n o ś ć ! — p rzerw a ł 
O. P o lik a rp  w gw ałtow nem  u n ies ien iu .— 
P rzyzw ałeś mię tu, k ró lew icu , abym  ro z ­
jem cą b y ł m iędzy sum ieniem  tw em  a 
B ogiem .... W ięc  n ie p a trz  w yniośle a 
s łu c h a j: N ic innego  rzec ci nie m ogę, 
jeno  co mi każe ten  N ajw yższy Sędzia, 
k tó ry  je s t w n ieb iesiech  a k tó ry  s ło ­
wom  m oim  daje moc, co się ziem skiej 
p o tęg i n ie lęka.... Za g rzechy  ojców  k a ­
rze B ó g  potom stw o.... za w y stęp ek  Twój, 
k tó ry  m onarchą, ojcem  narodu , jesteś, 
oby  nie k a ra ł  P a n  narodu  teg o !...

— O jcze! — p rzerw ał k ró lew ic  g ło - ; 
sem  p ełnym  lęku.... n ie  p rzeklinaj !...

I  nag le  sp o k o rn ia ły , złożył ręce  
ja k b y  do m odlitw y i g łow ę pochy lił....

— B łogosław ić  bym  p ra g n ą ł a o d ­
dalić  k lą tw ę  — o d p arł m nich, u łag o d zo ­

n y  nieco k o rn ą  k ró lew ica  postaw ą. 
A le  n ie  w mojej to  m ocy..., m odlić sm 
jeno  m ogę i m odlić się b ęd ę  duszą pa ^  
ab y  p raw ica  P ań sk a  za trzym ała  się , 
sw ym  gniew ie. I  ty  się m ódl K azirnie 
rzu, a sk ru ch ą  i kajan iem  się swoje®’ 
pośw ięcen iem  bez g ran ic  d la narodu* 
k tó rem u  panow ać będziesz, ro zb ra ja  
gn iew  boży!.,.

— U czynię to.... p rzysięgam ! z?_ 
w o ła ł Jan  K azim ierz.,.. S tan ę  na  cze l . 
m ego narodu , jak o  p ierw szy  żołnierz 
o s ta tn ią  k ro p lę  k rw ie  oddam , ab y  8  
w ybaw ić.... A  jeśli b a rk i m oje o k a ż ą 31, 
za słabe, jeśli po trzeb a  będzie silniejszeJ 
dłoni, w iększego um ysłu, m ężniejszeg 
serca , to oddam  tę  w ładzę, k tó re j poza 
daniem  grzeszyłem , w inne, godniejsZp 
r ę c e . . . to  k o ro n ę  moją złożę u stóp  Tej* 
k tó rą  za K ró lo w ę m oją i ca łeg o  n a r ó d  

uznaję !...
T o m ów iąc k ró lew ic  postąp i- 

obrazow i, p rzed  k tó ry m  p a lił się 
cznik i podn iósł w zrok rozpłom ieniol 
ku  obliczu M atk i Najśw iętszej....

A  O. P o lik a rp  m ów ił dalej, 1 
chw ili m ilczenia, u roczystem i słowy:

— G rzeszyłeś w yniosłością  i P 
chą.... zw róć tedy , kró lew icu , b ac zn o ^  
sw ą na  ty ch , k tó rzy  upokorzen i są..- 
opp ressy i.... w niedoli: N iech  tw oje 
narsze se rce  zrozum ie c ie rp ien ia  ®a 
luczkich.... w ynagrodź  k rzy w d y  ludu !-■

— Ś lubuję to.... M atko  B oża 1 
od rzek ł k ró lew ic  — i u p ad ł n a  kolan® 
tw arz uk ryw szy  w d łonie a skruszony; 
ko rny , s łu ch a ł dalszych  słów  mnicha; 
k tó ry  m ów ił d ługo , jak  g d y b y  w na 
tchn ien iu , po tem  zaś oba  ram iona w y 
c iąg n ą ł po nad  po ch y lo n ą  g łow ą kró le 
w ica i m odlił się cicho o przebaczeni
i łaskę....

!Oiąg dalszy nastąpił.



kiemi zmianami. Sprawozdawcą komisyi dla 
tego projektu jest pos. Gniewosz.

głównym przedmiotem zajęcia prasy i jej

(Ol.) Rozdział b u d ż e t o w y  o soli, 
który był przedmiotem obrad komisyjnych 
w poniedziałek wieczorem, jest prelimino 
Wany w wydatkach na 2,988.000 zł., t. j.
0 4.500 zł. wyżej niż preliminowano ua 
fok bieżący; w dochodach na 20,825.000 zł., 
czyli o 47.000 zł. wyżej. Soli ma się wy­
produkować 2,486.200 centnarów metrycz­
nych, t. j. o 11.200 centr. więcej; oprócz 
^go soli fabrycznej i na nawóz 611.450 
centnr. metr., t. j. o 59.470 centnr. więcej.

G a l i c y ę  wydatki stanowią_ kwotę 
lł020.617 zł., czyli o 8.692 zł. większą; 
dochody zaś z G a l i c y i  mają uczynić 
^617.427 zł , t. j. o 48.510 zł. mniej. Soli 
ma się wyrobić w Galicyi 836.520 centnr. 
metr., czyli o 6.820 centnr. więcej; oprócz 
^go soli dla fabryk 869,150 centnr. metr., 
Czyli o 68.470 centnr. więcej.

W dyskusyi poruszono naprzód spra­
wę taniej soli dla bydła; czego domaga się 
rezolueya dr. Rosera.

Komisarz rządowy, p. O 11, oświad­
czył, że gdy Rząd tuż po odnowieniu ugo­
dy z Węgrami rozpoczął rokowania z rzą­
dem węgierskim w tej sprawie, rząd ten 
°dmówił zapuszczania się w pertraktacye, 
Powołując się na to , że odnowienie ugody 
już gotowe, tudzież na zły stan finansów 
Węgierskich. Pan komisarz rządowy nie 
czyni przeto żadnej nadziej i eo do obniżę- 
uia cen soli dla bydła.

Po kilku uwagach pp. H e i l s b e r g a ,  
M e n g e r a  i K r a u s a ,  zabrał głos p. Mi­
nister skarbu, dr. D u n a j e w s k i ,  i oświad­
czył , że ilość so li, przypadająca na sztukę 
bydła, nie jest przecież tak wielka, by rol­
nik zbyt dotkliwy ponosił ztąd ciężar, Spra­
wa byłaby nie trudną do załatwienia, gdy­
by znaleziono skuteczny sposób denaturo­
wania so li, ta k i , żeby bydłu nie szkodził, 
a czynił sól nieużyteczną dla ludzi. Wiado­
mo dobrze, że Rząd wszelkich pod tym 
względem dokładał * starań , rozpisując na­
grody za wynalazek, żaden atoli nie dawał 
rękojmi, że interesa skarbu nie będą po­
krzywdzone. Rząd węgierski położył na­
cisk na swoje interesa finansowe, i to słu­
sznie, gdyż obniżenie cen, z któregoby ko­
rzystali nietylko sami przykupnie, sprawi­
łoby skarbom ujmę kilku milionów. Zresztą 
oświadcza pan M inister, ż e , ponieważ ko- 
misya na nowo rzecz porusza, więc i sam 
la nowo zawiąże z rządem węgierskim ro- 
f)wania.

Komisya przyjęła rezolucyę dr. Rosera.
Na zapytanie posła R u t o w s k i e g e ,  

dlaczego produkeya soli w Bochni, a także
1 w Wieliczce ustawicznie jest zmniejsza­
na, odpowiada komisarz rządowy, p. Ot t ,  
że w Bochni zmniejszono ją dlatego, iż 
wywóz do Rossyi jest coraz mniejszy; ale 
ruch w salinie przez to się nie zmniejsza, 
bo używa się robotników do robienia no­
wych otworów i do robót wstępnych.

Komisya miała przekazaną sobie tak­
że rezolncyę posła Hompeseha o wyrabia­
nie w Kałuszu mielonej skoncentrowanej 
soli na nawóz i sprzedawanie po własnym 
koszoie, Rezolucyę tę przyjęła z poprawką 
Beera, aby sprzedaż działa się nie po wła­
snym koszcie, lecz po taniej cenie.

Cały rozdział o soli uchwalono wedle 
Preliminarza rządowego.

Berliński Tagblatt otrzymuje w tej 
sprawie korespondencyę z Petersburga 
Korespondent p isze, że dzienniki ros- 
syjskie starają się na wszelki sposób osła- 

! bić znaczenie najnowszego ukazu i na do- 
. wód, że zaprowadzone zmiany w okręgach 

wojskowych nie są bynajmniej groźnym 
środkiem dla sąsiadów, przytaczają ten ar- 

I gument, że siła armii rossyjskiej pozostała 
j taką samą jak dotąd. Temu zaprzeczyć też 
; nie można — tak pisze dalej korespon­
dent — ale i to pewna, że przez nakazane 
zmiany otrzymały większe załogi głównie 
gubernie graniczne. I w tym punkcie nie 

i można upatrywać ze strony Rossyi wyra- 
i źnej pogróżki, ponieważ wielkie państwa 
przygotowują się do wojny zwykle w cza­
sie pokoju, btwierdzić przecież należy, że 
właśnie i Rossya w tym względzie w osta­
tnim czasie z widoczną postępuje energią i 
aż do ostatniej chwili stara się, czego nie 
czynią inne państwa, trzymać w tajemnicy 
swoje zamierzone rozporządzenia.

Z obecnej sytuacyi.
Z Wiednia telegrafują do Czasu:
„Sfery kompetentne tutejsze oświad­

czają : Myśmy pierwsi zwrócili uwagę na 
Uzbrojenia i dyslokacye rossyjskie i na ich 
znaczenie. Obecnie nie mamy już nic wię­
cej do mówienia. Plan, który Rossya prze­
prowadza, nie znaczy wcale, żeby przygo­
towywała wojnę, ale niemniej oznacza, że 
ha wypadek wojny pozycya Rossyi staje się 
coraz silniejszą, możność wypowiedzenia 
Wojny z jej strony coraz większą, a w tern 
leży pewne niebezpieczeństwo, że w danym 
razie może Rossya być skłonniejszą do wy­
powiedzenia wojny, niż to miało miejsce 
dawniej, przed przeprowadzeniem planu 
dyslokacyj. Bezpośrednio powodów do obaw 
hiema, ale sytuacya jest taka, że zmusza 
Wszystkie państwa do uzbrojeń, do trzyma­
nia ręki na orężu. Rossya nie pozwala na 
to, żeby się Europa swobodnie dziełom po­
koju oddać mogła. Sama Francya, gdyby 
hawet idea odwetu brała górę, nie byłaby 
w stanie Europy niepokoić, lecz gdy od 
Wschodu dzieją się rzeczy dla przyszłości 
groźne, więc nie pozostaje nic innego, jak 
tylko starać się tę groźną przyszłość jak 
najdalej odsuwać, nadejście jej utrudnić, a 
do tego służy tylko jeden sposób: powsze­
chne pogotowie. Innych środków bezpie­
czeństwa dyplomacya nie zna; owszem za­
miar użycia innych środków pociągnąłby 
2a sobą skutki wręcz przeciwne".

Ukaz carski zmieniający w całej Ros- 
8ji skład okręgów wojskowych , jest ciągle
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Rokowania Rossyi z Watykanem.
Petersburski korespondent Politische 

Correspondene pisze;
Jedną *ze spraw, która w tej chwili 

zdaje się najmocniej pochłania uwagę opi­
nii publicznej w Rossyi, jest sprawa prowa­
dzonych obecnie w imieniu Rossyi przez p. 
Izwolskiego rokowań z Kuryą rzymską. Za­
jęcie wzmogło się mianowicie od chwili, w 
której artykuły półurzędowej prasy niemiec­
kiej zwróciły uwagę na ważność tych ro­
kowań. Mówią więe tutaj, iż Rossya znaj­
duje się w obec kwestyi stosowności, że 
jawne niezadowolenie obecne Papieża z 
Niemiec, zniewala Kuryę do zbliżenia się do 
Rossyi, i że zatem nigdy jeszcze nie było 
tak pomyślnej chwili, ażeby skłonić Waty­
kan do załatwienia bieżących kwestyj spor­
nych. Są tu zresztą przekonani, że zbliże­
nie się Kuryi do Rossyi sparaliżuje wrogie 
usposobienie Włoch, pożądane więc jest 
także z tego względu. Te więc dzienniki 
rossyjskie, które jak n. p. Nowoje Wremia 
wyrażają się w duchu powyższym, radzą ze 
swej strony rządowi rossyjskiemu, ażeby 
równie tyle okazał pojednawezości, ile się 
jej ze strony Papieża spodziewają,

Ale w takiem pojęciu rzeczy przeoeza- 
ne są dwie ważne okoliczności. Po pierwsze 
tedy, katolicyzm stanowi dziś jedne z 
twierdz polskiego uczucia narodowego, a 
Polacy nie łatwo poświęcą tę odrobinę sa­
modzielności, którą zachować mogli dzięki 
Kościołowi katolickiemu. Wynika z tego, że 
Kurya rzymska, dla której Polska jest je­
dnym z najcenniejszych klejnotów jej skar­
bu, musiałaby, ażeby się nie narazić na nie­
bezpieczeństwo utraty swego wpływu w 
Polsce, stawić w sprawie rzeczonego zbli­
żenia tak wielkie pretensye, na które tru­
dno, ażeby Rossya przystać mogła. Rossyi 
przeszkadzałaby i druga jeszcze okoliczność 
przyjąć wygórowane warunki, a to miano­
wicie okoliczność, iż państwu carów, które 
uczyniło z prawosławia kamień węgielny 
swojej uniwersalnej polityki tak wewnętrz­
nej, jak zagranicznej , niepodobieństwem 
jest w jakiejkolwiek sprawie składać broń 
przed katolicyzmem. Wszelka w tym ro­
dzaju umowa zaszkodziłaby dotkliwie powa ­
dze, która Rossyi dotychczas pozwalała na­
rzucać się na orędowniczkę chrześcian 
wschodnich. Jakie zresztą miałoby znacze­
nie zrzekanie się w Polsce terenu przez 
prawosławie, zwłaszcza w czasie, kiedy 
czyni usiłowania, ażeby zyskać grunt w pro- 
wincyach Nadbałtyckich ?

Gdy z drugiej strony znany jest poli­
tyczny charakter katolicyzmu Polaków, w 
ustępstwach zatem musi być przestrzegana 
jak najskrajniejsza wstrzemięźliwość, ażeby 
ustępstwom tym nie można nadawać inne­
go, jak religijnego znaczenia, i ażeby nie 
zażądano wszystkiego, skoroby uzyskano co­
kolwiek. Rossya ma zresztą przed oczyma 
przykład Niemiec, które się uplatały w la­
birynt polityki religijnej, a to wystarczy 
ażeby ją odwieść od takiej akcyi, której 
korzyści byłyby przemijające.

Otóż po prostu ze względu na powyżej 
przytoczone skrupuły, bez pretensyi do zna­
jomości tajników rządu rossyjskiego, można 
poczytać za wątpliwe wszelkie zapowiedzi 
dzienników co do rychłego porozumienia 
Rossyi z Watykanem, porozumienia o barwie 
politycznej. Uzasadnione jest natomiast przy­
puszczenie, że prowadzone obecnie przez p. 
Izwolskiego rokowania z Kuryą nie mają 
innego celu, jak porozumienie w rozmaitych 
kwestyach natury religijnej, ale bez zasa­
dniczej doniosłości, jakkolwiek w kwestyach 
takich, których rozwiązanie nakazuje interes 
obopólny.

Z Petersburga.
(Potoczne wiadomości.)

Dnia 15 listopada kolonia duńska w 
Petersburgu, zaczęła święcenie 25tej rocz­
nicy wstąpienia na tron króla duńskiego. 
Z okazyi tej członkowie ciała dyplomatycz­
nego składali powinszowania w poselstwie 
duńskiem, dokąd w tymże samym celu zgła­
szali się przedstawiciele petersburskiej ko­
lonii duńskiej. Nazajutrz był obiad u kon­
sula duńskiego, na który otrzymali zapro­
szenia członkowie miejscowej kolonii.

Urzędownie ogłoszono zaręczyny w. ks. 
Pawła Aleksandrowicza z księżniczką Ale­
ksandrą grecką.

Oraśdanin i Nowoje Wremja dowia­
dują się, że ministrem komunikacji na miej­
sce Possjeta zostanie generał porucznik Her­
man Paucker, jego zaś pomocnikiem profe­
sor instytutu politechnicznego, generał-ma- 
jor Petrow. Grażdanin dodaje, że pierwszą 
czynnością nowego ministra będzie poddanie 
wszystkich kolei rewizyi, pod względem ich 
urządzeń służby ruchu.

W sferach rządowych podniesiono myśl 
ustanowienia odpowiedzialności urzędników 
nadzoru technicznego i administracyjnego 
za stan szyn i toru kolejowego. Dotychczas 
stopień ten odpowiedzialności nie był nale­
życie określony.

Moshow. Wiedomosti, donosząc o za- 
mierzonem zreformowaniu stosunku emi­
grantów bułgarskich do armii rossyjskiej, 
tak piszą:

„W szeregach rossyjskich służy do­
tychczas przeszło 60 oficerów bułgarskich, 
którzy przenieśli się do Rossyi po abdyka- 
eyi ks. Battenberga. Dotychczas oficerowie 
bułgarscy zachowali swoje rangi i noszą 
nazwę „przykoraenderowanych" do armii 
rossyjskiej. Z początkiem Nowego Roku kor­
poracja oficerów bułgarskich będzie znie­
siona, a tym ostatnim ma być zapropono­
wane, aby ostatecznie przeszli do służby 
rossyjskiej z odpowiedniemi rangami ros- 
syjskiemi. Ci, którzy przyjmą propozycyę, 
zostaną oficerami rossyjskimi, pozostali zaś 
będą musieli opuścić szeregi."

W liczbie nauczycieli języków nowo­
żytnych w szkołach rządowych znajdują się 
poddani zagraniczni. Otóż w myśl ukazu 
marcowego osoby te, o ile nie przyjmą pod­
daństwa rossyjskiego, posad rządowych zaj 
mować nadal nie mogą. W warszawskim 
okręgu naukowym kilkunastu nauczycieli tej 
kategoiji wniosło już podania o przyjęcie 
poddaństwa rossyjskiego.
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— NąjJ. P a n  raczył najmiłościwiej u- 
dzielić z prywatnej Swej szkatuły gminie Ma- 
kuniów, w powiecie mościskim, na budowę 
sikoły, zapomogi w kwocie 100 zł.

— JE . h r. L udw ik  W odzickł, gu­
bernator Banku dla krajów, przedwczoraj udał 
się z Tyczyna do Wiednia.

— Z m uzeum  przem ysłow ego m ie j­
skiego. WskuteK ogłoszonego przez Zarząd mu­
zealny konkursu w kwietniu b. r. na wyroby 
krajowe pewnych gałęzi rękodzielniczych, na­
desłane zostały do muzeum okazy przedstawia­
jące cztery działy rękodzielnietwa, a mianowicie 
wyroby z drzewa, metalowe, konwisarskie i bla­
charskie. Ponieważ Zarząd muzealny za najle­
psze wyroby wyznaczył premie, z funduszu uzy­
skanego na ten cel od Wydziału. krajowego, 
przeto w myśl konkursu powołaną była komi­
sya sędziów do ocenienia prac nadesłanych, któ­
ra d. 18 b. m. przyznała nagrody jak nastę­
puje: Z wyrobów z drzewa komisya uznała ra­
my profilowane z dewizą „przemysł krajowy" 
jako najlepsze tak co do formy, jakoteż techni­
cznego wykonania, w drugim zaś rzędzie ta­
kież same ramy z dewizą „ramy profilowane". 
Po otwarciu kopert oznaczonych temi dewizami 
okazało się, że wykonawcą pierwszych ram jest 
p, Henryk Żaak, kierownik warstatu c. k. szko­
ły dla przemysłu artyst. we Lwowie, wyko­
nawcą drugich p. Tadeusz Sokulski, rzeźbiarz 
ze Lwowa. Z powodu jednak, że p. Żaak wła­
snego warstatu nie posiada, że konkurs ogło­
szony był tylko dla rękodzielników samodziel­
nie pracujących, zaopatrzonych koncesyą, komi­
sya wyraziła uznanie p. Żaakowi za jego robotę 
jako najlepszą, nagrodę zaś pieniężną w kwo­
cie 75 zł. przyznała p. Soknlskiemu. Za ramy 
złocone ornamentacyą z masy, z dewizą „fabry­
ka ram" wykonane przez p. Sokulskiego przy­
znano nagrodę w kwocie 65 zł. i za ramę z de­
wizą „nadzieja" wykonaną przez p. Stanisława 
Czernawskiego, snycerza ze Lwowa, nagrodę w 
kwocie 20 zł. Nadto zostali nagrodzeni: p. 
Adam Łokosz, konwis&rz ze Lwowa, kwotą ISO 
zł. za lichtarze kościelne i lampę kościelną na 
wieczny ogień z dewizą „słońce"; p. Jan Wy- 
pasek, bronzownik ze Lwowa, kwotą 120 zł., 
za garnitur składający się z 3 lichtarzy i lam­
py stołowej z dewizą „młotek"; zaś p. Jerzy

Kohut, blacharz ze Lwowa, kwotą 40 zł. za 
parę latarń powozowych z dewizą „świt".

(m) Wyrok w sprawie karnej ks. Adama 
Słotwińskiego i Izaaka Mendla Himmelblaua 
został ogłoszony dzisiaj przed południem. Sędzia 
wyrokujący, p. Howorka, uznał winnym ks. 
Adama Słotwińskiego przekroczenia z § 488 
ust. karn. przez nieuzasadnione obwinienie prof. 
dr. Małeckiego o czyn niehonorowy i na pod­
stawie § 493 z zastosowaniem § 266 pr. karn., 
skazał go na dziesięciodniowy areszt, karę zaś 
aresztu, zastosowując § 261 pr. karn. zamienił 
na grzywnę w kwocie 100 zł. Natomiast uwol­
nił sędzia oskarżonego Izaaka Mendla Himmel­
blaua od oskarżenia w kierunku przekroczenia 
z § 488 ust. karn., a tó na podstawie § 259 
ust. 3 proc. karn. Wszystkie strony zgłosiły 
odwołanie do wyższej instaneyi.

— Repertoar teatralny. Dziś po raz 
czternasty „Mikado", operetka w 2 aktach 
Sullivana. — Jutro, w piątek po raz czwarty 
„Dwór w Władkowicach", komedya w 4 aktach 
Z. Przybylskiego. —- W  sobotę po raz piętna­
sty „Mikado". — W niedzielę po południu 
„Gasparone", operetka w 3 aktach Millóckera. 
Wieczór po raz drugi „Hrabia Waldemar", 
dramat w 5 aktach G. Freytaga. — W po­
niedziałek przedstawienie składane: 1) Po raz 
pierwszy „Owce Panurga", komedya w 1 ak­
cie Meilhaca i Halevy’ego. 2) Po raz pierwszy 
„Wybór zięcia", farsa w 1 akcie Labiche’a i 
Delacoura 3) „Załoga okrętu", operetka w 1 
akcie Zaitza. — W przedstawieniu „Mikada" 
z powodu sezonu operowego nastąpi pewna 
przerwa.

— I . wieczór muzyczny lwowskiego 
Tow. śpiewackiego „Lutnia" odbędzie się d. 24 
bm. w sali Domu Narodaego, z następującym 
programem: 1. Mendelssohn. „Pieśń jesienna", 
ehór mięszany. 2. a) Mozart. Arya z „Wesela 
Figara", odśpiewa panna Frenklówna. b) Mo­
niuszko, Śpiew Zosi z „Flisa". 3. Beeker. „Po­
ranek w lesie", chór męski (solo tenorowe p. 
Mazurkiewicz). 4. Paderewski. Waryacye z op. 
10, odegra p. Macierzyńska. 5. Gall. 2 pieśni 
na chór damski op. 3. 6. a) Jarecki. „Biała 
róża", b) Kratzer. „Piosenka o piosence", od­
śpiewa panna Frenklówna. 7. Rheinberger. 
„Rusałka", chór mięszany. Początek o godzinie 
wpół do 8 wieczorem.

— W kasyn ie  m iejsk iem  odbędzie się 
w sobotę, dnia 24 b. m., promenadę - koncert, 
poczem nastąpią tańce. Początek o godzinie 8 
wieczorem. Lista otwarta. Bilety wydawane 
będa w sobotę do godziny 4 po południu.

— Program obchodu Mickiewi­
czowskiego, urządzanego przez młodzież aka­
demicką, pod artystycznem kierownictwem p. 
Wszelaczyńskiego, dnia 27 b. m. w sali ratu­
szowej: 1. Zagajenie. 2. Dobrzyński. Uwertura 
do „Konrada Wallenroda", na 4 ręce, akad. 
Dobrowolski i Parylewiez. 3. a) Maszyński. 
pieśń Dudarza, b) Żeleński „Sen", akad. Cze­
chowicz. 4. Deklamacya. „Alpuhara", akad. 
Yorzimmer. 5. Monuszko-Yieirstemps. Fanta- 
zya z opery „Halka", na skrzypce, panna Pod­
górska. 6. Moniuszko. Duettino z „Dziadów", 
odśpiewają panny M, Sidorowicz i K. Ranch.’ 
7. Deklamacya. „Pieśń Wajdeloty", akad. Klim- 
ke. 8. Chopin. Polonez, akad. Deeykiewicz. 
9. Żeleński. „Wilija", chór. 10. Zakończenie. 
Dochód przeznaczony na fundusz sprowadzenia 
zwłok Mickiewieza do kraju. Biletów nabywać 
można codziennie rano i wieczór w Czytelni 
akademickiej (Rynek 24).

— Z Resursy urzędniczej. W nie­
dzielę, dnia 25 b m., odbędzie się w lokalno- 
ś ciach „Frohsinu", na ten cel wynajętych, pro- 
menade-koncert z tańcami. Początek o godzinie 
8 wieczór. Wstęp dla członków Resursy wolny 
(za okazaniem karty legitymacyjnej). Bilety 
wstępu dla rodzin, tudzież gości przez człon­
ków poleconych, wydawane będą w dniach 23 
i 24, t. j. w piątek i w sobotę od 6 do 8 go­
dziny wieczorem w kancelaryi Resursy. W nie­
dzielę, dnia 8 grudnia b. r. wieczorek humo­
rystyczny.

— Wieczorek z tańcami w wielkiej 
sali Stowarzyszenia rękodz. „Gwiazda", odbę­
dzie się w sobotę, 24 b. m. Zaproszenia otrzy­
mać można w biurze Stow., ulica Franciszkań­
ska 1. 7.

— Stan powietrza. Barometr idzie 
w górę.

Prognoza na dobę następującą od godziny 
12 w południe, dnia 22 b. m., według spostrze­
żeń staeyi Szkoły politechnicznej: Wiatr z po­
łudniowego zachodu, stan nieba zmienny, po­
wietrze miernie wilgotne, opad co najwyżej nie­
znaczny.

Średnia temperatura doby będzie wyższa 
od 0°C.

Wczoraj przy wietrze W i SW mieliśmy 
stan nieba zmienny, powietrze miernie wilgo­
tne; przed samem południem padał wprawdzie 
deszcz ze śniegiem, opadu jednak nie było pra­
wie żadnego.

Średnia temperatura wczorajszej doby by­
ła —2’4°C., najwyższa wczoraj w południe 
-{-5,80C., najniższą mieliśmy dziś rano a wy­
nosiła —1'8°C.

Zniżka barometryezna 730 — 735 mm. 
znachodziła się w Szwecyi; zwyżka 780 do 
775 w zatoce Biskajskiej.



Stan barometru zredukowany do poziomu 
morza był dziś o godzinie 9 rsno 763 mm.

== Śmierć wskutek wodowstrętu.
Wczoraj rano przywieziono do tutejszego głó­
wnego szpitala 15-Ietniego Władysława Bro­
dzińskiego, chorego na wodo wstręt, który zmarł 
tam tej nocy. Przeprowadzone dochodzenie po­
licyjne wykazało, że na dniu 12 z. m. piesek 
właściciela realności pod 1. 11 przy ul. Gróde­
ckiej, ukąszony przedtem przez jakiegoś obcego 
czarnego psa, okazywał objawy niepokojące, 
skutkiem czego wspomniony właściciel, za po­
radą przywołanego rakarza, zamknął go do o- 
gródka celem obserwacyi. Władysław Brodziń­
ski, który tam posługiwał i choremu psu jadło 
donosił, otworzywszy furtkę do ogrodu i upa­
dłszy u wejścia, został przez tego psa ukąszony 
w wargę, poczem chore zwierzę oddano na kli­
nikę weterynaryjną, zaś ukąszonego chh paka 
zaopatrzył lekarz miejski, dr. Rosner. W kilka 
dni potem pies zginął na wodowstręt, o czem 
dyrekcya zakładu weterynaryjnego zawiadomiła 
miejski komisaryat II dzielnicy.

=  Nieszczęśliwe wypadki. Abraham 
Baum, kelner w szynkowni Szymona Kernera 
pod 1. 24 przy ulicy Szpitalnej, strąciwszy przy­
padkowo palącą się lampę ścienną na siebie, 
doznał tak ciężkiego poparzenia, ie mimo na­
tychmiastowej pomocy, zmarł po 24-godzinnyeh 
męczarniach w izraelickim szpitalu. Podobny 
wypadek zdarzył się wczoraj wieczór w mleczarni 
p. Eleonory Nowakowskiej pod 1. 12 przy placu 
Bernardyńskim skutkiem zerwania się zapalonej 
lampy wraz z hakiem. Paląca się nafta rozlała 
się po podłodze, a płomienie chwyciły suknię 
obok stojącej właścicielki mleczarni. Gdy p. No­
wakowska w przerażeniu wybiegła do sieni, 
zarzucił na nią domownik, p. Karol Precel, 
koc i stłumił ogień na niej a następnie i w 
lokalu. Pani N. odniosła na obydwu rękach 
znaczne obrażenia.

— Zapiski policyjne. S k r a d z i o n o  
surdut zimowy jasny z bronzową podszewką w 
kratki; dwa męskie garnitury; parasol i para­
solkę czarną jedwabną, wartości 35 z ł.; bicz 
korali i złoty pierścionek z białym kamykiem. — 
Zg u b i o n o  przed dwoma tygodniami pamią­
tkową książkę do nabożeństwa p. t. „Książka 
katolicka11, w której był także zwitek włosów, 
do kartki przyszyty. — Zn a l e z i o n o  różaniec 
z mosiężnym krzyżykiem na ulicy Sykstuskiej.— 
Z a k we s t y o n o wa n o  dukat, cwancygier i 
dwie duże srebrne monety, a u innej osoby 
połowę banknotu 10-reńskowego.

f  Zmarli w ostetnioh dniach: w do­
brach swych Kurdwanowie, Władysław Wareg 
Ma s s a l s k i ,  obywatel powszechnie szanowa­
ny, w 56 roku życia.

W Paryżu, słynny komedyopisarz Bon-  
di net ,  przeżywszy lat 60.

Ś. p. Eozalia Mor a ws ka ,  o której zgo­
nie w Poznaniu donieśliśmy, była córką ś. p. 
referendarza Józefa Morawskiego i Pauli z hr. 
Łubieńskich. Ciche życie wypełnione poświęce­
niem i czynną miłością bliźniego nie nadaje 
się do głośnych hołdów pośmiertnych, trwal­
szą zostawi pamięć w wdzięcznych i przywią­
zanych sercach krewnych i przyjaciół. Z jej 
zgonem piękny majątek Oporowski, główna sie­
dziba Morawskich w Wielkopolsce, oraz do 
niedawna jedno z pierwszorzędnych ognisk ży­
cia społecznego w Księstwie Poznańskiem, prze­
chodzi na własność p. Ignacego Morawskiego, 
siostrzeńca i spadkobiercy zmarłej, a syna za 
służonego p. Józefa Morawskiego z Kołowie- 
cka, członka pruskiej Izby panów i dyrektora 
bjłego ziemstwa.

— Pomnik Mickiewiczowski. Jak 
donosi Czas, rzeźbiarz p. Eieger wyjechał do 
Bzymu dla zwinięcia tam swojej pracowni, gdyż 
posążek Mickiewicza, którego szkic ostatecznie 
przedstawił komisyi artystycznej, odpowiada jej 
żądaniom i wymaganiom. Za powrotem swoim 
weźmie się artysta z wielką otuchą do wyro­
bienia posągu w wielkich rozmiarach.

— Stan cesaraowej rossyjskiej, we­
dług telegramu Figara z Petersburga, budzi 
pewne obawy z powodu rozwiniętej po kata- 
strafie boreckiej nerwowości. Lekarze zalecają 
monarchini zupełny spokój.

— Straszna powódź. Miejscowość Ki- 
zir-Arwat, położona tuż przy kolei Zakaspij- 
skiej, niedawno o mało nie uległa zupełnemu 
zniszczeniu. Po nagłym deszczu strumienie wo­
dy, płynące z pobliskich gór perskich, zalały 
całe Kizir-Arwat, poprzewracały domki, popsuły 
cały plant kolejowy, a płynęły z takim impe­
tem, że szyn i podkładów, przez nie uniesio­
nych, potrzeba było szukać aż w stepie. Ko­
respondent, p. Przyjemski, zatrudniony przy 
budowie kolei Zakaspijskięj, przy tej sposobno­
ści omal nie utracił życia, nie mógł bowiem 
wydostać się z zalanego demu. Ocalenie za­
wdzięcza p. Dargiewiczowi, mężczyźnie silnemu, 
który brodząc w wodzie po kolana, wyniósł go 
na barkach przez okno. Straty zrządzone w 1 
Kizir Arwat przez powódź, obliczają na 200.000 
rubli. Mieszkańcy okoliczni opowiadają, że ka­
tastrofa taka zdarza się tam regularnie mniej 
więcej co lat 35; od ostatniej powodzi upły­
nęło lat 82. Niektórzy mówią, że powódź taka 
powtórzy się raz jeszcze, a wówczas całe Ki­
zir-Arwat ulegnie zniszczenia. W skutek tego 
zarząd kolei ma być przeniesiony w dalsze o- 
kolice.

CA) N agrody doroezne A kadem ii 
francuskiej. W dniu 15 bm. odbyło się wiel­
kie doroczne posiedzenie Akademii francuskiej, 
na którem rozdzielono nagrody za rozmaite no­
we dzieła z zakresu literatury, nauk i sztuk, 
a obok tych przyznano także słynną „nagrodę 
cnoty“ z fundaeyi Montyon. Posiedzenie zagaił 
Btosowną przemową dyrektor Akademii p Sully- 
Prudhomme, w której podniósł piękne czyny 
laureatki tegorocznej w dziale „nagrody cnoty“. 
Jest nią panna Marya Paulina Ea u l t ,  „mi­
strzyni w spełnianiu miłosierdzia chrześciań- 
skiego“. Urodzona w Saint-Briene, a wychowana 
w Nantes, w klasztorze „Sióstr Mądrości Bożej" 
poświęca się od trzydziestu lat na usługi bli­
źnich. Przedewszystkiem zajmuje się ciągle z 
istotnem poświęceniem kobietami moralnie upa- 
dłemi, wychodzącemi z domów poprawy i szpi- 
talów, i sprowadza je na drogę uczciwego życia. 
Głównem zadaniem zaś, jakiemu się poświęca, 
jest ratowanie od moralnej zagłady kwieciarek 
paryskich.

Drugą „nagrodę cnoty" z zapisu Mon­
tyon, otrzymał ksiądz Boudringhin, urodzony 
w Arras w roku 1835, który życie i dochody 
swoje poświęca ciągle na utrzymanie zakładu 
moralnie zaniedbanych chłopców i wychowuje 
ich według zasad moralności chrześciańskiej, 
przysposabiając z nich uczciwych członków i 
pracowników dla społeczeństwa.

Trzecią „nagrodę cnoty" otrzymał Ludwik 
Clóment, syn leśniczego z Courtenay, który po­
święcił się od czterdziestu lat na bezpłatne u- 
sługi w zakładzie sierót w Tours. Jest on w 
tym zakładzie dyrektorem, sekretarzem, kucha­
rzem — nie pobierając za to żadnej płacy, a 
wszystkie owe oszczędności prywatne ofiarowuje 
na rzecz zakładu. Ofiarowanej mu w uznaniu 
zasług przez rząd posady w szpitalu w Sens — 
nie przyjął, pozostając przy swoich zajęciach w 
skromnym domu sierot w Tours.

Czwartą „nagrodę cnoty" przyznano Lu­
dwikowi Lecorgne, staremu weteranowi z kam­
panii krymski oj, kochinchińskiej i marokkań- 
skiej, który uratował życie 33 dorosłym osobom 
i 6 dzieciom.

Dalszych dziesięć „nagród cnoty" po ty­
siąc fr. otrzymali: Gabryel Lerondel, który u- 
ratował życie 30 osobom, Karol Selame, który 
rzucił się naprzeciw spłoszonych koni i tym 
sposobem uratował życie wielu osobom, jak­
kolwiek sam stał się przezto kaleką, Jan Co- 
lombet, były konduktor kolejowy, którego przy­
tomności i poświęceniu się przr wypadku ko­
lejowym zawdzięcza wiele osób swe żyeie, a 
który przez swe poświęcenie stał się kaleką, — 
dalej panna Józefina Charolois, opiekująca się, 
nie mając sama ani centa dochodu, dwustu- 
pięódziesięcioma sierotami, wreszcie małżonko­
wie Aclain, Franciszek Daffos, Marya Bertin, 
Henryka Bossard i Julia Leray, wszyscy za 
czyny podjęte w szlaohetnem uezuciu miłości 
bliźniego i niesienia pomocy potrzebnym i mo­
ralnie zaniedbanym. Ostatnią nagrodę cnoty z 
zapisu Montyon otrzymał 84-letni starzec Jan 
Sirven, który z szczupłych dochodów swej pracy 
jako robotnik dzienny utrzymuje trzynaście o- 
sób, przeważnie kalek i zaopatruje je w środki
do życia, mieszkanie i t. p.

Sześć medali złotych, każdy wartości 500 
fr. z zapisu Montyon, przyznano za spełnione 
czyny miłosierdzia: F. Arrasin, A. Eenucci, 
Gros l ’Aveyron i Lefoulon.

Nagrody z zapisów Sourriau i Gemond 
przyznała Akademia wdowie Condamine, zajmu­
jącej się sierotami, Feliksowi Planąue, który 
uratował żyeie 21 osobom i Annie Lepage, 
służącej, pozostającej sd 70 lat w służbie u 
tej samej rodziny.

Dalej rozdzieliła Akademia 46 medali zło­
tych, każdy wartości 400 fr. z zapisu Sussy i 
Fabre, 46 osobom zasługującym ua odznaczenie 
za pełne poświęcenia żyeie i prace dla dobra 
bliźnich.

Wielką nagrodę „pilności" w ilości 4000 fr.
przyznała Akademia Augustowi Cabat za dzieło: 
Etude sur l’oeuvres d Honore de Balzac.

Nagrody literackie z zapisu Montyon przy­
znano p. M. Lanson za dzieło Nirelle de la 
Chaussee et la comedie larmoyante, p. br. 
Yatry ta dzieło Theorie de la grandę guerre, 
p. E. Berthet za dzieło Experience du grand- 
papa, pani Pascalis de Nanteuil za dzieło Ca- 
pitaine, p. Jak. Yincent za dzieło Vaillante 
pani K. Bigot za dzieło Tdche du petit Pierre 
p. M. Monnier za dzieło L ’Jles Havai, p. E. 
d’Hervilly za Arm tures d'un petit garęon pre- 
Tiistoriąue en France, pani Calmon za dzieło 
Coeurs droits, p. G Derennes za dzieło Coears 
heroigues, p. J. Baranęy «a. dzieło: Folie de 
Yirmont, p. A. Davin za dzieło 50.000 milles 
dans Vocean Pacifigue, pani J. Samson za 
dzieło: Vie d'une femme du monde, p. G. 
Marc za dzieło: Liandette i p. W. Fonvielle 
za dzieło: Mesure du metre.

Nagrodę z zapisu Goberta przeznaczyła 
Akademia p. Albertowi Sorel za dzieło: Europę 
et la Revolution franęaise i p. F. Delaborde 
za dzieło: Etude historiąiie sur VExpedition 
de Charles V I I I  en Italie.

Nagrodę Therouanne przyznano p. Lanzac 
za dzieło: Jean Joseph Mounier, p. P. Eobi- 
quet za dzieło: Paris et la Ligue sous le re ■ 
gne de Henri I I I ,  p. Faure za dzieło; As- 
semblees de Yizille et de Romans on Dau- 
phine en 1788.

Nagrodę Bordin przyznano ks. J. Bibesco 
za dzieło: Au Mexique, p. E. Millet za dzieło: 
France provinciale, p. S, Liegeard za dzieło: 
Cóte d'azur.

Nagrodę Guerin przyznała Akademia p. 
H. Lemonnier za dzieło: Etude historiąue sur 
la condition prwee des affranchis aux trois 
premiers sihcles de Vempire romain, p. M. 
Jacąuet za dzieło Vie litteraire dans une 
ville depronince sous Louis X IV , p. P. La- 
fitte za dzieło: Paradoxt de VEgalite, p. Cas- 
grain za dzieło: Un pelerinage au pays d’ 
Eoangeline, p. Spoelberch za dzieło: Histoire 
des oeuwes de H. de Balzac.

Nagrodę Langlois przyznano p. J. Here- 
dia za dzieło: Histoire de la conąuete de la 
Nowelle Espagne, p. Bonet-Maury za dzieło: 
L'Empereur Ahbar.

Nagrodę Archon otrzymały dzieła poety­
ckie p. hr. Borelli za dzieło p. t. Rana, p. 
Fr. Plessis za dzieło: Lampe d’argile i p. E. 
Peyrefort za dzieło p. t. Vision.

Nagrodę Botta przyznano królowej ru­
muńskiej Carmen Sylva za poezye Les Pensees 
d'une reine, p A. Barine za dzieło: Portraits 
des femmes i p. A. Segalas za dzieło: Poesies 
pour tous.

Nagrodę Kilet otrzymał p. H. Fabre, na­
grodę Maillć otrzymał p. L. Sóchś i nagrodę 
Lambert p. Ferrand i Riqieur.

— Karkołomno przedstawienie ae-
ronauty francuskiego, kapitana .Budoy w Bar­
celonie zakończyło się nader smutnie. Budoy 
wznosił się balonem, n którego wisiał tylko 
na linie i wykonywał ćwiczenia gimnastyczne. 
Pewnego dnia, gdy ukończono napełniać balon 
i Budoy zaczynał już wraz ze statkiem napo­
wietrznym unosić się w górę, nagle jeden z 
palów, do których przywiązany był balon, wy­
rwany został z ziemi, albowiem zapomniano 
odwiązać jedną linę. Pal z taką siłą uderzył 
aeronautę, że ten spadł na ziemię nieprzyto­
mny. Balon z błyskawiczną szybkością wzbił 
się w górę i niebawem znikł z oczu przerażo­
nych widzów. Niedosyć na tem ; runął także 
na ziemię i pal z dość znacznej wysokości, a 
spadając między publiczność, jedną osobę zabił 
na miejseu, kilkunastu innym zaś podruzgotał 
ręce i nogi. Jeden z ranionych umarł wkrótce 
a stan innych jak również aeronanty jest nie­
bezpieczny.

— Honorarya autorek. Pall Mail 
Oaeette utrzymuje, że pani Hodgson Burnet, 
Amerykanka, dostała najwyższe honoraryum, 
jakie kiedykolwiek zapłacono kobiecie za po­
wieść, 3750 f. szt. Truth przeczy temu i po­
wiada, że pani George Eliot dostała 7000 f. 
szt. za „Eomolę", a więcej nawet za dzieła 
„Adam Bede" i „Middlemarch".

— Niegdyś a tera*. Półwysep, na 
którym stoi obecnie miasto Nowy Jork, w roku 
1668 Indyanie sprzedali Europejczykom za 10 
koszul, 30 par pończoch, 10 karabinów, 80 
kul, 30 funtów prochu, 30 toporów, 30 kotłów 
i za jedną miedzianą brytwannę. Obie strony 
sądziły wówczas, że zrobiły bardzo dobry inte­
res. Ileż koszul, pończoch, karabinów itd. ku­
piłby obecnie za wartość Nowego Jorku?

— Życie uliczne w Nowym Jorku
w czasie ostatnich wyborów na prezydenta przed­
stawiało oryginalny widok. Wszystko, co żyło, 
starsi mężczyźni, młodzieńcy i małe chłopcy 
paradowali pomimo zimowego dżdżystego i mgli­
stego powietrza po ulicach bez surdutów, w bia­
łych tekturowych kapeluszach. Jako chorągwie 
służyły wizerunki kandydatów, przymocowane 
do kijów i noszone przed odpowiednim oddzia 
łem wyborczym. Wybory dają Amerykanom spo­
sobność do najnieprawdopobniejszych zakładów. 
Zamożni zakładają się nieraz o olbrzymie sumy, 
biedniejsi zaś zwykle o... kapelusze. Kto wy­
grywa dostaje nowy kapelusz i obwożony jest 
po głównych ulicach w wózku przez przegry­
wającego.

— Koniec świata. Amerykanin D ivi- 
ne przepowiada koniec świata na r, 1920...
Twierdzi on, iż w tymże czasie elektryczność 
nagromadzona w ziemi zetknie się bezpośrednio 
z masą, znajdującą się centrze i rozerwie kulę 
ziemską. Drugi, równie pomysłowy jego współ­
ziomek zadał sobie pracę obliczenia rozmiarów 
nieba, opierając się na danych zawartych w 
Apokalipsie. Według jego obliczeń niebo skła­
da się z 57.597,500.000 pokoi, z których ka­
żdy ma od 16 do 19 stóp kwadratowych...

— Przewodniku gimnastycznego
„Sokół" (organ Towarzystw gimnastycznych) o- 
puścił prasę nr. 11 z listopada b. r. Treść: 
Kurs dla nauczycieli gimnastyki. — Kąpiele 
ciepłe. — ćwiczenia gimnastyczne laską żela­
zną lub drewnianą (e. d.) — Statystyka towa - 
rzystw sokolich w roku 1887. — Sprawy to­
warzystw gimnastycznych polskich. — Urywki 
hygieniczne. — Kronika.

— N ieustająca w ystaw a zjednoczone­
go Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, przy 
ulicy Trzeciego Maja (dom Tennera), otwartą jest, 
codziennie od godziny iO rano do 4 po połu­
dniu. Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę* 
15 et., w dni powszednie Sił ot. Dla człon­
ków wstęp wolny..

GOSPODARSTWO I HANDEL
fiauk krajowy donosi nam, iż otwo­

rzył na kampanię 1888/9 r. osobny kredyt 
dla t a b u l a r n y c h  w ł a ś c i c i e l i  S ° ‘ 
r z e l ń  na inwestycye z powodu potrzeby 
przerabiania gorzelń.

Kredytu powyższego udzielać B ank 
będzie, za zgłoszeniem się, n a  6-cio m i ej 
s i ę c z n e  we k s l e  zaopatrzone przynajmniej 
w dwa dobre, przez zwyczajny komitat cen' 
zorów przyjęte podpisy, skoro zg ła s z a ją c y  
wykaże się stwierdzonymi kosztorysami, ra­
chunkami lub w ogóle w sposób wiarygodny) 
że kredyt ten przeznaczony iest na inwe- 
stycye potrzebne w gorzelniach.

Od weksli takich pobierać będzie 
Bank odsetki w wysokości 41/, prc. w sto­
sunku rocznym.

(Ol.) Z Rady kolejowej. Na wnio­
sek członka Rady p. S t r u s z k i e w i c z a ,  
dawniej już stawiony, a na ostatniem po­
siedzeniu Rady rozbierany, uchwaliła taż 
Rada co następuje:

„Uprasza się Rząd, aby poczynił sta­
rania, by kolejowa stacya telegraficzna ^  
Chorzelowie, na drodze żelaznej z Dębicy 
do'Rozwadowa, przejęła nieograniczoną pry­
watną służbę telegraficzną."

„Również uprasza się Rząd, aby po­
czynił starania, by na tejże staeyi kolejowej 
urządzono służbę dla przyjmowania towa­
rów do zwykłego i do pospiesznego prze­
wozu."

Wniosek członka p. R e i c h a  w spra­
wie oddania robót około ewentualnego po­
łożenia drugiego toru na kolei imienia Ka­
rola Ludwika załatwiono pomyślnie w ten 
sposób, że uchwalono prosić Rząd, aby po­
czynił starania, by roboty te oddane były 
w małych losach sposobem rozpisania ofert.

V  T arg  zbożowy.*) Dnia 22 listopada.
1888 r.

Lwów, pszenica 6*65 do 7*50, żyto 
5 40 do 5*65 jęczmień browarny 5 50 do 7*—, 
owies 5‘50 do 6*— , groch 6‘— do 10 —; wy­
ka 4'50 do 5*—, rzepak 12*50 do 1350, lnian- 
ga »—, koniczyna czerwona 50'— do 60*— 
koniczyna biała 40*— do 48*—, koniczyna 
szwedzka —*— do —*—.

Tarnopol, pszenica 6*40 do 7'20, żyto 
4 80 do 540, jęczmień browarny 5 50 do 7*—. 
owies 5*25, do 615 groch 5 75 do 9 75, wy­
ka 4'30 do 475, rzepak 12 60 do 13*—, lnian- 
ka koniczyna czerwona 48 — do 60*- »
koniczyna biała 40*— do 47'— koniczyna 
szwedzka —•— do —

Fodw ołoczyska, pszenica 6*20 do 7*15 
żyto 4 70 do 5 30, jęczmień 5*50 do 7*—. o- 
wies 5 — do 6 '—, groch 5-— do 9.50, wyk* 
4-50 do 5*10, rzepak n. 12-— do 13.30, lnian- 
ka —*— do —*—, koniczyna czerwona 47*— 
do 58'—■, koniczyna biała 37*— do 53*—, ko­
niczyna szwedzka — do —

Czerni©w ce, pszenica 6*85 do 7*40, żyto 
4‘70 do 515, jęczmień 5* — do 6 75, owies 
5*— do 5*50, groch 4*40 do 9*—, wyka 410 
do 4*80, rzepak JO-— do 11*15. lnianka 
do —*—, koniczyna czerwona 35*— do 43*— > 
koniczyna biała 81*— do 35'—, koniczyn* 
«zwedzka — *— do —•—, tymotka 20'— do 30.

Wszystko za 100 kilo netto bez worka.
Ch mi e l  od —-— do — - zł. nomi­

nalnie z» 56 kilo, loco Lwów, nominalnie.
Okowita gotowa za 10'000 litrów pro. 

loco Lwów 13 65 do 14*— zł.
Usposobienie spokojne, ceny więcej nomi­

nalne.

*) Przedruk wzbroniony.

Konferencyn przedstawicieli kole­
jowych. Zeszłego tygodnia odbyła się w War­
szawie konfereneya przedstawicieli związku ko­
lejowego austryacko-rossyjskiego w sprawie przy' 
jęcia kolei dęblińsko-dąbrowskiej do tego związku 
od 1 stycznia r. 1889, a to po wprowadzenia 
nowych zasad pewnej części taryfy i po odpo­
wiednim podziale transportów. Zebraniu prze- 
wodniczył reprezentant austryackiej kolei Połu­
dniowej, starszy inspektor Heimbold. Oprócz tego 
brali udział w obradaoh: sekretarz tejże kolei, 
p. Klein, ze strony austryackiej Unii Ces. Fer" 
dynanda: starszy inspektor Schmidt; kolei Ka­
rola Ludwika: radca cesarski Eisner i naczelnik 
biura Kiihnelt; górnoszłąskiej: radca regencyjny 
Schultz i referent Grundmann; z dróg połu­
dniowo-zachodnich (rossyjskich): naczelnik wy­
działu taryfowego, A. Szabuniewicz. Drogi Kró­
lestwa reprezentowali: warszawsko-wiedeńską
pp. dyrektor Strassburger, Groer i Stefanowicz; 
terespolską pp. Niewęgłowski i Putjatycki; nad­
wiślańską pp. Gutsche i Lipowski, a dęblińeko- 
dąbrowską pp. Blooh, Tysiyński i Breza.



*% Wyrób wódki w Galicyi. W
lesiąou wrześniu r. 1888, w B gorzelniach 

Wywarzono ogółem 43.000 opodatkowanych sto­
pki alkoholu : w powiecie stanisławowskim w 2 
gorzelniach 41,000 stopni, w pow. krakowskim

gorzelnia 2.000 stopni.
*** Wyrób piwa w Galicyi. W mie­

l c u  wrześniu r. 1888 ogółem było w ru- 
chu 153 browarów galicyjskich, w których wy- 
^rzono 48.852 hektolitrów piwa. Najwięcej 
browarów, bo 28, było w ruchu w powiecie, 
Hoszowskim wywarzono 4.016, następnie w po­
miocie brodzkim 20 (4.808 hekt.), w tarnopol­
skim 17 (5.521 hekt.), w przemyskim 15 
(*•950 hekt.), w krakowskim 11 (8.896 hekt,), 
m sanockim U  (1.882 hekt.), w stanisławow­
skim 11 (2.947 hekt.), w nowosądeckim 10 
(2.794 hekt.), w tarnowskim 8 (5.886 hekt.), w 
m°wskim 8 (2.562 hekt.), w samhorskim 7 
(*•488 hekt.), w mieście Lwowie 5 (6 820 
Jekt.), w powiecie skarbowym kołomyjskim 
■* (882 hekt.), w mieście Krakowie 3 (1.400 
*oktolitrów piwa wywarzono).
^  *** Produkcya i sprzedaż soli.
5* miesiącu wrześniu roku 1888 wynosiła pro- 
bukcya soli w Galicyi 96.760 centnarów metr. 
sprzedaż zaś 97.968 centn metr. W tym sa- 
bbym miesiącu roku 1887 wynosiła produk- 
eya 98.699 centn. metr , sprzedaż zaś 93.518 
Ce&tn. metr. Z porównania wypływa, iż w mie­
l c u  wrześniu roku 1888 wyprodukowano o 
L939 cent. metr. mniej, sprzedano zaś o 4.450 
c<mt. metr. więcej, niż w tym samym miesiąou I 
Hku 1878._____ __________

Koleje żelazne w  Rassyi. Czytamy 
m Nowoje Wremia, że minister komunikacyj ! 
ujazdowi reprezentantów kolei żelaznych złożył 
mniogek zaniechania w dni świąteczne ruchu, 
pociągów towarowych, wydawania i odbioru to­
warów, tudzież proponuje ulgi dla urzędników.

Pomimo zaprzeczeń ze strony niektó­
rych dzienników petersburskich, zawarcie 
p o ż y c z k i  r o s s y j s k i e j  jest już faktem, 

j Publiczna subskrypcja zostanie rozpisaną 
) na 18 grudnia b. r.

Z Berlina donoszą, iż tendeneya na 
giełdach jest silniejszą, albowiem trzy n ie ­
mieckie firmy biorą udział w pożyczce ros­
syjskiej, wskutek czego przestaje ona nie- 
pokoió. Dyslokacye rosgyjskie uznano tu ja ­
ko wykonanie dawno postanowionych planów.

się, że podobne zgromadzenia w dwóch 
miejscach, pod gołem niebem, zapowiedziane 
zostały na najbliższą niedzielę.

TELEGRAM GAZETY LWOWSKIEJ

W Petersburgu oczekują przybycia eks- 
królowej N a t a l i i  wciągu grudnia Mówią, 
iż zamierza ona w sprawie rozwodowej od­
wołać się do pośrednictwa carowej a przy- , 
tem zasiągnąć rady u znakomitszych adwo­
katów rossyjskich i biegłych w kwestyach 
kanonicznych.

Wedle depeszy belgradzkiej, król Mi­
lan kazał podobno zawiadomić „matkę swo- . 
jego syna“, że zostanie jej zachowany tytuł 
królowej, jeżeli zaniecha wszelkich prote- j 
stów, „które są bezowocne, a tylko zniesła- r 
wiają dynastyę". Natalia dotąd nie usłucha­
ła i nie złożyła dokumentu, że przyjmuje , 
rozwód. j

Król spodziewa się , że e l a b o r a t ,  
k o n s t y t u c y i  będzie wkrótce gotowy, że 
skupezyna przyjmie ją  en błoć, poczem król 
z synem odbędzie podróż po całej Serbii.

(m) D e l e g a t e m  g a l. T o w a r z y ­
s t w a  k r e d y t o w e g o  z i e m s k i e g o ,  z 
Powiatów: Staremiasto-Turka, wybrany zo­
stał p. Stanisław Katyński, a jego zastępcą 
P> Franciszek Topolnicki. .

N a j d o s t .  A r c y k s i ą ź ę t a  R a i -  
n e r  i F r a n c i s z e k  F e r d y n a n d  udali 
s1? onegdaj na polowanie do Góding, na 
które otrzymali także zaproszenie pp. Mini­
strowie Zaleski i hr. Schónborn.

Wczoraj odbył się u p. Ministra br. 
K a l n o k y ’e g o  obiad dany na cześć ba­
wiących w Wiedniu delegatów Szwajcaryi 
W sprawie traktatu handlowego z Monar
ołd%. _________

Namiestnik Morawy 
przybył do Wiednia.

p H. L o e b 1

Do Polit. Corr. donoszą, że wiadomość 
0 bliskiem odwołaniu ambasadora angiel­
skiego na Dworze wiedeńskim, hr. Augusta 
^ a g  e t  a, nie ma żadnej podstawy

I z b a  d e p u t o w a n y c h  odbędzie 
jutro i w sobotę posiedzenia, na których zo­
stanie prawdopodobnie załatwioną ustawa o 
podziale gruntów włościańskich średniego 
rozmiaru. _________

Z Pragi donoszą: Władze policyjne 
zabroniły zwołania walnego zebrania cze­
skiej Czytelni akademickiej dla omówienia 
Ustawy wojskowej, albowiem takie obrady 
przekraczają zakres działania Czytelni.

Dzisiaj zostanie otwarty p a r l a ­
m e n t  n i e m i e c k i .  W kołach berlińskich 
liczą na to, że mowa tronowa rzuci nieco 
światła na niepewne chwilowo międzynaro­
dowe położenie. Jutro nastąpi wybór pre- 
zydynm parlamentu, a w poniedziałek mają 
się rozpocząć obrady nad budżetem.

W dziennikach pojawia się znowu po­
głoska o rychłem u s t ą p i e n i u  m i n i ­
s t r a  w o j n y  br. Bronsarta, którego miej­
sce ma zająć szef kancelaryi wojskowej, gen. 
Habnke. Mówią, że hr. Bronsart otrzyma 
komendę korpusu I

Do Polit. Corr. donoszą z P e t e r s ­
b u r g a ,  iż zarządzone przez cara śledztwo 
w sprawie katastrofy kolejowej pod Borka­
mi zostało już ukończone, a wynik jego bę­
dzie ogłoszony urzędownie. Na razie to 
jedno ma być pewnem, iż główną przyczy­
ną wypadków był zły stan drogi kolejowej.

Francuska Izba deputowanych obrado­
wała we wtorek nad budżetem kolonialnym. 
Były gubernator generalny Kochinchiny, 
p. Constans, mówił o kredycie w sumie 15 
milionów dla Tonkinu, i dowodził, że stan 
wojsk okupacyjnych, wynoszący obecnie 
14.000 ludzi, mógłby być zredukowany Po 
uwagach o zniżeniu liczby załóg, dodał 
Constans, że i kredyt mógłby być także 
niższy.

O stosunku pomiędzy Włochami a 
Francyą, z powodu znajdującego się w za­
wieszeniu traktatu handlowego, piszą dzien­
niki włoskie i i iforma i Italia. Obydwa wy­
mienione dzienniki zaprzeczają pogłoskom, 
jakoby nowy ambasador francuski, p. Ma- 
riani, traktował w tej sprawie z włoskim 
ministrem handlu. Dodają jednak, że celem 
tego zaprzeczenia jest uchylić tę drażliwą 
sprawę na razie z pod dyskusyi. Do jedne­
go z publicystów włoskich rzekł p. Mariani, 
że uczyni wszystko co jest w jego mocy, 
ażeby usunąć istniejące nieporozumienia 
pomiędzy Francyą a Włochami. Rząd jego 
wiedział, że sympatyzuje z Włochami i 
dlatego powierzył mu stanowisko w Rzymie.

Francuska Izba deputowanych przy­
stąpiła do obrad nad dalszemi szczegółami 
budżetu. |

Na ostatniem posiedzeniu podał de- j 
putowany Susini, zwolennik Boulangera, i 
wniosek i żądał nagłości dla niego; wnio-1 
sek brzm iał: „Ażeby każdy, kto się dopuści i 
oszczerstwa przeciw senatorowi albo depu- j 
towanemu, stawiony był przed sądem przy- j 
sięgłych departamentu Sekwany i żeby mu j 
wolno było przeprowadzać dowód prawdy, j 
Jeżeliby oskarżony o oszczerstwo zo- j 
stał uwolniony, to powinienby senator albo | 
deputowany wezwany być przed sąd przy-1 
sięgłych a w razie orzeczenia, iż są winni, 
mają być pozbawieni prawa głosu i prawa 
wyboru." Prezydent gabinetu Floąuet sprze­
ciwił się nagłości wniosku, poczem Izba 
odrzuciła cały wniosek.

Lewica krańcowa Izby deputowanych 
uchwaliła przyjąć udział w manifestacyi pro­
jektowanej przez radę gminną Paryża w 
dniu 2 grudnia. W dniu tym, udać się ma­
ją członkowie rady gremialnie na cmentarz 
Montmnrtre, ażeby uczcić grobowiec repre­
zentanta ludu Baudina, który poległ przy 
zamachu etanu w dniu 2 grudnia 1851 roku.

Dzienniki boulanżystowskie donoszą, 
że Numa Gilly wyda w tych dniach w Bruk­
seli książkę pod tytułem „Moje papiery". 
W publikacyi tej mają być zawarte wszy­
stkie oskarżenia, które Giliy przyrzekł zło ■ 
żyć przed sądem przeciw nadużyciom deputo­
wanych.

Deputowany Gilly jest burmistrzem 
miasta Nim es, a z zawodu bednarzem, 
sprawa przezeń poruszone, weszła przed 
sądy w skutek jego mowy wyborczej w 
Alais, w której obwinił komisję budżeto­
wą o' oszustwa i wyzyskiwanie stanowiska 
członków tej komisji.

B u rsz ty n , 22 listopada. (Tel. pryw.) 
Wczoraj zgorzało tutaj 76 domów, z 
tych 33 nieasekurowanych. Sto jede­
naście rodzin z najuboższej warstwy 
ludności pozostaje bez przytułku.

Wiedeń, 22 listopada. Najdo­
stojniejszy Arcyksiążę F r a n c i s z e k  
F e r d y n a n d  odjechał wczoraj po 
południu do Berlina , aby na zapro­
szenie cesarza W ilhelma wziąć udział 
w polowaniach dworskich.

Wiedeń, 22 listopada. ( Tel. pryw.) 
Dyrekcya policyi zawiadomiła dyrek­
torów teatrów wiedeńskich, że Najj. 
Pan nie życzy sobie ażeby w dniu 2 
grudnia jako 40 rocznicę panowania 
Jego Cesarskiej Mości urządzano u- 
roczyste przedstawienia.

W ied eń , 22 listopada. Komisya 
wojskowa uchwaliła wczoraj przedło­
żenie wojskowe bez zmian aż do §. 
65 włącznie.

Przy §. 49 traktującym  o oka­
leczeniu , oświadczył reprezentant 
Rządu, że paragraf ten tyczy się tak ­
że zmiany odnośnych postanowień 
wojskowej ustawy karnej. Oświadcze­
nie to przyjęto do sprawozdania.

Wnioski dep. P f e i ff e r  a i br. 
S t e r n b a c b a  o uwolnieniu od na- 
leżytości stemplowych, o wyjątkowych 
zezwoleniach na zawieranie związków 
małżeńskich i o możliwych ulgach 
przy powoływaniu do ćwiczeń dla 
tych rezerwistów i żołnierzy obrony 
krajowej, którzy przebywają za gra­
nicą, uchwalono. Dziś będzie uchw a­
lona prawdopodobnie reszta przedło­
żenia.

Wiedeń, 22 listopada. Na wczo- 
rajszem  posiedzeniu Izby deputowa­
nych otrzymał dep. R o g i  wezwanie 
do porządku za użycie obrażającego 
wyrazu w mowie, w której w spo­
minał o Kudlichu.

Izba uchwaliła §. 5 i 6 ustawy 
o podziale gruntów włościańskich bez 
zmiany, i przeszła do rozpraw nad 
§• 7.

Dep. B u r g h t a l e r  wnosi inter- 
pelacyę w sprawie wybudowania bez­
pośredniego niezawisłego połączenia 
kolei „Rudolfbahn“ z Tryestem, i w 
sprawie budowy kolei Tauern.

Następne posiedzenie w piątek.

Wiedeń, 22 listopada. (Tel. pryw.) 
Za inicyatywą generalnej inspekcyi 
kolei austryackiej zaprowadzono na 
kolejach wiele ułatw ień względem 
przewozu świeżego mięsa z Galicyi
do Wiednia.

Wiedeń, 22 listopada. (Tel. pr.) 
W edług doniesień z Berlina, wywarło 
tam wielkie wrażenie serdeczne przy­
jęcie eskadry niemieckiej w Rjece.

Wiedeń, 22 listopada. {Tel pryw.) 
Ju tro  zostanie podpisany traktat hand­
lowy z Szwajcarya, ważny do końca 
1892.

niosłe toasty na cześć Monarchów 
Austro-W ęgier i Niemiec.

Berlin, 22 listopada. Carewicz 
przybył tu wczoraj wieczór powitany 
na dworcu przez cesarza Wilhelma, 
ks. Henryka i generalicyę.

Berlin, 22 listopada. (Tel. pr.) 
Rząd zażądał od Rady związkowej 
kredytu 100000 marek celem rozpi­
sania konkursu na model pomnika 
cesarza Wilhelma I.

Zwracają uwagę nader sympa­
tyczne artykuły dzienników półofi- 
cyalnych z powodu rocznicy urodzin 
cesarzowej Fryderykowej. Nordd. Mig. 
Ztg. pisze, iż serca wszystkich zw ra­
cają się z miłością ku ciężko do­
tkniętej cesarzowej wdowie.

Petersburg, 22 listopada. Dzien­
nik urzędowy ogłasza nominacyę ge­
nerała Pauckera ministrem komuni- 
kacyi.

I lz y m  , 22 listopada. Izba uchwa­
liła 64 głosami przeciw 58 głosom 
nowelę o publicznem bezpieczeństwie.

P a r y ż ,  22 listopada. Podczas 
wczorajszego przedstawienia w Iheatre 
Lyriąue spadł świecznik na parte r tea­
tru  i zgruchotał czaszkę młodemu in­
żynierowi, nazwiskiem Obrech.j który 
też niebawem zakończył w szpitalu 
życie.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 21 listopada 1888, godzina 1 m. 

45. Alp, Tow, góra. 42.70, Węg. akcye 
kredyt. 301*50, Akcye anglo-auutr. 118*50, Ak- 
eye banku Union 210*75. Akcye kolei Karola 
Ludwika 21175. Akcye kolei północnej 245 50 
Akcye kolei południowej 100'— Akcye kolei 
Alfold —-.—. Akcye kolei Elżbiety 252 60 
Akcye kolei lwowsko - ezemiowieckiej 209 50 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 169*25, 
Wiedeńskie losy 143*25. Akcye kolei Rudolfa 

Akcye kolei Albrechta —*—, Węgier­
skie obligacye państw, w złocie —*—, Galicyj­
skie obligacye indemnizacyjne 104*50, Losy re­
gulacji Cisy —*—, Losy tureckie g22 80, 4 
prc. węgierska renta złota 101*07, Akcye zwią­
zkowego banku 97 50, akcye banku obrotowego 
—*—, akcye kolei państwowej —*—, rubel 
papierowy 1*25 25, węgierskie losy 92 05, mar­
ka niemiecka —*—, kolej Karola Ludwika —•—, 
akcye tytoniowe 100*—, akcye banku dla krajów 
koronnych 218*50. Usposobienie słabe.

Wiedeń. 21 listopada 1888, godzina 5 
m 30. Akcye kredytowe 306.30, Anglo - austr. 
— —, Unionbank —*— , Kolej Karola Ludwika 
211*25, Południowa —*—, renta papierowa 
8177, galicyj. listy zastawne—*—, gafie. obli­
gacye indemnizacyjne —* —, gal. bank rusty­
kalny —•—, Losy z r. 1888 — *—, Napoleon- 
dor 9 64 50, rubel papierowy —*—. Usposo­
bienie —.

W iedeń, 22 listupada 1888, godzina 10 
m 35. Akcye kredytowe 306 40, anglo-austr. 
118*75, Unionbank 210*50, kolej Karola Lu­
dwika 211*50, Południowa 99*50, renta papie­
rowa —*— 5 pr. gal. fiip. listy zastawne —*— 
gal, obi. indemn, —*—, do —*—, 4'7, pr. li­
sty zastawne banku krajowego 94*25, 41/, pr. 
pożyczka krajowa z r. 1883 93*—, Napoleon- 
dor 9*64*50, rubel papierowy — . Usposo­
bienie bardzo silne.

Telegram y zbożowe z dnia 21 listopada.
1888. Wi e d e ń :  Pszenica za 100 kilo —
do -—*— zł., żyto —*— do— - zł., jęczmień

Socjaliści belgijscy odbyli we wtorek 
zgromadzenie w Brukseli na jednem z przed­
mieść, na placu. Celem zgromadzenia było 
rozpoczęcie propagandy za rewizyą konsty­
tucyi. Skoro jednak rozwinięto czerwony 
sztandar, wkroczyła policja i rozpędziła 
zgromadzenie. Następnie odbywał się dal­
szy ciąg meetingu w restauracyi, gdzie w y-, 
głoszono stosowny odczyt. Rząd dowiedział ■

—•— do —*— zł., kukurudza —*— do —*— 
Peszt, 22 listopada. (Tel. pr.) J a., owies — do —*— złr., okowita per 

Minister komunikacyi otrzymał od au-i 10*000 litr procent 18-50,5 do 18 75 zł. Szcze-  
stryackiego m inistra handlu komuni- „i n:  Pszenica —*—, rzepik — , spirytus 
k a t , Że Rząd austryacki gotów jest —*—, kukurudza — Kolonia —-**— rzepak 
wejść w układy w sprawie upaństwo- — do — M  100 kiiogr. na wiosnę, 
wienia kolei galic.-węgierskiej. Bu da pe s z t :  Pszenicy na jesień 8*— do

Budapeszt, 22 listopada. Obra- 8-02 BerllD: Pszenica żółta (na listopad) 
dy komisyi wojskowej nad nowem 178.25 do , żyto * m. spirytus 34*10 
przedłożeniem doszły wczoraj do pa- j  rzePai:owJ <ńęj —*—. P a r y ż :  mąki 60 90 
ragrafu 51. j kil°«* * " '

Bjeka, 22 listopada. Na one-i ~
gdajszym obiedzie galowym u na-' 
nńestnika, danym na cześć eskadry; 
niemieckiej, wznieśli nam iestnik i I 
kontradm irał niem iecki Hollmann pod-!

olej rzepakowy —*— fr. spirytus

inhw>wiA<iziftl»v Redaktor Adam Krechowiecki.



8
Podziękowanie.

Staraniem Szanownej Dyrekcyi szkoły P P -B e­
nedyktynek łacińskich, PP. Ekonomek i nezenDic 
szkoły dla sług we Lwowie, odbyły się w dniu 20 
iistopaia b. r. żałobne nabożeństwa za spokój du­
szy naszej nieodżałowanej, w  kwiecie wieku zgasłej 
córki Jadwigi.

Od pierwszej tak bolesnej chwili Jej zgonu 
w dniu 10 lipca r. b. aż dotąd odbieramy zewszr.d 
tyle rzewnych dowodów Jej pamięci, że poczuwamy 
się do obowiązku złożenia, tak wspomnianym Insty- 
tucyom, jakoteż i wszystkim innym, z głębi serca 
pochodzącej podzięki. 7457̂
Józef i  E lżbieta z Ł uszczkiew iczów  Straussow ie.

Dr. Jan llosn fr
l e k a r z  c h o r ó b  k o b i e c y c h

(Wałowa 11). 6560

N ajb liższe  c iągn ien ie
2 (14) stycznia 1889.

Główna wygrana:
1 0 0 . 0 0 0  f r a n k ó w

Losy serbskie 10 fr.
sprzedaje na spłaty miesięczne,

mianowicie:
3 losy w 12 spłatach miesięcznych po 2 zł. i je ­

dnorazowa naleiytośó stemplowa 19 et. — 
pierwsza więc rata 2 zł. 19 ct.

5 losów w 13 spłatach miesięcznych po 3 zł. i je­
dnorazowa należytożó stemplowa 32 et. — 
pierwsza więc rata 3 zł. 32 ct.

Już po złożeniu pierwszej raty należy 
wszystkie wygrane do nabywcy.

Za gotówkę po kursie najtańszym 
August Schellenberg

Dom bankowy i Kantor wymiany 
w e  L w o w i e ,  7113

3F" Ir. £» *
wyciągniętych w e. k, urzędzie loteryjnym 

lwowskim w dniu 21 listopada 1888. 
p i ę c i u  l i c z b  

31 -  21 — 38 — 68 — 48 
Następne ciągnienia przypadają w dniu 

5 i 19 grudnia 1888.
Z e. k. urzędu loteryjnego.

PRZY JEC H A LI DO LWOWA
diiiR 22 listopada 1383.

H otel tteorge’s5
Pp. A. Garapich z Berezowiey, A. hr. 

Bróel - Plater z Poznania, M. hr. Stadnicka 
z Podola ross.. A. M. Sehwarzberg z P a ­
ryża, A. hr. Cetner zPodkamienia, O. Hars- 
dorf z Podola ross., E. hr. Lippe z Tar­
nopola.

H otel A ngielski 
Pp. H. Blanstein zo Stanisławowa, O. 

Moroz z Skoropiee, T. Toczyński zPodwo- 
łoczysk, A. de Łaveaux z Osobnicy, _Ks, J. 
Oleksiński z Jarosławia, ks. J, Litwinowicz 
ze Stanisławowa.

Pociągi ;olejcr re
podług asgara lwowskiego.

Przychodzą do Lwowa:
Z Krakowa: o godz. 8 min. 50 rano pociąg 

osobowy, o godz. 4 minut S po poł. po­
ciąg knrjerski, o godz. 7 minut 15 wie­
czór pociąg mięszany, o godz. 9 min. 28 
wieczór pociąg osobowy.

Z Czerniowiec: o godz. 6 min. 40 rano 
pociąg mięszany, o godz. 8 wieczór po­
ciąg pospieszny, o godz. 11 min. 6 w 
nocy pociąg mięszany.________________

Z Podwołoczysk: ua dworzec Podzamcze 
o godz. 2 min. 38 w nocy pociąg mię­
szany, o godz. 2 min. 8 po poł. pociąg 
kurjerski, o godz. 6 min, 22 wieczór po­
ciąg mięszany.

55 Podwołoczysk : na dworzec główny lwow­
ski: o godz. 3 ruin. 15 w nocy pociąg 
mięszany, o godzinie 2 min. 20 po poł. 
pociąg kurjerski, o godzinie 7 wieczór 
pociąg mięszany.

Z Bełżca o godz. 5 min. 53 po poł. pociąg 
mięszany.

Ze S t r y ja : o godz. 1 min. 35 w nocy pociąg 
osobowy, o godz. 8 ruin, 26 rano pociąg 
osobowy, o godz. 3 min. 40 po poł. po­
ciąg osobowy.

Odchodzą ze Lwowa:

Do K rakow a : o godz. 4 min. 20 rano po­
ciąg osobowy, o godz, 7 min. 20 rano 
pociąg osobowy, o godz. 2 min. 28 po 
poł. pociąg kurjerski, o godz, 8 min. 30 
wieczór pociąg osobowy.

Do Podwołoczysk z głównego dworca: o 
godz, 9 min, 52 przed po!, pociąg 
mięszany, o godz. 4 min. 11 po poł. po­
ciąg kurjerski, i o godz. 10 m, 35 w 
nocy pociąg mięszany.

Do Czerniowiec: o godz. 9 min. 20 przed 
poł. pociąg pospieszny, o godz. 9 m. 50 
przed poł. pociąg mieszamy i o godz. 10 
min. 8 w nocy pociąg mięszany.

Bo Zinmejwody-Rudna: o godz. 4 min. 4 
po poł. pociąg osobowy.

Do Podwołoczysk z dworca Podzam cze:
o godz. 10 minut 23 przed poł. pociąg 
mięszany, o godz. 4 min. 22 po południu 
pociąg kuryerski i o godz. 11  minut 5 
w nocy pociąg mięszany.

Do B ełżca : o godz. 7 min. 49 rano l ociąg 
mięszany.

Do S try ja :  o godz. 5 min. 20 rano pociąg 
osobowy, o godz. 10 minut 35 przed p°' 
łudniem pociąg osobowy i 0 godz. 8 »• 
10 wieczór pociąg osobowy.

Ces. Król. generalna D y r e fe c y a  

kolei państwowych.
W  y c i ą g

z rozkładu jazdy od (go czerwca 1888 
.Zegar lwowski

Do Lwowa przychodzą:

Godz. 1 min. 35 w nocy z Budapesztu, Ła- 
wocznego, Stryja, Krosna, Chyrowa, Sta­
nisławowa i Stryja.

Godz. 8 min. 26 rano z Suchy Chyrowa Stry­
ja i Stanisławowa.

Godz. 8 min. 40 po południu z Suchy, Chy­
rowa, Husiatyna, Stanisławowa, i Stryja-

Godz. 8 wieczorem z Husiatyna.

Odjazd ze Lwowa:

Godz. 8 min. 10 wieczorem do Chyrowa i So­
chy,

Godz. 5 min. 20 z rana do Stryja, Ławocz- 
nego, Budapesztu, Chyrowa i Stróże.

Godż. 10 min. 35 przed połudn. do Stryja 
Stanisławowa, Husiatyna, Chyrowa, i 
Suchej.

Godz. 10 min. 8 wieczorem do Stanisławowa 
i Husiatyna.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i'przemysłowej. 

Lwów, dnia 21 listopada 1388.
płaeą żądają

I. A k c y e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. K 
Hól. lwow.-ozer.-jas. po 200 zł. wa. g 
Banku hip. galio. po 200 zł. w. a. §■ 
Banku rea. gal. po 200 zł. w. a. Ai

2. List. sast. za 100 zł. J
Banku hipotecznego 5 pr. w. a.

i? 5 pr. w. a. wy- e  
losowane z 10 pr. premią . . «  

Banku kraj. 4‘/* pr. wa. los.511, |  
Tow. kredyt, g&lic. 5 pr. w. a. •«

.  * F - W £  3„ „ apr. los. w 37 i.
To w, kred. gai. 4 pr. wa. los 41%  I. § 

„ 3 4% pre. „ „ 32 %
,  » 4 pre. „ „ 56-*

Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej § 
8 pre.) 3 pr. w. a. w likwidaeyi 

Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 
5 pre.) 21/, pr.w. a. w likwidaeyi 

S  L i s t y  d ł u ż n e  za 100 zł. 
Ogóln. roi. kred. Zakładu dla Gal. 

Buków. 6 pr. los. w 15 lat.
4 .  O b lig i  za 100 zł. 

Infiemniz. galio. 5 pr. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.
1 wlóśeiańsk.(daw.6 pr.)3 pr. wal 
Obligi komunalne Banku krajo- 

jowsgo 5 pr. wa. I  em isji . . 
różyczki kr z r. 1873 po 6 pr. wa. 

Pożyezki kr. ż r. 1883 po 4 %  pr. wa.
$■ L e s y  miasta Krakowa

B Stanisławowa
0. SHonsty.

Dukat holenderski . . . .
Dukat cesarski . . . . . .
Hapoleondor. . . . . .
fółizaperiał . . . . . . .
Babel rossyjski srebrny

.  papierowy , . ,

walutą austr.
złr. ct. złr. et.
31u -U 213 f>0
209 — 312 50
277 — 281 —
—■ — 316 —

99 75 100 75

102 90 104 —
94 25 95 25

101 35 103 35
94 75 95 75

101 35 102 85
91 25 92 50
96 25 97 25
90 — 91 50

— 57 50

—- *ico

104 60 105 60

100 — 101 —

103 25 105 —
93 - 94 —
22 50 34 50
33 - 35 —

5 73 5 83
5 75 5 85
9 6$ 9 72

10 — 10 10
l. 36 1 48
l  » Y , 1 25l/«

59 50 60 50

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 20 listopada 1888.

I. Dług p a ń s t w a ,  płaoą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-liatopad .  ...........................   81.95 82.15
luty-sierpień......................................... . 81.95 8215

Jednolity dług państwa w srebrze 
styezeń-lipiee . . . . . . . .  82.65 82-85
kwieeień-październik . . . . . .  83.25 83 45

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr. 133.90 134.50 
„ „ 1860 po 500 złr. w. a.5pr. 140 — 140.50
„ „ 1860 po 100 złr. 5 pre. 141.— 141.40

,  1864 po 100 złr. . . . 174,— 174.50
„ 1864 po 50 złr. . . . 17425 174.75

Kenty Coni. po 42 litr. austr. . , . 153.— 154- —
Listy zastw. domen, państw. “)o 120 

złr.5 pre. . . . . . . . . .  — —
Renta papierowa 5 pro. z r. 1881 . , 97.35 97.55 
Austr, renta zł. wolna od podat. 4pr. 110.— 110,20

2. Obllgaoye
Czech . . . . . .
Bukowiny . . . 
Galicyi . . . .
Niższej Austryi , 
Siedmiogrodu . .
Węgier , . . .

5 pre (za złr. m. k.)

104.30 105.— 
104.40 105.10 
110— —
104.50 1C6.50 
104'.50 105.50

8 .  A k  s  y
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit zł. 180 112.75 113.25 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. , . 306 75 307.— 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. §03.— 503.—
Gal. banku hip. po 200 z ł............... —
Gal. bank d. hau. i prz. a 200 zł. wpł. 40pr. —
Gal. zakł. kred.ziemsk. a 800 zł. . . — - — .—
B ani dla krajów koronnych a 360 zł.

wpł. 50 pr. . . . . . . .  — —.—
Banku austro-węgiersk. a 600 zł. . . 877.— 879.— 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . — .— —.— 
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500zł. aa, —. — —.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. —.—- -
Kol. Preszów-Tarn. (w. a!) a 200 zł. — — .— 
Północna kolej po 1000 zł. »  i ,  . 8450.- 
Kol. Kar. Ludw. m  200 zł. » .  k. 312
Lwów-OseKS. feskl 9® 38$ aL war. 208,

-  8455,
—  2 1 2  
,50 209,

płaoą żądają
, 'ow. kol. żel. państw po 200 zł. m. k. 954— 254 25 
iPełnd. kol, państw, po 200 zł. w. a. 153.75 154.25 
Ł kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 179.50 180.—

4 .  L is t y  i B s t a w n e  losowane.
Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . —.— —.— 
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 41/* pr. w 

złocie w 50 1. . . . . . . . . 101.— 101.40 
„ „ ,, premiowe po 3 pre, “ 03 25 103.75

Gai. zak. kr. ziem, Krak. los w 181.6. pr. 90.— 93.—-
„ s ,  B w 30 1. 7 pr. 95.— 97.50
„ » „ „ w 36 1. 5%  pr. 89.50 91.—

Gal. Tow. kr6d. w. a. po 4 pre. . . —.— 85.25
» » „ 9 po 5 pre. . . 10L70 102.20
a .  „ m po 5 pre. w
37 latach zwrotne . . . . .  101.70 102.29

Banku krajów. 4r/j pr. wa. los w 51% L 94 25 94.75 
Obligi komunalne 2ankv> krajowego

5 pro. w, a. I  e m i s y i ..................... 100.— 101.—
Gal. banku hip. po 5 pre. w 40 L wyl, 100.— —.— 
Banku austro-węgiersk. po 4%  pic. . 101.— 101.50 
Węg. Tow. ziem. akc. po 5 pro. . , 102.50 —

„ Zakł. kr. ziem*, po 5%  pre. . 1 0 2 .-  102.50

S b l l g a c f  •  s prawem pi*rwszeń»iwa, (za 100 ?J.)

Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. 8. 99.60 103. — 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnow (w. es.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . .  100.— 100.50 
Kolej północna po 100 zł. m. k. . . 100.— 100.40

„ „ po 100 zł. w. a. . , 101.50 102.—
Kolej gal. Kar. Lud. emiaya % i. 1881

fo 4%  pre.................................... ..... , 99.70 100 10
tto. dtto. (Jarosław-S.ikaI) . 43.25 99.— 

Mol. gal. Lwów-Ozern.-Jass. cmis. a 300 
sJ 4 pro, w mrebm s r. 1884 . . £0.40 80.80

* r. 1S84 . . 87.— 87.40
z r, 1868 . ,
8 r, Wi% .. . —

"Węg. fa l. kol. a 200 zł. S gir, w, a. . 99.80 100-20

6« L a s  ji<.
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w, a. 182.50 183.- 
Clarego po 40 zł. m, k. . . . . .  58.— 69. -
Tow. żegl. par. na Donajz ?o 100 ał, a .  k. 120.-------- .—
K ssltrloha V) sl. ®. & . . 4 1 — 42 —

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 
Poiyezka miasta Budy po 40 zł. w. a.
Palfiego po 40 zł. m. k..................... .....
Gzerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł.

„ „ węgiersk. „ po 5 zł.
Fundacya szpitala Arcyks. Ea.do3ff<

po 10 zł. w. a............................   , .
Salma po 40 zł. m. k. . . . . . .
St. Genois po 40 zł. m. k. . . . .  
Pożycz, m. Stanisławowa (po 30 j .  wa.) 
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. . . ,

« „ po 50 zł. w. *. . . .
Waldsteina po 20 zł. ej. k. , . 
Windischgratza po 20 zł. a .  k. . .

7. f f a ln ia  Ina 2 t
Augsburg na 100 zł. w. p. a. . . , -  
Berlin za 100 mark w. p.
Frankfurt z* 100 mark w. g, a. -
Hamburg za 100 m x k  V.  g.  :
Londyn za 10 ft. izt . . .
Paryż sa ISO f t  . , , .

i f ?  s ?
24.— 2 5 - -  

60 50 
57 75 
18 20 
12 10

60.—
57.25
17.90
11.80

20. -19. (5
83.50 
6450 65 —
33.50 3 4 . -  

1 4 6 .-  1 4 8 .-
79.— 81.— 
4 1 . -  42,— 
  5 4 .-

, . 121.80 122.55 
58.15.— 48 35 -

K es f  «  s  ł  t  t  a .
Dukat eesariM n oc . . . . .  f.77.—

,  pełnej . . . . .  5,76.—
Korona
20 frankówka . . . .  . , 9.64 —
Eosayjski półhaperlał . . .  10 01 .—
Talar związkowy . . . . . .  .—
Srebrs . . . .  —.—)—

5.79-
5.78.-

*9.65!
10.03,

2 iw :3T.-i;idej Izby LuiiłiieweJ i  y rzem yiU irsj. 
Telegrafowany kurs wiedeński, 

dtua 21 listopada 1888,
JeanoJity dług państwa w banknotach 

a x g w srebrze. ,
Kenta w złocie . . . . . . . . .
5 paro. sustr. renta marcową . . . ,
Akoyo banku wiedeńskiego . . . , ,

a » kredytow ego.....................,
I-oudyn . . . . . . . . . . .
Sapoleondor  ................................ .......  .  .

D » .k ?.i oesan U  a a c .BBfSŚr rde-więę-M.si;.............. ...

zł. ct.
81 75
82 45

109 90
97 35

876 —
306 —

121 75
9 6 4 -
£ 77

59 n %

M u r *  mślm i  : w r  m  m

Licytacye.
L. 2963 (7487 1 - 3 )

W c. k. Sądzie powiatowym w Hali­
czu odbędzie się o godz. 10 rano dnia 12 
grudnia 1888 powyżej ceny szacunkowej zaś 
dnia 25 stycznia 1889 nawet poniżej tako­
wej licytacya realności 1. 130 według wyk. 
hip. 724 w Jezupolu Ilka Łazarczuka wła­
snej na rzecz Hrynia Sołodenkiego pto 
12 zł.)

Cena wywołania 99 zł.
Wudyum 9 zł. w. a.
Resztę warunków akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusą- 
dowej registraturze.

Dla nieznanych wierzycieli hipotecznch 
ustanowiony kuratorem dr. Przesmycki w 
Haliczu.

Z c. k. Sądu powiatowego 
Halicz, dnia 4 września 1888.

L. 3590 “  (744! ! _ 3)
Wa r na c h  19 grudnia 1888 i 29 sty­

cznia 1889 o godzinie 10 ranoj w gmachu 
sądowym odbędzie się sprzedaż realności 1. 
W. h 11 ks.gr. gm. Książnice objętej F ran­
ciszki Pilchowej hipotecznie własnej.

Cena wywołania 700 zł.
Zakład 70 zł.
Kurator niewiadomych wierzycieli Te­

ofil Gatty w Niepołomicach.
Resztę warunków licytacyjnych, wy­

ciąg hipoteczny i protokół opisania przy­
należności przejrzeć można w Sądzie.

Niepołomice, 2 października 1888.

L- 3556 (7440 1—3)
W dniach 19 grudnia 1888 i 29 sty­

cznia 1889 o godzinie lOtej rano w tutej­
szym Sądzie odbędzie się przymusowa sprze­
daż realności lwh. 17 ks gr. ggm. Książni­
ce objętej na Jakóba Piecha intabulowanej.

Cena wywołania 2600 zł.
Zakład 260 zł.
Kurator niewiadomych wierzycieli Te­

ofil Gatty, notaryusz w Niepołomicach.
Resztę warunków licytacyjnychjwyciąg 

hipoteczny i protokół opisania przynależ­
ności przejrzeć można w Sądzie.

Niepołomice, dnia 23 września 1888.

L. 11182 (7426 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Dobromilu po­

daje do publicznej wiadomości, że w tym­
że Sądzie odbędzie się przymusowa publi­

czna sprzedaż realności w Rosenburgu po­
łożonej, wedle wyk. hip. 61 gminy Pietni- 
ce Rosenburg dłużników Adama Hartmana 
w 8/4 częściach a Maryi Hartmann w 1|4 
części własnej, na zaspokojenie pretensyi 
Feiwla Latkiego w kwocie 65 zł. dnia 20 
grudnia 1888 i dnia 29 stycznia 1889 każ­
dym razem o godzinie 10 rano, a to na 
pierwszym terminie tylko za lub wyżej ce­
ny szacunkowej, na drugim zaś i poniżej 
takowej.

Wadyum wynosi 544 zł. 80 ct.
Resztę warunków licytacyjnych, wy­

ciąg tabularny i akt oszacowania można w 
tutejszej registraturze przejrzeć.

Wreszcie ustanawia Sąd dla wierzy­
cieli, którymby uchwała licytacyjna przed 
terminem z jakiegokolwiekbądź powodu do­
ręczoną być nie mogła, lub którzyby po 
wydaniu wyciągu tabularnego to jest po 
dniu 20 października 1888 do tabuli we­
szli kuratorem p Alojzego Schneidera i 
tychże wierzycieli o rozpisaniu niniejszej 
licytaeyi i ustanowieniu dla nich kuratora 
niniejszem zawiadamia.

Dobromil, dnia 24 października 1888.

L. 4358 (7431 1—S)
W dniach 20 grudnia 1888 i 24 sty­

cznia 1889 każdym razem o godzinie lOtej 
przed południem odbędzie się w tusadowem 
zabudowaniu publiczna sprzedaż realności 
pod nk. 2 sub. rep. 27 w Bitkowie położo­
nej ciała tabularnego nie stanowiącej, dłu­
żników Hrynia i Warwary Andrusiaków 
własnej na rzecz Zakładu kred. włoś. w li- 
kwidacyi celem wydobycia 22 rat, po 6 zł- 
i resztującego kapitału 22 zł. 3 ct. z Pn-> 
z tem, iż realność ta przy pierwszym ter­
minie tylko wyżej ceny szacunkowej lub za 
takową, przy drugim zaś terminie licyta­
cyjnym także niżej ceny szacunkowej za 
jakąkolwiekbądź kwotę najwięcej ofiarują­
cemu sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa wynosi 700 zł.
Zakład 70 zł.
Resztę warunków licytacyjnych tudzież 

akt opisania i ocenieAia przejrzeć można 
w tusądowej registraturze.

O. k. Sąd powiatowy
Sołotwina, 27 września 1888.



L. 4446 (7408 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi celem zaspokojenia sumy dłu­
żnej 500 zł. z pn. na rzecz galie. Zakładu 
kredyt, ziemskiego w Krakowie egzeku­
cyjną publiczną sprzedaż realności lwh. 863 
gm. kat. Wola Batorska objętej Bartło­
mieja Niedbały własnej w dwóch terminach 
licytacyjnych dnia 10 grudnia 1888 i dnia 
16 stycznia 1889 każdym razem o godz. 10 
rano w biurze sądowem.

Cena wywołania tej realności wynosi 
1250 zł.

Wadyum zaś 125 złr.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze sadowej.
Niepołomice, dnia 9 sierpnia 1888.

L. 3834 (7407 1—3)
W dniach 17 grudnia 1888 i 22 sty­

cznia 1889 o godzinie 10 rano w tutejszo- 
sądowym gmachu odbędzie się publiczna 
sprzedaż realności 1 w. h. 71 ks. gr. gm. 
Pierzciiów objętej masy spadkowej Jana 
Mentla własnej.

Cena wywołania 1000 zł.
Wadyum 100 zł. '
Kurator niewiadomych wierzycieli Te­

ofil Gatty, notaryusz w Niepołomicah.
Resztę warunków licytacyjnych, wy­

ciąg hipoteczny i protokół opisania przy­
należności przejrzeć można w Sądzie.

Niepołomice, dnia 28 września 1888.

L. 3490 (7406 1—3)
W dniach 18 grudnia 1888 i 18 sty­

cznia 1889 o godzinie 10 rano w tutejszym 
Sądzie odbędzie się sprzedaż realności lwh. 
55 ks. gr. gm. Zabięrzów objętej Walente­
go Szczęśniaka własnej.

Cena wywołania 3000 zł.
Zakład 300 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

Teofil Gatty notatryusz w Niepołomicach.
Resztę warunków licytacyjnych, wy­

ciąg hipoteczny i protokół opisania przy­
należności przejrzeć można w Sądzie-

Niepołomice, dnia 6 października 1888.

L. 24325 (6996 1 - 3 )
C. k. Sąd krajowy w Krakowie ogła­

sza, że celem zaspokojenia należytości Ban­
ku krajowego król. Galicyi i Lodomeryi z 
W. Ks. Krakowskiem we Lwowie w kwo­
tach 1049 zł. 61 ct. w. a z pn. 1049 złr. 
47 ct. w. a. z pn. 684 zł. 87 ct. w. a. zpn. 
i 684 zł. 78 ct. wa. zpn. odbędzie się w 
gmachu sądowym w biurze n. 14 w dniach 
8 stycznia i 12 lutego 1889 o godzinie 10 
rano egzekucyjna licytacya dóbr tabularnych 
Olszyny Sukmanie i Roztoka w powiecie 
wojnickim położonych Ludwiki Kochano­
wskiej własnych.

Sprzedaż każdej z tych posiadłości od­
bywać się będzie osobno.

Cena wywołania wynosi: odnośnie do 
dóbr Olszyny 66944 zł., odnośnie do dóbr 
Roztoka 81875 zł., odnośnie do dóbr Suk­
manie 37781 zł.

Wadyum licytacyjne wynosi: odnośnie 
do dóbr Olszyny 6700 zł., odnośnie do dóbr 
Roztoka 8200 zł., odnośnie do dóbr Sukma­
nie 3800 zł.

Licytacya ta odbędzie się ryczałtowo, 
a to na pierwszym terminie powyżej, lub 
za cenę wywołania, na drugim i poniżej ce­
ny wywołania za jakąkolwiek cenę.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w registraturze.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
niewiadomych jest adwokat dr. Eugeniusz 
Hubaczek, substytutem tegoż dr. Antoni Do­
bija w Krakowie.

Kraków, 21 września 1888.

Ik. 963 tab. 1172 w Brodach położonej, ob­
jętej wykazem hipotecznym 1. 857 księgi 
gruntowej dla gminy katastralnej Brody 
Schifry Meniseher w jednej a Henryka Nie- 
rensteina w drugiej połowie własnej, na 
pierwszym terminie za lub wyżej ceny sza­
cunkowej na drugim i poniżej takowej.

Cenę wywołania stanowi wartość real­
ności w kwocie 105 zł. w. a.

Wadyum wynosi 10 zł. 50 ct. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych tu­

dzież wyciąg hipoteczny i akt ocenienia 
przejrzeć można w tutejszosądowej regi­
straturze.

Niewiadomą z miejsca pobytu Schifrę 
Meniseher zawiadamia się do rąk ustano­
wionego kuratora adwokata dr. Grossa z 
Brodów a wierzycieli którzyby hipotekę na­
byli po 22 czerwca 1888 lub którymby po­
stanowienia w tej sprawie doręczone być 
nie mogły, zawiadamia się do rąk kurato­
ra dr. Wagnera w Brodach i przez niniej­
szy edykt.

Brody, 27 września 1888.

tową w Urożn pod lk. 4 położoną a wykazem 
hipotecznym 1. 116 księgi gruntowej gmi­
ny katastralnej Uroż objętą należącą do 
Sofrona Rachołków w celu zaspokojenia na­
leżącej c. k. upr. gal. Zakładowi kredyto­
wemu włościańskiemu w likwidacyi weLwo- 

i wie kwoty 13-3 zł. 75 ct. w. a.
Cena wywołania wynosi 350 zł. 

j Wadyum lOpr. tej sumy.
Na drugim terminie zostanie realność 

ta za jakąkolwiek cenę najwięcej ofiarują­
cemu sprzedaną.

Warunki licytacyjne, wyciągrtabularny 
i inne akty przejrzeć można w Sądzie.

Kuratorem nieznanych wierzycieli usta 
nowiony notaryusz Krupiński w Podbużu.

Podbuż, dnia 22 października 1888.

Bliższe warunki licytacyjne można 
przejrzeć w tusądowej registraturze. 

Trembowla, 30 września 1888.

L. 19411 (7368 1—3)
C k. Sąd powiatowy miej. deleg. w 

Przemyślu podaje do wiadomości, że w spra­
wie egzekucyjnej galic. Zakładu kredytowe­
go ziemskiego w Krakowie przeciw Leibie 
Fliesserowi o zapłacenie kwoty 800 zł. prze­
prowadzoną zostanie na dniu 21 grudnia 
1888 i na dniu 21 stycznia 1889 każdym 
razem o godzinie 10 rano w Sądzie bióro 
nr. 27 przymusowa sprzedaż realności dłu­
żnika własnej w Szeehyniaeh pod lk. n. 1 poło­
żonej, wyk, hip. 1.109 ks. gr. gminy Sze- 
ckynie objętej.a

Cenę wywołania która jest także ce­
ną szacunkową, wynosi kwota 2000 zł. 

Wadyum lOpr. tej sumy.
Na pierwszym terminie realność tylko 

za cenę wywołania lub powyżej tejże, na 
drugim terminie także i poniżej ceny wy­
wołania sprzedaną zostanie.

Resztę warunków sprzedaży i wyciąg 
hipoteczny można przejrzeć w registraturze. 

Przemyśl, 16 października 1888

L.4321 (7009 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Dębicy poda­

je do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności w kwocie 13 zł. 40 ct,, od­
będzie się dnia 24 stycznia 1889 i dnia 28 
lutego 1889 każdym razem o godzinie 10 
przed południem egzekucyjna sprzedaż przez 
licytacyę realności pod 1. 121 w Gumni- 
skach Fox położonej dłużniczki Małgorza­
ty lvoto Chaj 2 Kalita własnej.

Cena wywołania 297 zł. 651/1 ct.
Wadyum 29 zł. 77 ct.
Resztę warunków licytacyi i akt osza­

cowania przejrzeć można w tutejszej regi­
straturze.

Dębica, dnia 4 września 1888.

L. 15487 7402 1 - 3 )
W c. k. Sądzie pow. miej. del. S. II. 

we Lwowie w biórze 4 celem zaspokojenia 
pretensyi c. k. uprz. galic. Zakładu kredyt, 
włościańskiego w likwidacyi w kwocie 166 
zł. 86 et. w. a. z pn. przeprowadzoną bę­
dzie egzekucyjna publiczna] sprzedaż real­
ności Jana Ficeka wzkazem hip. 1. 13 gmi­
ny kat. Kozielniki objęta na dniu 19 gru­
dnia 1888 i dnia 21 stycznia 1889 o godz. 
10 przed południem, na pierwszym termi­
nie tylko powyżej ceny wywołania 740 zł, 
lub za takową, na drugim także poniżej ta­
kowej.

Wadyum 74 zł.
Kuratorem wierzycieli zamianowano 

adwokata dra. Lehmana a tegoż zastępcą 
adw. dr. Krosińskiego.

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 
i akt oszacowania wolno przejrzeć w regi­
straturze.

Lwów, 17 października 1888,

L. 5708 (7415 1 - 3 )
W tutejszym Sądzie odbędzie się o 

godzinie 10 rano w dniu 19 grudnia 1888 
powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 22 sty­
cznia 1889 nawet poniżej takowej, licyta­
cya realnościlk. 21 w Geryni położonej, ciała 
tabularnego niestanowiącej, Maryi Karbo­
wskiej własnej na rzecz c. k. uprz.gal. Z a­
kładu kredytowego włościańskiego w likwi­
dacyi we Lwowie pto 200 zł. w. a. z pn. 

Cena wywołania 626 zł.
Wadyum 62 zł. 60 ct.
Resztę warunków, akt opisania i osza­

cowania wolno przejrzeć w tusądowej regi­
straturze.

Dla nieznanych wierzycieli hipote­
cznych ustanowiono kuratorem p. Karola 
Wawrauscha c. k. notaryusza z Bolechowa.

C. k. Sąd powiatowy 
B olechów, 27 lipea 1888,

L. 14468 (7373 1—3)
Brodzki ces. król. Sąd powiatowy o- j  

głasza, że celem zaspokojenia pretensyi, fun- ; 
duszu indemnizacyjnego we Lwowie w kw o-1 
tach 17 zł. 85 ct. i innych odbędzie się w 
tym Sądzie w biurze nr. 4 dnia 19 gru- j 
dnia 1888 i dnia 23 stycznia 1889 każdym ■ 
razem o godzinie^ll przed południem pu­
bliczna egzekucyjna sprzedaż realności pod

G azata, L w o w sk a  N r. 2 6 9  * d n ia

L, 49228 (7411 1—3)
Celem oddania w przedsiębiorstwo 

przedłużenia tam A, B, C, na Dunajcu pod 
Strugami ad Chełmiec w nowosądeckim 
okręgu budowniczym odbędzie się w c. k. 
Starostwie w Nowym Sączu 4 grudnia 1888 
o godzinie 12 w południe publiczna licy­
tacya za pomocą pisemnych ofert według 
cen jednostkowych na podstawie wykazu w 
tym celu sporządzonego.

Kwota fiskalna wynosi 2390 zł.
Warunki budowy i wykaz cen jedno­

stkowych można przejrzeć w c.k. Starostwie 
w Nowym Sączu gdzie także mają być do 
dnia i godziny licytacyi wniesione oferty 
sporządzone w sposób przepisany i zaopa­
trzone w wadyum 120 zł.

Oferty oddane po terminie lub w in­
nym urzędzie, lub nie zaopatrzone w obo­
wiązujące wadyum, lub też nie sporządzo­
ne w sposób przepisany, nie będą uwzglę­
dnione.

Z c k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 10 listopada 1888.

L. 2830 (7409 1—3)
Podbuzki c. k. Sąd powiatowy sprze­

da w drodze publicznej licytacyi w dniach 
2 stycznia 1889 i 30 stycznia 1889 każdym 
razem o godzinie 10, rano, realność grun-
23 listopada 1888,

L 12892 (6409 2—3)
W tutejszym Sądzie odbędzie się o 

godzinie 10 rano w dniu 21 grudnia 1888 
i 30 stycznia 1889 licytacya realności 1. 44 
gminy Hłómcza, według wyk. hip. 109 i 
132, Mikołaja i Anny Pawłowskich tudzież 
Pazi Śpiewak własnej, na rzecz Zakładu 
kredytowego włościańskiego w likwidacyi 
pto 91 zł. 32 ct. z pn.

Cena wywołania 400 złr.
Wadyum 40 złr.
Resztę warunków i wyciąg tabularny 

wolno przejrzeć w tus. registraturze. Dla 
wierzycieli hipotecznych ustanowiono kura­
torem p. Teofila Lewickiego w Sanoku. Na 
pierwszym terminie realność ta sprzedaną 
zostanie tylko wyżej, na drugim zaś i n i­
żej ceny szacunkowej.

C. k. Sąd powiatowy m. d.
Sanok dnia 1 września 1888,

L. 5165 (7356 2—3)
Wiśnicki c. k. Sąd powiatowy zawia­

damia, że na zaspokojenie Zakładu kredy­
towego włościańskiego w likwidacyi pto 16 
rat po 15 złr. przeprowadzi 21 grudnia 
1888 i 23 stycznia 1889 o godzinie 9 ra ­
no licytacyę realności lwh 73 ks. grunt. 
Pogwizdów objętej, Jędrzeja Ząbka własnej.

Cena wywołania 450 złr.
Wadyum 45 złr.
Reszta wkrunków do przejrzenia w 

registraturze.
Wiśnicz, 30 września 1888.

L. 5444 (7158 2—3)
W dniach 20 grudnia 1888 i 31 sty­

cznia 1889 o godź. 10 przed południem 
przeprowadzona zostanie w Sądzie przy­
musowa sprzedaż realności pod nr. kons. 
250 w Radomyślu położonej.

Cena szacunkowa wynosi 300 złr.
Wadyum 30 złr.
Akta oszacowania i warunki licyta­

cyjne można przeglądnąć w registraturze.
Radomyśl, dnia 23 lutego 1888.

L. 11784. (7367 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
sumy 153 zł. 70 ct. w, a. z pn. na rzecz 
firmy handlowej Pisk & Oser, odbędzie się 
dnia 19 grudnia 1888 i 16 stycznia 1889 o 
godzinie 10 przed południem egzekucyjna 
sprzedaż wierzytelności dłużniczki Temy 
Goliger w kwocie 600 zł. w, a w stanie 
biernym połowy realności n. 101 w Tarno­
polu położonej Brainy Reizi Goliger wła­
snej, jak Dom. 25 pag. 593 n. 6 on. zain- 
tabulowanej.

Cena wywołania poniżej której real­
ność ta na pierwszym z powyższych dwóch 
terminów sprzedaną nie będzie 600 zł. wa.

Bliższe warunki przejrzeć można w 
registraturze Sądu.

Dla wierzycieli, którzyby po dniu 7 wrze­
śnia 1888 prawa zastawu uzyskali, lub którym- ( 
by uchwała względem dozwolenia licytacyi! 
z jakiegokolwiek powodu doręczoną być nie I 
mogła, ustanowiono kuratorem ad actum 
p. adw. dr. Delinowskiego, a zastępcą te­
goż p. adw. dr. Horowitza.

Tarnopol, dnia 13 października 1888.

L. 1300 (7123 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Dobczycach 

podaje do wiadomości iż celem zaspoko­
jenia wierzytelności powiatowej Kasy O- 
szczędności w Wieliczce w kwotach 7 złr. 
90 ct. i t. d. z pn. odbędzie się licytacya 
realności w Dobczycach położonej wy, hl. 
698 i 950 objętej Jana Kalęby i Jakóba 
Leśniaka własnych w dwóch terminach a 
mianowicie dnia 21 grudnia 1888 i dnia 
30 stycznia 1889 zawsze o godz. 10 przed 
południem.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa co do realności lwh. 698 kwota 
szacunkowa 270 złr. 70 ct. zaś wadyum 
28 złr. zaś co do realności lwh. 950 cena 
wywołania wynosi 99 złr. 50 ct. zaś wa­
dyum 10 złr. aw.

Dla wierzycieli z nazwiska i miejsca 
pobytu niewiadomych oraz dla tych któ­
rzyby uzyskali prawo zastawu na tej real­
ności po dniu 15 stycznia 1888 względnie 
1 kwietnia 1888 ustanawia się kuratorem 
c. k. Notaryusza p. Bruno Rogalskiego.

C. k. Sąd powiatowy 
Dobczyce, dnia 26 września 1888.

L. 11778 (7351 3—3)
Stanisławowski Sąd obwodowy ogła­

sza, że celem zaspokojenia wierzytelności 
Eufrozyny Zastyrzec w kwocie 500 złr. z 
pn. odbędzie się przymusowy jawny prze­
targ 9| 10 fizycznie niewydzielonych części 
realności pod 1. kons. 28% w Stanisławo­
wie położonej, wykazem hipotecznym 871 
księgi gruntowej gminy katastralnej Sta- 
nisłowów objętej masy spadkowej po śp. 
Michalinie z Czekańskich 1 ślubu Dzbań- 
skiej 2 Topolnickiej własnych w dniach 29 
listopada i 13 grudnia 18b8 zawsze o go­
dzinie 10 rano w biurze III Sądu tutejsze­
go z tem, że wymienione 9] 10 części real­
ności będą przy pierwszym terminie jedy­
nie wyżej ceny szacunkowej 4783 złr. 46 
ct. lub za takową, przy drugim zaś i niżej 
takowej sprzedane.

Wadyum wynosi 478 złr. 35 ct.
Resztę warunków, akt ocenienia tu­

dzież wyciąg tabularny można przejrzeć w 
tusądowej registraturze.

O tem zawiadamia się wiadomych 
wierzycieli do rąk własnych, zaś niewiado­
mych którzyby po dniu 29 listopada 1887 
prawo zastawu na powyższych 9/10 czę­
ściach realności uzyskali lub którymby ni­
niejsza uchwała z jakiehkolwiekbądź przy­
czyn albo wcale nie albo też za późno do­
ręczoną została do rąk kuratora adwokata 
dr. Katzenellenbogena z zastępstwem ad­
wokata dr. Buczyńskiego.

Stanisławów, 13 października 1888.

L. 5105 (7346 3 - 3 )
C. k. Sad powiatowy w Milówce ogła­

sza iż celem zaspokojenia pretensyi Anny 
Gwizdoniowej w kwocie 7 złr. 50 ct. w 
drodze egzekucyi przez publiczną licytacyę 
sprzedane będą dwa kawałki gruntu do 
dłużnika Wojciecha Pytla w Szarem nale­
żące w dwóch terminach a to dnia 30 l i ­
stopada i 14 grudnia 1888 każdym razem 
o godzinie 10 rano w biórze ck. sędziego 
powiatowego w Milówce.

Cena wywołania 22 złr.
Wadyum 2 złr. 20 ct.
Milówka, dnia 1 listopada 1888.

L. 6095 (7399 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Trembowli 

podaje do publicznej wiadomości, że na 
rzecz ck. uprz. gal. akc. banku hipotecz­
nego odbędzie się celem zaspokojenia resz- 
tującej sumy 898 złr. 57 cnt. w tutejszym 
Sądzie dnia 20 grudnia 1888 o godzinie 
10 przed południem relicytacya realności 
pod 1. k lt>3 część I w gminie Trembo­
wla położonej wyk. hip. 1. 354 objętej we­
dle karty własności B. tegoż wykazu poz. 
1, 2, 3 i 4 Berła i Czypy Popowiczów,
Hersza (Henscha) Leuchtaera i Cirli Leu- 
chtner, Mendla i Ity Aszkenazów, tudzież 
Lipy i Dwojry Turklów własnej wedle kar­
ty ciężarów C tego wykazu poz. 2 przed­
tem Dom. 3 pag. 733 n. 10 on. pierwotną 
pożyczkę 1500 złr. wa. z której niniejsza 
wierzytelność pochodzi obciążonej na koszt 
i stratę licytacyjnego nabywcy Dawida 
Gensera, na którym to terminie takowa na­
wet niżej ceny szacunkowej wynoszą­
cej 5000 złr. za jakąkowiekbądź 
sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 250 złr.

L. 5239 (7845 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Brzozowie za­

wiadamia, że celem zaspokojenia wierzytel­
ności „Beili Gunzburg w kwocie 75 złr. aw. 
z pn. odbędzie się w tymże Sądzie w 
dniach 30 listopada 1888 i 25 stycznia 
1889 zawsze o 10 godzinie rano publiczna 
sprzedaż realności pod 1. k. 195 w Brzo­
zowie, wykazem hipot. 1. 86 tej gminy ob­
jętej, Ludwiki, Franciszka, Julianny, Fran­
ciszki i Aleksandra Wolańskich własnej. 

Cena wywołania 180 złr.
Wadyum 18 złr.
Resztę warunków i wyciąg hipotecz­

ny można przejrzeć w Sądzie tut,
Brzozów, dnia 30 września 1888.

cenę

L. 3488. (7369 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Bukowsku ogła­

sza, że w celu zaspokojenia wierzytelności 
Jossla Langsama w kwocie 40 zł. w. a. od­
będzie się dnia 22 listopada i 27 grudnia 1888 
o godzinie 10 rano w sądowem zabudowa­
niu przymusowa sprzedaż realności] dłużni­
ka Hryeia Maślannego własnej podlk. 21 w 
Płonnej położonej która przy drugim ter­
minie niżej ceny szacunkowej 180 zł. w. a. 
sprzedaną zostanie.

Zakład wynosi 18 zł. w. a.
Kurator niewiadomych wierzycieli jest 

Jan  Bachmann w Bukowsku.
Bukowsko, 13 września 1888,



L. 4101 (7876 3—3) Baseches, Berlowi Jeklowi Hulder i Jenci
W dniach 17 grudnia 1888 i 21 sty- : Hulder o 42 złr. 50 et z pn. odbędzie się 

cznia 1889 o godzinie 10 rano odbędzie ' publiczna sprzedaż realności pod 1. 393 w 
się celem wydobycia wierzytelności spad- s Nadwornie położonej, ciało tabularne sta- 
kobierców Dominika Łasonia w kwocie 48 i nowiącej przy terminach 4 grudnia 1888 i 
złr. 39 ct. z pn. przymusowa sprzedaż real- \ 14 stycznia 1889 każdym razem o godzi-
nośei Jana Łasonia lwh. 6 w Miękinie. 

Cena wywołania 1630 złr.
Wadyum 163 złr.
Reszta warunków i wyciąg hipotecz 

ny w Sądzie do przejrzenia.
C. k. Sąd powiatowy 

Krzeszowice, 9 września 1888.

L. 8865 (7392 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Dobromilu 

zawiadamia, że w tymże Sądzie odbędzie 
się przymusowa publiczna sprzedaż realno­
ści w Starzawie położonej, wedle wyk. hip. 
11 tejże gminy dłużników Fedia i Wasyla 
Hnatów własnej, na zaspokojenie pretensyi 
Zakładu kredytowego włościańskiego w 
kwocie 400 złr. dnia 18 grudnia 1888 i 
dnia 24 stycznia 1889 każdym razem o 
godzinie 10 rano, na pierwszym terminie 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, na 
drugim i poniżej takowej.

Wadyum wynosi 200 złr.
Resztę warunków licytacyjnych, wy­

ciąg tabularny i akt oszacowania można w 
tutejszej registraturze przejrzeć.

Wreszcie zawiadamia Sąd wierzycieli, 
którymby uchwała licytacyjna przed term i­
nem doręczoną być nie mogła, lub którzy­
by po dniu 1 października 1888 do tabuli 
weszli o rozpisaniu niniejszej licytacyi i 
ustanowieniu dla nich kuratora w osobie 
p. adw. dr. Byka.

Dobromil, dnia 6 października 1888.

nie 10 przed połudńiem.
Cena wywołania 2133 zł.
Zakład 213 zł.
Resztę warunków można przejrzeć 

ts. registraturze.
C. k. Sąd powiatowy 

Nadwórna, 12 października 1888.

w

L. 4041 (7370 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Bukowsku ogła­

sza, że w celu zaspokojenia wierzytelności 
Itty Langsam w kwocie 110 zł., odbędzie 
się dnia 13 grudnia 1888 i 17 stycznia 1889 
o godzinie 10 rano w tusądowem zabudo­
waniu przymusowa sprzedaż realności dłu­
żnika Pawła Pońezaka własnej, pod lk. 3 
w Zboiskach położonej, która przy drugim 
terminie niżej ceny szacunkowej 200 zł. 
sprzedaną zostanie.

Zakład wynosi 20 zł. w. a.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest Jan Bachmann w Bukowsku.
Bukowsko, 16 października 1888

cielki z roczną płacą 300 złr. a. w.
2. W szkole ludowej w Mikluszowi- 

each na posadę młodszego nauczyciela z 
roczną płacą 200 złr. a. w. a w Łapano­
wie, w Niegowici i Uściu solnern na po­
sadę drugiego nauczyciela z roczną płacą 
po 300 złr. a. w.

3. W jednoklasowych szkołach etato­
wych w Kobylu i w Kłaju na posadę na­
uczyciela z płacą po 300 złr. a. w. i wol- 
nem pomieszkaniem.

4. W jednoklasowych szkołach filial­
nych w Gawłowie starym i Tarnawie na 
posadę nauczyciela z i oczną płacą po 250 
złr. aw. i wolnem pomieszkaniem.

Kandydaci lub kandydatki, ubiegający 
się o jednę z tych posad winni wnieść 
swe podania należycie udokumentowane i 
zaopatrzone wykazem służbowym najdalej 
do 31 grudnia 1888 w drodze właściwej.

Z c. k Rady szkolnej okręgowej 
W Bochni, dnia 14 października 1888.

L. 2852 (7378 3—3)
W dniach 6 grudnia 1888 i 17 sty­

cznia 1889 każdym razem o godziuie 10 z 
rana, odbędzie się w tus. zabudowaniu pu­
bliczna sprzedaż 5/6 części realności stano­
wiącej ciało tabularne pod lk. 49 w Sołot- 
winie położonej dłużnika JLeiby Izaka Schnei- 
da własnej, na rzecz Stanisławowskiej ka­
sy oszczędności pto 150 zł. w, a. z pn. z 
tem, że tych 5/6 części realności,* na pier­
wszym terminie licytacyjnym tylko wyżej 
ceny szacunkowej lub za takową, zaś na 
drugim nawet poniżej takowej sprzedane 
będą. ,

Cena szacunkowa wynosi 952 zł. 99% 
ct. w. a , zaś wadyum 96 zŁ

Resztę warunków licytacyjnych, akt 
oszacowania, tudzież wyciąg tabularny mo­
żna w ts. registraturze przejrzeć.

C. k. Sąd powiatowy 
Sołotwina, 4 sierpnia 1888.

L. 2768 (7366 3 - 3 )
Celem obsadzenia posad sędziów po­

wiatowych w Mszanie dolnej i w Limano­
wej opróżnionych, a względnie gdzieindziej 
opróżnić się mogąeych, rozpisuje się kon­
kurs do dnia 5 grudnia 1888.

Ubiegający się o te posady mają po­
dania swoje wnieść do Prezydyum Sądu 
obwodowego w Nowym Sączu.

Nowy Sącz, 15 listopada 1888.

fdjfoeren fid)“ big „(Erjeugfen* baS SSerbredjen 
nad) §. 122 a ©t. ©.; II. iii bem ganjcn 
©Ijeile ber fflrodjtite bbn ©eite 11 bi§ 14, bt- 
ginnenb mit ben SBorten „Sie befcfjfoeren fid) 
big „madjen ifjnen ben .gof" bag S3ergeljen 
nad) § 303 ©t. ®. begriinbe, nnb e3 toirb nad; 
§ 493 ©t. $p. £). bag 9}erbot ber SBeiterber- 
breitung biefer ©rucffdjrift auSgefprodjen.

SBien, am 26. Dcfober 1888.

3m 9?amen ©einer SRajeftat beg ótaiferg!
©ag f. f. Sanbeggcridjt SBien alg sprej)' 

geridjt Ijat auf Slntrag ber f. f. 6 taat8anfoalU 
fdjaft ertannt, bag bie nid)tperiobifdjen ©rud' 
fdjriften unb jtuar I. (glugblatt): „Soaft beim 
.godjjeitgfefte ber ^offcgaufpielerin ©u§fa- 
SjŚregburg 25./7.J1883"; II. glugblattjbeginnenb 
mit, P.|T.!“ mit ber,Unferfd)rift:j ,,^odjad)tung8'  
boli fur bag Goniite: Slacfirer gannij"; III- 
glugblatt, ©ebidjt mit ber fcuffdjrift: „©uefl 
miteine ©ame. .guinoregfe bon Sllb. bon SBag- 
mann"; IV. g-lugblatt mit ber Sluffdjrift: $a- 
ftorg ©ebet in ber |>od}jeit8natfjt„; V. §lu,a- 
blatt mit ber Sluffcfjrift: -ftunbmadjung. 2tm 25 
Odtober 1878 tourbe bie ©ifenbatjn: „@f)‘ fdjon 
toijfen . . . . • .  " bem Setriebe uberge- 
ben"; VI. glugblatt mit ber Sluffdjrift: SbblP 
dje3 ffiejirfggeridjt!" unb ber Unterfdjrift: S u ij' 
ineg, ©ejirfgridjier" baSj93ergef)en nad) § 5l6 
©t. ®. begriinbe, unb eg roirb nad) § 493 ©t. 
sp. £). bag SSerbot ber SBeiterberbreitung biefer 
©rudfdjriften auggefprocfjen.

SBien, am 26 ©ctober 1888.

L. 9798 (7393 8- 8)
C. k. Sąd powiatowy w Dobromilu 

podaje do publicznej wiadomości, że w 
tymże Sądzie odbędzie się przymusowa pu­
bliczna sprzedaż realności w Krościenku 
położonej wedle wyk. hip. 153 tejże gmi­
ny dłużniczej spadkowej masy Dmytra 
Pendzio vel Bendzio własnej, na zaspo­
kojenie pretensyi uprz. gal. Zakładu kred. 
włościańskiego w likwidacyi w kwocie 126 
złr. 31 ct. dnia 18 grudnia 1888 i dnia 
24 stycznia 1889 każdym razem o godzi­
nie 10 rano, a to na pierwszym terminie 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, na 
drugim zaś i poniżej takowej.

Wadyum wynosi 30 złr. _ j l . 9840 (7372 2—3)
Resztę warunków licytacyjnych wy- * Łuó Łueiów z Ponikowicy, uznany

ciąg tabalarny i akt oszacowania można w ■ został marnotrawcą.
tutejszej registraturze przejrzeć, ; Kuratorem Michał Hutnik z Poniko-

Wreszcie ustanawia Sąd dla wierzy- j wiCy. 
cieli, krórymby uchwała licytacyjna przed i q_ jj. Sąd powiatowy
terminem z jakiegokolwiekbądź powodu do- ; Brody, dnia 13 czerwca 1888.
ręczoną być nie mogła, lub którzyby po j _________
wydaniu wyciągu tabularnego to jest po j J310O (7391 2—3)
dniu 6 października 1887 do tabuli weszli) Danyło Katyński z Jagielniey starej
kuratorem p. Alojzego Schneidera i tych- j uznany został marnotrawcę, kuratorem 
że wierzycieli o rozpisaniu niniejszej liey- j Roman Starowski. 
tacyi i ustanowieniu dla nich kuratora ni- q> Jj, Sąd powiatowy
niejszem zawiadamia. = Czortków, dnia 26 października 1887.

Dobromil, dnia 11 października 1888.;

L. 16214 (7191)
Celem obsadzenia apteki borszczow- 

skiej rozpisuje się niuiejszem konkurs.
Kompetenci winni swe w przepisane 

alegata należycie zaopatrzone podania wnieść j 
do c. k. Starostwa w Borszczowie w ter- * 
minie do pierwszego lutego 1889.

Borszczów, 4 listopada 1888.
C. k. Starostwo

3 ) |
0-
X

L. 5308 (7433 1-
Przy Sądzie wyższym w Krakowie 

próżnioną została posada oficjała w 
klasie rangi.

Podania o tę posadę wnosić należy w 
drodze przepisanej do 22 grudnia 1888 do 
Prezydyum Sądu wyższego w Krakowie.

Prezydyum Sądu wyższego.
Kraków, 17 listopada 1888.

Upadłości.

L. 253 (6991)
3m Słamen ©einer SRajeftcit beg Ótaiferg! 

©ag f. f. SanbrSgeridjt SBien ali Ĵrrjg- 
gcridjt Ijat auf 8ntrag ber f. f. ©taatóantoalt- 
fdjaft erfannt, bag ber 3nf)alt ber nidjtperiobi= 
fcfien ©rudEfcfjrift: „©ag ©efd)ledjt31eben beg
SRenfdjen", bon ©r. ÓlaSpar ©inger, SBien 
1887. ©elbftberlage beg SkrfafferS. S3udf)- 
unb .ftunftbruderei „©teijrcrmufji" SBien — in 
ben ©teden auf ©eite 9, 17—26, 33—43, 
78—85, 88, 9), 94, 95, bag Skrgefjen nad) § 
516 ©t. ©. begriinbe, unb eg toirb nad) § 493 
©t. sp. O. bag SSerbot ber SBeiterberbreitung 
biefer©rmffd)rift auggefprodjen.

SBien, am 29. Dctober 1888.

--------------- o o J  L- 5977
L. 827 (7353 3 3)^ C k. Sąd powiatowy

C. k. Sąd powictowy w^Wiśniczu prze- j zawiadamia iż Wawrzyniec Śpiewak z Ły-
prowadzi dnia 21 grudnia 1888 i 23 sty 
cznia 1889 o godzinie 10 rano na zaspo­
kojenie pretensyi Powiatowej Kasy Oszczę­
dności w Wieliczce w kwocie 100 zł. z pn. 
egzekucyjną sprzedaż realności lwh. 45 w 
Kobylcu Antoniego i Katarzyny Obrałów.

Cena wywołania 298 zł.
Wadyum 30 zł.
Reszta warunków do przejrzenia w re 

gistraturze.
Wiśnicz, 4 kwietnia 1888.

sabówka został za marnotrawcę uznany.
Kuratorem Józef Śpiewak z Łysa 

kówka.
Radomyśl, dnia 6 listopada 1888

L. 162 (7423)
Celem przeprowadzenia wyboru człon­

ka wydziału w masie rozbiorowej Rultpn<, 
Blanka zapraszam ogół wierzycieli na wal­
ne zgromadzenie na dzień 30 listopada i 
1888 o 10 godzinie przed południem do] 
sali posiedzeń.

Złoczów 7 listopada 1888.
Komisarz konkursowy 

L. 13215 (7420j i
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu o- j 

głasza, że do wyboru trzeciego członka j 
wydziału wierzycieli masy rozbiorowej 1-5 

(7377 2—3) gnącego hr. Krasickiego termin w biórze ] 
Radomyślu komisarza konkursowego e. fe. aiijnnkta są- i 

dowego p. dr. Misińskiego na dzień 29 ii- \ 
stopada 1888 o 9 godzinie rano wyzna - 
czony został. (

Przemyśl, 19 listopada 1888.

L 2190 (7354 3 - 8 )
Wiśnicki c. k. Sąd powiatowy ogła­

sza, że celem zaspokojenia pretensyi Zakła­
du kredytowego włościańskiego pto 600 zł. 
przeprowadzi 21 grudnia 1888 i 23 stycznia 
1889 każdym razem o godz. 10 rano licy- 
tacyą realności lk, 148 w Królówce Józefa 
Stokłosy.

Cena wywołania 1000 zł.
Wadyum 100 złj
Reszta warunków do przejrzenia w

registraturze.
Wiśnicz, 80 lipca 1888.

L. 3913 (7438 1—8)
Uchwałą c. k. Sądu obwodowego w 

Nowym Sączu z dnia 6 września 1888 1. 
5633 została kuratela nad Rozalią Ghowań- 
cową 2o Brukerową z Tylicza uchyloną.

C. k. Sąd powiatowy 
Krynica, 20 .października 1888.

L. 8900 (7427 1
Annę z Majgutiaków Czórnej z Trójcy 

na mocy uchwały c, k. Sądu obwodowego 
w Kołomyi z 20 października 18881.11150 
uznaje się za marnotrawczynię. Kuratorem 
dla niei ustanowiono Dmytra Czonieja 
wójta z Trójcy.

C. k. Sąd powiatowy 
Zabłotów, 8 listopada 1888.

L. 13137 (7421 1 - 8 )
0. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu p o - , 

daje do wiadomości, że w sprawi konkur-1 
sowej Samsona Zimmermanna.z Podwoło | 
czysk w miejsce dotychczasowego zawia- 5 
dowcy masy Izydora Taubelesa i jego za- ] 
stępcy Markusa Goldseheina mianował) 
Markusa Goldscheina z Podwołoczysk za- j 

>wiadowcą masy konkursowej a Abrahama^ 
3) Welednikera z Podwołoczysk jego zastępca ] 

Tarnopol, dnia 3 listopada 1888,

Rozmaite obwieszczenia.
L. 40592 (7361 2—3)

C. k Sąd krajowy we Lwowie uwia­
damia nieznaną z życia i miejsca pobytu 
Emilię Ettmayer zamężną Mahlner, iż w 
skutek wniesionego przez Małgorzatę z 
Hittnerów Skarka 2o v. Bittner w imieniu 
własnem tudzież małotelnieh swych dzieci 
Antoniego Juljusza i Józefa Skarków prze­
ciw spadkobiercom śp. Franciszka Weigle- 
go pozwu o wykreślenie sumy 1320 zł. w. 
wied. i 30 duk. holend. ze stanu biernego 
dóbr „Skarszczyzna“ wyznaczonym został 
tus. uchwałą z 6 paździeraika 1888 1.40592 
do wniesienia pisemnej obrony termin 90 
dniowy.

Powyższą uchwałę doręczamy tejże z 
życia i miejsca pobytu niewiadomej Emilii 
Ettmayer zam. M ahlner, jako spadko­
bierczyni Franciszka Weigiego, do rąk ró­
wnocześnie w osobie adwokata Dra Nowac­
kiego z zastępstwem adwokata Dra Rotha 
ustanowionego kuratora.
Wzywamy niniejszym edyktem Emilię E tt­
mayer zam. Mahlner, aby w należytym cza­
sie u ustanowionego kuratora lub też w 
Sądzie osobiście albo przez innego zastępcę 
się zgłosiła i celem przestrzegania swoich 
praw stosownych środków użyła, ileże z za­
niechania wyniknąć mogące niekorzystne 
skutki sobie przypisze.

we Lwowie, 6 października 1888

Księgi gruntowe.
L. 1579 (7434)

L. 4946. (7355 3 - 3 ) 1
C. k. Sąd powiatowy Winicki prze jj L. 2623|pr, 

prowadzi 21 grudnia 1888 i 23 stycznia '
1889 ksżdym razem o godzinie 9 rano na 
rzecz Zakładu kredytowego włościańskiego 
w likwidasyi pto 500 zł. licytacyę realno­
ści lwh. 119 w Królówce Walentego Zgło- 
bickiego.

Cena wywołania 1400 zł.
Wadyum 140 zł.
Reszta warunków, do przejrzenia 

registraturze.
Wiśnicz, 25 września 1888.

Konkursa.

w

L. 8801 . (7397 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Nadwornie czy­

ni wiadomo, że w sprawie Kasy oszczę­
dności miasta Staniławowa przeciw Dinie

(7382 2—3)
Przy Sądzie krajowym w Krakowie 

są opróżnione dwie posady adjunktów w IX.

Dochodzenia miejscowe celem założę - ‘ 
nia księgi gruntowej dla gminy katastral­
nej Stańkowa z miejscowościami Kulinka i 
Ulatówka powiatu sądowego Kałusz, rozpo­
czynam dnia 28 listopada 1888.

Interesowani, w zbadaniu stosunków 
posiadania mogą się zgłosić i wszystko 
przytoczyć, co dla dochodzenia lub obrony 
swych praw za stosowne uznają,
Komisja hipoteczna c. k. Sądu obwodowegor&ndz6i

Ubiegający się o te, względnie przy W Stanisławowie, dnia 20 listopada 1888.
innym Sądzie kolegialnym lub powiatowym 1 __________

1 L. 251 (6944)
Sm 9?amen ©einer Sttajeftat b e S  ilaiferg! 

©a8 f. f. Sanbeggeridjt SBien aló głreg- 
geridjt Ijat auf Slntrag ber f. f. StaatSantoalG 
fdjaft erfannt, bajj ber Snjjalt ber nidjtperio^ 
bifdjen ©rucffdjrift mit ber Sluffdfjrift: „Śrnftc 
Slnttoorten auf ernfte S’ra9fn- $ rnnd ©rlifjfd)^ 
neufte ©djrift bon ®rtur © SBeijjmann. 1889. 
©rud bon $. g-anto, SBien IX., Hłegergaffe 5 
(borm. ©eegaffe 22)" 1. in ber ©telle auf

opróżnić się mogące posady adjunktów, 
wniosą swe podania w drodze przepi­
sanej do Prezydyum sądu krajowego w 
Krakowie do dnia 6 grudnia 1888.

W Krakowie, dnia 16 listopada 1888.

L. 1468 (7414 2—3)
Niniejszem ogłasza się konkurs na 

następujące posady nauczycielskie.
1. W Bochni w V klas. szkole pospo­

litej żeńskiej na posodę młodszej nauczy-

L. 8798 (7371 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Bolechowie 

zawiadamia niniejszem, że na dniu28m ar- 
Jg76 zmarł w Bolechowie bez pozostawie­
nia ostatniej woli rozporządzenia Prydryk, 
Adolf, Bernard 3 im. Zerboni Di Sposetti.

Gdy Sądowi miejsce pobytu powoła­
nej z ustawy spadkobierczyni, siostrzenicy 
zmarłego Eweliny Zerboni jako też oprócz 
Wilhelma Zerboniego, Adeliny Tekli 2 im. 
Swandy, Almy zam. Mitrovieh, Augusta 
Ster i Adalberta Zerboniego inne osoby, 
którymby prawo dziedziczenia do tego spad­
ku przysługiwało, nie są znane, przeto 
wzywa się Ewelinę Zerboni, jakoteż nie­
znanych a możliwych innych spadkobierców, 
ażeby w przeciągu roku od dnia ostatniego 
ogłoszenia niniejszego edyktu swe prawa 
do spadku w Sądzie tutejszym zgłosili, i 
wykazując swój tytuł do dziedziczeni, 0- 
świadczenie do spadku wnieśli, inaczej bo­
wiem pertraktacya spadku zostanie zezgło- 
nymi już i zgłaszającymi się spadkobierca­
mi i ustanowionym kuratorem dla Eweliny 
Zerboni p. Wilhelmem Petry kandydatem 
notaryalnym w Bolechowie przeprowadzoną.

Boleehów, 10 października 1888.

©eitc 11. beginnenb mit ben SBorten „©ie be=
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Zczająeych w roku szkolnym 188819.
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R opczycach
Rudkach
Rzeszowie
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opłacanego na rzecz księżniczki Stefanii 
Radziwitównej zapisano1*,— zamianował p. 
adwokata Dra Ferdynanda Wilkosza kura­
torem Stefanii ks. Radziwiłównej z życia 
i miejsca pobytu niewiadomej, oraz niewia­
domych z życia i miejsca pobytu ewentu­
alnych jej dziedziców lub prawo nabywców 
celem strzeżenia ich praw a zarazem ni­
niejszym edyktem wzywa wszystkich, któ­
rzy by do owej wierzytelności hipotecznej 

i jakie pretensye sobie rościli, aby takowe 
i do końca grudnia 1889 r w tutejszym są- 
\ dzie zgłosili, po upływie bowiem tego ter- 
i minu na żądanie rzeczonych petentów wy­
kreślenie owej pozyeyi ciężarów nastąpi. 

Krakó , dnia 3 listopada 1888

Pozwanym poleca się, aby co do swej 
obrony z kuratorem się porozumieli, lub 
Sądowi innego pełnomocnika w czas przed­
stawili, inaczej skutki zaniedbania sami 
sobie przypiszą.

Przemyśl, 3 października 1888 
Z c. k. Sądu obwodowego

L.

L.

40595 (7358 1 - 3 )
C. k. Sąd krajowy we Lwowie uwia­

damia nieznaną z życia i miejsca pobytu 
Emilię Eccmayer zam. Mahlner, iż w sku­
tek wniesionego przez Małgorzatę z H itt- 
nerów Skarka 2o Bittner w imieniu wła 
snem tudzież małoletnich swych dzieci An­
toniego, Juljusza i Józefa Skarków, prze­
ciw spadkobiercom śp. Francrszka Weigle- 

, go pozwu o wykreślenie sumy 500 zł. w. 
(7352 1 - 8 )  j wied. zpn. ze stanu biernego Skarszczyzna,

w Obertynie j wyznaczonym został uchwałą z 9. paździer­
nika 1888 1. 40595 termin 90 dniowy do
wniesienia pisemnej obrony na ten pozew.

Powyższą uchwałę doręczamy z życia 
i miejsca pobytu niewiadomej Emilii E tt- 
mayer zam. Mahlner, jako spadkobierczyni 
Franciszka Weiglego do rąk równocześnie 

Dra Nowackiego z za-

6094
C. k. Sąd powiatowy 

wzywa wszystkich, którzy jako wierz 
mają jakie pretensye do spadku księdza 
Klemensa Hnrwartha z Chocimierza dnia 
19 lipca 1880 bez testamentu zmarłego, 
ażeby celem zgłoszenia i wykazania tako­
wych dnia 20 grudnia 1888 o godzinie 9 
przedpołudnie w sądzie tutejszym się stawili ■ w osobie adwokata^

udzieliła, inaczej złe skutki zaniedbania 
sama sobie przypisze.

C. k. Sąd powiatowy.
Kamionka str., dnia 18 października 1888.

L. 5 60 (7106)
C k. Sąd obwodowy ogłasza, iż ce­

lem doręczenia z życia i miejsca pobytu 
niewiadomemu Wincentemu Dunikowskie­
mu uchwały tabularnej z dnia 21 lipca 
1888 L. 5160 dozwalającej wykreślenia na 
karcie B C dóbr Mordarka zakazu uiezby- 
wania i nieobciążania tychże, ustanowiono 
k.uratora p. dr. Wąsikiewicza, adwokata w 
Nowym Sączu.

Nowy Sącz, 21 lipca 1888.

lub do tego dnia pisemnie swoje prośby j stępstwem adwokata Dra Rotha ustanowio- 
wnieśli, gdyż w razie przeciwnym, skoro j nego kuratora.
spadek wypłatą zgłoszonych preteiisyi wy- j  Wzywamy niniejszym edyktem Emilię 
czerpanym zostanie im do takowego ż a - ; Ettmayer zam. Mahlner, aby w należy- 
dne pretensye przysługiwać nie będą, wy- j tym czasie u ustanowionego kuratora lub 
w ją wszy gdyby takowe prawem zastawu : też w Sądzie osob.ście albo przez innego

L. 44750 (7102)
C. d. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza niniejszem, że firmę „Ho­
tel angielski" we Lwowie w rejestrze han­
dlowym dla firm pojedynczych z tym do­
datkiem wpisano, że właścicielką tego 
przedsiębiorstwa jest p. Melania z Barą- 
czów Protungowa, której prawo podpisy­
wania powyższej firmy przysługuje.

We Lwowie, dnia 27 października 1888.

zabezpieczone były.
Obertyn, dnia 15 listopada 1888.

L. (7057 1—3) 
karnym zło- 

18 w spra-

2)
3)
4)
5)
6) 
V  
8) 
&)

3076
W tutejszym depozycie 

żono w latacii od 1856 do 
wach karnych:
1) Mendla Rosenstreifa kwotę 

Stefana Najdy . . . .
Gabryela Karpińskiego .
Anny Iwan łyżeczkę sreb.
Józefa Baczyńskiego kwotę
Iwana Kuseńko „
Iwana Bojczuk „
Emilii Bojczuk „
Seliga Wassermana „

10) Anny Śliwińskiej „ 
j l i )  Konst. Tilarew złot. obrąez. 
j 12) Iwana Pastucha kwotę . 
i 13) Herscha i Małki Guttman 
| 14) Anny Maksymiuk kwotę 
115) Lasto Kolompar „ 
i których właściciele dotychczas 
nie zgłosili.

Wzywa się tedy wszystkich, którzy- 
by-do tych kwot jakiekolwiek prawa sobie 
rościli, ażeby je zgłosili w tut. Sądzie w 
przeciągu roku lieząe od dnia, w którym 
ten edykt po raz trzeci umieszczony będzie 
w gazecie i ażeby swe prawa udowodnili, 
gdyż w przeciwnym razie rzeczone kwoty, 
względnie cenę kupna rzeczonych rzeczy, 
złoży się do kasy rządowej

Z c. k. Sądu powiatowego m. delg.
Kołomyja, dnia 8 października 1888.
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L. 2881 (7430 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Sołotwinie 

zawiadamia Nykołę Tymczyszyna z miejsca 
pobytu niewiadomego, że przeciw niemu i 
innym jako deklarowanym spadkobiercom 
śp. Michała Tymczyszyna z Markowy za ­
kład kredytowy włościański w likwidacyi 
we Lwowie pozew z dnia 7 kwietnia 1887 
do 1. 2575 w tutejszym Sądzie wytoczył, 

j że na pozew ten ponownie termin do wnie- 
! sienią obrony na dzień 12 grudnia 1888 og. 
’ 9 rano w tutejszym Sądzie wyznaczono, i 
że dla Nykoły Tymczyszyna kuratora w o- 
sobie ck. notaryusza p. Stanisława Długo- 
nowskiego w Sołotwinie ustanowiono, któ­
remu pozew powyższy doręczono.

Jest więc rzeczą Nykoły Tymczyszy­
na temu kuratorowi środki obrony udzielić 
lub innego obrońcę wyznaczyć- 

C. k. Sąd powiatowy 
Sołotwina, 3 września 1888

1 4 5 2 4  I 61

departamentu rachunkowego c. k. Na­
miestnictwa.

Lwów, dnia 7 listopada 1888.

L. 27363 (7385 1 - 3 )
C. k. Sąd krajowy w Krakowie na 

j fośbę Zofii Łuszezkiewiczowej, Michała 
^szczkiewicza, Marka Łuszczkiewicza i 

■fesy Łuszezkiewiczównej jako włuścieieli 
palności pod lk. 37 dz. VI. w K^ak-wie 
płożonej, liczbą wykazu hipotecznego 1128, 
* M ej, postanowił uchwałą z dnia dzisiej- 

ego 1. 27363 zarządzenie postępowania
ortyzacyjnego co do wpisu  

wj^żarów rzeczonej realności 
Hpnie opiewającego

na karcie 
poz. 1 na

► „Wniesiono 
j*l. Na zasadzie 

Instacyi W. M 
.kia lt-31, Sądu 
Qr — 10fetpnia 
"a  18

4 października 1828 I. 
wyroków b. Trybunału 
Krakowa z dnia I6gru-  
apelacyjnego z dnia 20 

1833, i najwyższej Instancyi z 
lutego 1834 prawo ^zastawu dla

L. 6100 (7439 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Sokołowie za­

wiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Kazimierza Saję, że przeciw niemu 
wniósł Błażej Fila pozew o 21 złr. 41 ct. 
na który wyznaczono termin do rozprawy 
drobiazgowej na 18 grudnia 18*8.

Kuratorem dla mego ustanowiono 
Wojciecha Dworaka z Woli Rauiżowskiej. 

Sokołów, 24 października 1888.

L. 10484 (7028 1 - 3 )
C k. Sąd obwodowy w Przemyślu u- 

wiadamia z i.&zwiska życia i miejsca po­
bytu niewiadomych spadkobierców po El 
żbiecie Omejs, Ze przeciw nim Mindla La- 
den o wykreślenie sumy 220 zł w. w. ze 
stanu biernego części realności pod lk. 248 
w Przemyślu na Mniszu położonej, pozew 
-• niosła i że uehwałą z dnia dzisiej­
szego do 1. 10484 pozwanym wniesienie 
pisemnej obrony do dni 90 polecono.

Oraz postanowił Sąd dla tych pozwa­
nych kuratora w osobie adwokata DraBer- 
sona, któremu pozew doręczony został, a 
zastępcą tegoż adwokata Dra bmutnego.

zastępcę się zgłosiła, i celem przestrzega­
nia swoich praw stosownych środków uży­
ła, ile że z zan:echania wyniknąć mogące 
niekorzystne skutki sobie przypisze.

We Lwowie, dnia 6 października 1888

L. 1621 (7118 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Tuchowie 

wzywa niewiadomego z miejsca pobytu 
Michała Susa rzekomo w Ameryce przeby­
wającego, ażeby do spadku po matce ś. p. 
Maryannie z Młyńeów Susowej jako też i 
po rodzeństwie Jakóbie, Karolu Julii, Ję ­
drzeju, Walentym i Józefie Susach w prze­
ciągu 1 roku się zgłosił w przeciwnym 
bowiem razie spadek ten ze zgłaszającymi 
się spadkobiercami i z ustanowionym dla 
niego w osobie Wawrzyńca Rudnickiego 
kuratorem pertraktowany będzie.

Tuchów, 2 listopada 1888.

8871 (7110 1—3)
C. k. Sąd powiatowy wzywa niewia- 

z życia i miejsca pobytu Rozalią z 
Kostryków Mach, ażeby do roku wniosła o- 
świadezenie do spadku po zmarłym bez 
pozostawienia ostatniej woli śp. Janie Mach 
gdyż inaczej pertraktacya spadku z ustano­
wionym dla niej kuratorem p. Feliksa Pru- 
szyńskiego w Huczku przeprowadzoną będzie.

Dobromil, dnia 10 października 1888.

L. 11420 t7310
Vom kk. Kreis ais Handelsgerichte wird 
Oekannt gi-maeht, daBsm untere heutigen 
Tage die Emtraguog in das Handels Re­
gister fiir Gesellschaftsfirma der Firma A. 
Wojmłower et. Comp. in Sniatyn behufs 
Betriebes einer Leder Garberei mit dem 
veranlasst wurde:

1) Dass die Gesellschafter Abracham 
Wojniłower Salamon Sternberg und Mozes 
Herschleifer Handels und Geschaftsleute 
zu Sniatyn wohnhaft sind.,

2) Dass die Gesellschaftsfirma derer- 
richteten Leder-Garberei „A. Wojniłower 
et Comp. in Sniatyn lautet-und zu Sniatyn
ihren Sitz h a t ;

3) Dass die Gesellschaft mit dem 7. 
Februar 1887 begonnen hat.

4) Dass nach Inhalt der Varabre- 
dung der Gesellschafter zur Leitung und 
Verwaltung der Leder Garberei- Un- 
ternehmung ausschlieslich der Gesellschaf­
ter Abracham Wojniłower ermachtigt ist, 
da gegen zur reehtsgiltigen Verpflichtung 
der Gesellschaft mittelst Wechseln Sehuld- 
scheinen. sonstigen Vertragen demnach zur 
Vertretung der Gesellschaft gegeniiber drit- 
ter Personen, die Mitwirkung und Unter- 
schrift zweier der Gesellschafter, welche 
unter der mit Feder oder Stampiglie be- 
wirkten Firma, Leder- Garberei A. Wojni­
łower etc. Comp. in Sniatyn nach demsub. 
D ,|* beiliegenden Muster sich unterschreiben 
werden, nothwendig ist.

Vom Rathe des k. k. Kreisgeriehtes
Kolomea, am 20 Oktober 1888.

L. 8919 (7129 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Limanowy w 

sprawie egzekucyjnej Zakładu kred. włość, 
w likwid. we Lwowie przeciw Józefowi Po - 
radowskiemu o 109 złr. 25 ct. aw. zpn. u- 
stanawia p. dr. Żelechowskiego ad w. w 
Limanowy kuratorem ad actum w tej spra­
wie dla nieznanego z pobytu Józefa Pora- 
dowskiego wzywając go aby kuratorrwi u- 
dzielił informacyi i środków obrony lub 
wskazał osobę którą pełnomocnikiem swoim 
ustanowił bo inaczej na jego koszt i nie­
bezpieczeństwo kurator w tej sprawie dzia­
łać będzie.

C. k. Sąd powiatowy 
Limanowa, 12 września 1888.

L. 28095 (7404 2 - 3 )
Z powodu wniesionej przez towarzy- 

rzystwo rękodzielników „Jad Charuzim" 
przeciw Salamonowi Rappaport prośby o 
dopuszczenie dowodu ku wiecznej pamięci 
ze żuaw ców mianuje ck. Sąd pow. m d. 
w Tarnopolu dla Salamona Rappaporta po 
myśli §§. 514 i 512 ust. sąd. kuratorem 
adw. dr. Cel*-styna Blausteina na koszt i 
niebezpieczeństwo kuranda wzywając go 
na termin na 30 listopada 1888 o godz. 9 
z rana, wyznaczony celem przesłuchania 
po myśli §. 253 ust. sąd. Salomona Rappa- 
porta zaś wzywa się by albo temu zastępcy 
potrzebnej informacyi udzielił, lub też in­
nego zastępcę Sądowi przedstawił.

C. k Sąd powiatowy m. d. 
Tarnopol, dnia 17 listopada 1888.

C. k. Radca Sądu krajowego

L. 7606 (7395 2—3)
Nastkę Bieńkowską, z życia i miejsca 

pobytu niewiadomą, zawiadamia się, że 
dnia 4go września 1888 roku do 1. 7606 
wniósł Kazimierz Nieśmiałowski przeciw 
niej pozew o zapłatę 65 zł., na który te r­
min do sumarycznej rozprawy na dzień 6 
g udnia 188^ o godzinie 9 rano wyznaczo­
no i wezwanie ustanowionemu dla niej ku 
ratorowi Wojciechowi Ilasiewiezowi z Ka­
mionki doręczono.

Wzywa się przeto takową, aby albo 
osobiś ie albo przez pełnomocnika zgłosiła 
się, lub kuratorowi potrzebnej informacyi

L. 4771 (7156 1—3)
Zawiadamia się niewiadomego z miej­

sca pobytu Władysława Składnia z Zawa­
dy że w sprawie egzekucyjnej ck. Proku- 
ratoryi Skarbu we Lwowie pto 11 zł. 33 ct. 
54 zł. 60 ct. i 60 ct. dotyczącej egzeku- 
cyjnej intabulaeyi prawa zastawu na kar­
cie ciężarów ciał hipotecznych wyk. hipot. 
104, 16, 160, 149, 15, księgi gruntowej
Zawada kuratorem Michał Składzień z Za­
wady ustanowionym został.

C. k. Sąd powiatowy 
Dębica, 13 sierpnia 1888

L. 12246 (7145 1—3)
Ck. Sąd powiatowy w Brodach za­

wiadamia wierzycieli, którzy po dniu 17 
marca 1885 na realności lk. 449 w Bro­
dach (wyk. hip. 1026 Brodów) nabyli pra­
wa rzeczowe lub którym postanowienia 
w sprawie licytacyjnej galicyjskiego Z a ­
kładu kredytowego ziemskiego w Krako­
wie przeciw Abrahamowi Perczepe pto 1000 
zł. aw. zp. doręczone być nie mogły i nie 
mogą, że dla nich w miejsce Dra Brauna 
kuratorem Dawid Bick z Brodów ustano­
wiony został.

Brody, dnia 17 września 1888.

L. 45429 (7103 1 -  3)
C. k. Sąd krajowy jako Sąd handlo­

wy we Lwowie oznajmia nieobecnej R Bo- 
dek, że przeciw niej został dnia 14 lipca 
1888 1. 29386 na rzecz firmy Neusiedler 
Actien G esellschaft fiir Popierfabrikation 
wydanym nakaz zapłaty sumy wekslowej 
116 zł. 20 ct. zpn.

Gdy miejsce pobytu R. Rebeki recte 
Ryfki Bodek nie jest wiadome, ustanowio­
no dla niej kuratorem adwokata p. Dra 
Nowackiego a tegoż zastępcą adwokata 
p. Dra Krosińskiego i wspomniany nakaz 
zapłaty mianowanemu kuratorowi doręczo­
nym zostaje.

Wzywa więc zatem R. Bodek, aby u- 
stanowionemu kuratorowi służące do swojej 
obrony środki dostarczyła, lub też innego 
zastępcę sobie obrała, gdyż inaczej ze za­
niedbania wyniknąć mogące następstwa 
szkodliwe sama sobie przypisze.

We Lwowie, dnia 3 listopada 1888
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L. 40593 (7359 2 - 3 )

C. k. Sąd krajowy we Lwowie, uwia­
damia nieznaną z życia i miejsca pobytu 
Emilię Etmayer zam. Mahlner, iż w sku­
tek wniesionego przez Małgorzatę z Hitt- 
nerów Skarka 2o voto Bitner w imieniu 
własnem, tudzież małotetnieh swych dzieci 
Antoniego, Juljusza i Józefa Skarków, prze­
ciw spadkobiercom śp. Franciszka Weigle- 
go pozwu o wykreślenie sumy 100 złr. w. 
w. ze stanu biernego mejętności „S iar- 
szczyzna wyznaczonym został uchwałą z 0 
paźdz. 1883 1. 40593 termin 90 dniowy 
do wniesienia obrony pisemnej.

Powyższą uchwałę doręczamy tejże z 
życia i miejsca pobytu niewiadomej Emilii 
Ettmayer zam. Mahlner, jako spadkobier­
czyni śp. Franciszka Weiglego, do rąk ró w­
nocześnie w osobie adwokata Dra Nowac­
kiego z zastępstwem adwokata Dra Rotha 
ustanowionego kuratora.

Wzywamy niniejszym edyktem Emilię 
Etmayer zam. Mahlner, aby w należytym, 
czasie u ustanowionego kuratora, lub też 
w Sądzie osobiście, albo przez innego za ­
stępcę się zgłosiła i celem przestrzegania 
swoich praw stosownych środków użyła, 
ile że z zaniechania wyniknąć mogące nie­
korzystne skutki sobie przypisze.

We Lwowie, 6 października 1888

też innego zastępcę sobie obrali i tegoż są­
dowi wymienili, gdyż inaczej ze zaniedbania 
wyniknąć mogące następstwa szkodliwe sa­
mi sobie przypiszą :

Lwów, 18 października 1888.

L. 4341 (7410 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Strzyżowie 

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomą 
Paulinę Wrońską że przeciwko niej wyto­
czył Szymon Borecki pozew de praes 18 
listopada 1887 1. 5765 a Józef Ligęza ja ­
ko ewiktorkę w znaczeniu §. 46 proced. 
sąd. ją przypozwał.

Do rozprawy ustnej wyznaczono w 
sądzie tutejszym termin do obrony na 
dzień 27 listopada 1888 o godzinie 10 ra ­
no. Kuratorem dla niej ustanowiony Zyg­
munt Holeer c. k. notarysz w Strzyżowie. 
Poleca się zatem Paulinie Wrońskiej aby 
albo kuratorowi środków do obrony dostar­
czyła, lub też innego pełnomocnika wyzna­
czyła i Sądowi wskazała.

Strzyżów, 9 października 1888.

Wielmożny pan Henryk Blumenfeld
aptekarz we Lwowie. 

Upraszam pod niżej podanym adresem Pr? Î 
„cukierków od robaków" gjOsłaó cztery pudełka _ ____ ______

skutek tychże okazał sig u dziecka naszego zba^i®0 
nym, za eo Wielmożnemu Panu serdeczne skła 'a1*1!
podziękowanie.

K. i Henryk Hausnerowie, 
A d r t s :  Henryk Hausner, e. k. komisarz str.

skarb, w Przemyślanach. 72 ;3

L. 40594 (7357 8 - 3 )
Ck. Sąd krajowy we Lwowie uwiada­

mia nieznaną z życia i miejsca pobytu E- 
milję Ettmayer zam Mahlner, iż wskutek 
wniesionego przez Małgorzatę Hittnerów 
Skarga 2o Bittner w imieniu własnem tu ­
dzież małoletnich swych dzieci Antoniego, 
Juljusza i Józefa Skargów [przeciw spadko­
biercom śp. Franciszka Weiglego pozwu o 
wykreślenie sumy 160 złr m. k. ze stanu 
biernego dóbr Skarszezyzna wyznaczoaym 
został tus. uchwałą z 6 października 1888 
1. 40594 do wniesienia pisemnej obrony 
termin 90 dniowy. Powyższą uchwałę do­
ręczamy tejże z życia i miejsca pobytu 
niewiadomej Emilii Ettmayer zam Mahlner 
jako spadkobierczyni Franciszka Weiglego 
do rąk równocześnie w osobie adwokata 
Dra Rotha ustanowionego kuratora.

Wzywamy niniejszem edyktem Emilię 
Ettmayer zam. Mahlner, aby w należytym 
czasie u ustanowionego kuratora lub też w 
Sądzie osobiście albo przez innego zastępcę 
się zgłosiła i celem przestrzegania swoich 
praw stosownych środków użyła, ile że z 
zaniechania wyniknąć mogące niekorzystne 
skutki sobie przypisze.

We Lwowie, 6 października 1888.

L. 40591 (7360 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy we Lwowie, uwia­

damia nieznaną z życia i miejsca pobytu 
Emilię Ettmayer zam. Mahlner, iż w sku­
tek wiesionego przez Małgorzatę z Hittne- j 
rów Skarka 2o voto Bittner w imieniu w ła-j 
snem tudzież małoletnich swych dzieci An- ś 
toniego, Juljusza i Józefa Skarków prze- \ 
ciw spadkobiercom śp. Franciszka Weiglego 
pozwu o wykreślenie sumy 400 zł. w. w. 
ze stanu biernego majętności „Skarszezyzna4 j 
wyznaczonym został uchwałą z 6 paździer- j 
nika 1888 1. 40591 termin 90 dniowy do i 
wniesienia obrony pisemnej. \

Powyższą uchwałę doręczamy tejże z j 
życia i miejsca pobytu niewiadomej współ- " 
pozwanej spadkobierczyni Franiszka Wei­
gla Emilii Ettmayer zam. Mahlner do rąk 
równocześnie w osobie adwokata Dra No- j 
wackiego z zastępstwem adwokata Dra R o -1 
tha ustanowionego kuratora.

Wzywamy niniejszym edyktem Emi­
lię Etmayer zam. Mahlner, aby w na­
leżytym czasie u ustanowionego kuratora, { 
lub też w Sądzie osobiście, albo przez in- I 
nego zastępcę się zgłosiła i celem prze- 
stregania swoich praw stosownych środków I 
użyła, ile że z zaniechania wyniknąć, mo-1 
gące niekorzystne skutki sobie przyprze, i 

We Lwowie, 6 października 1888

L. 85307 (7417 2—3)
Obwieszczenie e. k. krajowej Dyrekcyi 

skarbu dla Galicyi.
Zakupno liści tytoniowych, w r. 1888 

w Galicyi i na Bukowinie zebranych rozpo­
cznie się w Grudniu 1888 i odbywać się 
będzie przy zarządzie wykupna tytonia w 
Jagielnlcy, począwszy od 4 grudnia 1888 
aż do 31 stycznia 1889 r., przy zarządzie 
wykupna tytoniu w Monasterzyskach od 1 
do 31 grudnia 1888., przy zarządzie wyku­
pna tytoniu w Zabłotowie od 4 grudnia 
1888. do 31 stycznia 1889.

Oświadczenie do uprawy tytoniu na 
rok 1889 należy najdalej do końca Lutego 
1889 wnieść, a oraz grunta do uprawy ty­
toniu przeznaczone według obwieszczenia z 
3 października 1865 do liczby 13912 wy­
mienić.

Te oświadczenia mogą być wniesione 
odczas wykupna przy magazynach dlawy- 
upna tytoniu i w ogóle u komisarzów stra­

ży skarbowej.
Oświadczenia, wniesione po upływie 

terminu lub w których grunt do uprawy 
tytoniu przeznaczony według obwieszczenia 
należycie oznaczony nie jest, będą od­
rzucone.

Na przestrzeniach gruntu poniżej 7191|s 
kwadratowych metrów (t. j. 200 kwadrato-^ 
wych sążni) nie będzie się udzielać pozwo-; 
lenia do uorawy. Gminy, które nie upra-i 
wiają najmnjej hektarów (5 morgów),! 
nie zostaną .przypuszczone do uprawy ty­
toniu.

Ci, którzy bez otrzymanego pozwole­
nia uprawiają tytoń, albo którzy większe 
płaszczyzny tytoniem zasadzają jak wyra­
żono w pozwoleniu, lub inny gatunek ty­
toniu sadzą jak ten, na który pozwolenie 
opiewa, albo nakoniec, którzy całego po­
zwoleniem objętego gruntu bez usprawie­
dliwiającej przyczyny nie zasadzają, będą 
ukarani według istniejących praw, a według j 
okoliczności pozbawieni upoważnienia do 
dalszego sadzenia tytoniu.

Co do cen wykupna na rok 1888|1889,, i 
wynagrodzenia za odstawienie, tudzież co < 
do postępowania mającego się zachować przy j 
wykupnie, odsyła się do obwieszczenia z ( 
dnia 30 kwietnia 1887 1. 28135.

Lwów, dnia 19 listopada 1888

O lej do uszu.
E astrak t wynalazku c. k. sehundaryueza dr.Schipka 
który przez wiele powag lekarskich w kraju i za­
granicą zaszczytnie uznany został eo do swej siły 
leczniczej, gdyż wyleczą każdą głuchotę nie pocho­
dzącą z urodzenia i usuwa bezzwłocznie szum jak  
niemniej kłucie w uszach itp. —- nabyd można wraz 
z opisem używania po eonie 1 zł. 50 et. w aptece 

Piotra Mikolascha we Lwcwie. 6251

K A L E N D A R Z
ŚCIENNY 8821 

n a  r o k  1 8 8 ®
wydany nakładem

Drlani i m  i Spoili
jest do naby.ia we wszystkich 

księgarniach.
C e n a  2 0  c t .

S z e m a t y z m
K rólestw a Galicy! i  Lodou&eryi 

a W lelklem  Ks, Krakówskiem  
m a  r o k

W W  1 8 8 8  - w
aabyó można po cenie 2 aslr.. ©O 

w ekspedycji
„ G A Z E T Y  L W O W S K I E J "

Zamiejscowi zechcą przysłać 2  astr. 
7© e t . ,  7. których przypada 10 ent.

be opakowanie i list frachtowy,
Szematyzm przesyłam y tylko za 

oiszfizenłem nalożytośc! z góry, pobra­
niem należytośei n ie przesyłaary S*eme- 
tyzm s. '" 9 8

(7428 1-
E o n k n r § .

Na podstawie uchwały Rady gminnej 
z dnia 15 listopada b. r. rozpisuje się ni4, 
niejszem konkurs na następujące posady:

1. na posadę komisarza policyi miasta 
Tarnowa z płacą 1000 złr. i z dodatkiem 
aktywalnym 150 złr.;

2. na posadę 1 adjunkta policyi z pła‘ 
eą 700 złr. i dodatkiem aktywalnym 100 zł-5

na pesadę praktykanta pelieyi z adj«' 
tum 400 złr.

ewentualnie w razie posunięcia się na 
wyższe posady reszty urzędników policyj­
nych :

4, na posadę inspektora policyi z pła­
cą 700 złr. i z dodatkiem aktywalnym 159 
złr., a wreszcie

5. na posadę dwóch adjunktów policji 
z płacą 600 złr. i z dodatkiem aktywalnym 
100 złr.

Wszystkie powyższe 3 a względnie 5 
posad obsadzone zostaną na razie prowizo­
rycznie na przeciąg 2 lat, po upływie któ­
rych nastąpić może ustalenie się na otrzy­
manej posadzie z prawem poboru dwu do­
datków dziesięcioletnich, §. 17 statutu u- 
normowanych dla powyższych posad.

Mający chęć ubiegania się o powyższe 
posady, winni podania swe (jeżeli w służ­
bie pozostają, za pośrednictwem sw y ch  
przełożonych władz) wnieść w terminie 
nieprzekraczalnym do 1 stycznia 1889 r. 
do magistratu miasta Tarnowa. Później 
wniesione podania nie będą uwzględnione.

Do podań należy dołączyć oprócz do­
wodów uzdolnienia, także:

a) metrykę urodzenia,
b) świadectwo zdrowia przez lekarza 

powiatowego potwierdzone,
c) opis przebiegu życia i
d) świadectwo moralności.
Tarnów, 15 listopada 1888.

Burmistrz 
W. R o g o y s k i.

Doniesienia prywatne. I

L. 42747 (7362 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że do tegoż Sądu dnia 6 października 1888 
1. 42747 wniosła Ludwika Steindl przeciw 
Helenie z Borowskich br. Błażowskiej, e- 
wentualnie jej spadkobiercom pozew o wy­
kreślenie ze stanu biernego depozytu wie­
rzycieli dóbr Okopy sum 6400 zł. poi. i 
i 200 zł. wal. wied tamże na rzecz Heleny 
z Borowskich br. Błażowskiej prenotowa- 
nych na który to pozew wyznaczono ter 
min dziewięćdziesięciodniowy do wniesienia 
pisemnej obrony.

Gdy miejsce pobytu pozwanej Heleny 
z Borowskich br. Błażowskiej nie jest wia­
dome, został dla niej, ewentualnie dla jej z 
miejsca pobytu nieznanych spadkobierców 
adwokat Dr. Krosinski karatom, a tegoż 
zastępcą adwokat Dr. Dornbach mianowany

Wzywa się zatem Helenę z Borow- 
br. Błażowską, ewentualnie jej spadkobier­
ców , aby do swej obrony służących środków 
ustanowionemu kuratorowi dostarczyli, lub

Fotop lastyczn a Wystawa 
d z ie ł  sztu ki

w e  L w o w ie
przy ulicy Hetmańskiej 1. 4, I, piętro,

Od 22 do 24 iiatopaua włącznie 
T y r o l

Otwarta codzienni® od g. 9 zrana do 9 wieczór.
Wstęj 20 ct. 7419

Od 25 do 28 listopada włącznie 
N a d  R e n e m ,

Ceny IW C en y  fabryczne.*
W yłącznie główny skład

Oryginalnej bielizny wełnianej
z jedynej przez 5916

prof dr. Gustawa Jagei*a
koncesyonowanej fabryki

W. B e n g e r a  S y n ó w
§tnttgart> Bregenz

jakoteż i wszelkie inne w zakres wełniarstwa 
wchodzące przedmioty poleca

MAGAZYN SCHAYEROW
we Lwowie, ulica Karola Ludwika L. 3.

Nowo otworzony magazyn
towarów błWatnych i nr/o horów do 

krawiecczyzny, szycia i'haftu 
w e  Lw owie

przy placu Mar/aftkim L. 4 w hotelu Europej­
skim pod flrmą 7174

Wilhelm Sydor
poleca po stałych cenach fabrycznych 

najnowsze materye na suknie damskie ko­
stiumy i pokrycia futer. Wielki wybór mo­
dnych kolorowych barchanów do prania. 
Plusze, aksamity, jedwabie, wstążki w naj­
lepszych gatunkach we wszystkich naj­
modniejszych kolorach. Ciepłe chustki zi­
mowe angielskie, Himalaja i francuskie włó 

ezkowe. Oryginalne francuskie gorsety. 
Próbki na żadanie franko.

Ces. król. uprzywilejowana

Fabryka płóciei i stołowej bielizny
E ld . O b e r l e i t l u t e r a  S y n ó w

w Schonberg, 
poleca wszelkie swoje wyroby po cenach fabrycznych.

Główny skład we Lwowie
plac Maryaeki L. 8 dom ks. Ponińskiego.

Fabryka założona w roku 18 7 z największą przędzalnią w Austryi
2531
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